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Prenumerata z przesyłką poeztową wynosi rocznie 16 zł:, póroeznie 8 z4,, kwartalnie 4 zł., m 
ięczuje 1 zir, 30 et. W miejscu roeunie iŻ zł, późłrocznie 6 sł, kwartalnie 3 zł., miesięcznie 1 zł. 


Przewodnik naukowy i literacki, dodatek miesieczny do „dazety Lwowskiej” 


otrzymują eało- i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy pranumerują od 4 stycznia do 
kończ i : 
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Jednerawoją ineersty obliczają się po 7 centów 
Kuranewe pe 6 eentów od miejsca 1 wiersza, 

lceseraty przyjmują w Austryi Niemczech 
wszytkie agoucye anonsów; we Franeyi w Paryżu 
jwqłąszae <genara p. Adama, Ru Clement 4, 
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Zaproszenie do przedpłaty. 

Przedpłata na Gaz 
Ska wynosi za czwate ćwierórocze 
w miejscu 3 zł, pocztą 4 zł.; 
za miesiąc październik w miejscu 
l zł, pocztą 1 zł. 35 et. Z Prze- 
wodnikiem za czwarte ćwierćro- 
cze w miejscu 3 zł. 75 ct, po- 
cztą 4 zł. 45 ct; za miesiąc pa- 
ździernik w miejscu 1 zł 30 ct., 
pocztą 1 zł. 65 et. Prenumeratę 
przyjmuje się tysko od 1 lub 16 każ- 
dego miesiąca. 
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Jego ces. i król. Apost, Mość raczył 
Najwyższem pismem odręcznem z dnia 
11 września b. r., na czas trwania najbliż- 
szej sesyi Rady państwa, zamianować naj- 
miłościwiej tajnego radeę, Ferdynanda 
hrabiego Trauttmansdorff- Weins- 
berg prezydentem, a tajnych radeów: 
Aleksandra księcia Schónburg-Har- 
tenstein i Konstantego księcia Czar- 
toryskiego,  wieeprezydentami Izby 
panów. 


Lwowski e. k. wyż szy sąd krajowy nadał 
kanceliście c. k. sądu powiatowego w Sokalu 
Aleksandrowi Donichtowi, posadę ad- 
junkta kaneelaryjnego c. k. sądu obwodo- 
wego w Samborze. 


Lwowski e. k wyższy sąd krajowy na- 
dał kanceliście e. k. sądu obwodowego w 
Złoczowie, Leonowi Pirożkowi, posadę 
prowadzącego księgę gruntową przy e. k. 
sądzie obwodowym w Złoczowie. 


C. k. rada szkolna krajowa zamiano 
wała nauczycielu rzeczywistego w Nakwa- 


KONKURENCI KASZTELANKI 


II. 
(Ciąg dalszy.) 

W trakcie tego zjawił się nowy, « nie 
pospolity konkurent: był nim wojewo- 
dzie *** należący do przedniejszej rodziny 
w kraju, bogaty, bo jedynak u magnata 
ojca, stateczny, a gładki i pięknej powierz- 
chowności. Zazdrosny wzrok wszystkich ro- 
wieśnie, kandydatek do ślubnego kobierca, 
zwrócił się na szczęśliwą wybranę. Kaszte- 
lan uradowany, oddawał sprawiedliwość wy- 


czekującej taktyce swej fuworytki, można | 


Już bowiem było przewidywać pewność kon- 
kurów według form óweześnie przyjętych, 
kiedy to poczynano z grubszego końca od 
rodziców, ale nie od panny. Dopóki kaszte- 
Janka nie przewidywała zawisłego nad nią 
niehezpieczeństwa, z przyjemnością żarto- 
wała sobie zalotnie z wojewodzicem, jak i 
z wielu innymi, atoli gdy przeczułu oficyal- 
ne konkury, odsunęła się cd wojewodzica i 
chmurnie nań zaczęła spoglądać. 

— DBłuchajno dziewczyno — przekła- 
dał jej łagodnie ojciec — co ty sobie my- 
ślisz? nie masz panny na wydaniu w kraju, 
któraby dała wojewodzicowi rekuzę, prze- 
cież najbogatszy, gładki, młody, a przytem 
stateczny, k 

~ Mój tatusiu drogi, kiedy on mi nie 
po sercu — szczebiotała czarodziejka, za- 
wisłszy ta vjcowskiej szyi. 

— To są fochy mościa panno! nie- 
wczesne kaprysy! których ja tolerować nie 
mogę że szkodą twoją i młodszych sióstr. 


et DO- j 
ę Lwow | wego szkoły etatowej w Ostrowezyku Pio- 


szy Bazylego Czeredarezuka, rzeczy- 
wistym nauczycielem szkoły etatowej w Ga- 
jach starobrodzkiech, nauczyciela tymczaso- 


|wić już można tylko o dwóch głó- 
wnych stronnictwach i dwóch głó- 
wnych prądach. Po jednej stronie 
znajduje się cały ogół rozważniejszy 
i mimo sprzeczności w sprawach pod- 
tejże szkoły, nauczyciela tymczasowego | rzędnych, frakcye umiarkowane, a po 
młodszego szkoły etatowej męskiej w Ro- | drugiej nieliczne, ale głośne frakcye 
hatynie, Józefa Piotra dw. im. em ti | ne przew i nieprzejednanych, zasilo- 


jtra Totta, rzeczywistym nauczycielem 


kiego, rzeczywistym nauczycielem tejże |ne przewódcami socyalistów i anar- 
szkoły, i nauczycielkę rzeczywistą w Ułyez- | chistów. W takich warunkach nietru- 
nem Olgę Hornieką, pełniącą prowizo- |dny był wybór tak dia ludności ca- 
ryeznie obowiązki nauczycielki w Turzem | łego kraju, jak i ludzi wybitniejszych, 
rzeczywistą nauczycielką szkoły etatowej w | przewidujących skutki wichrzeń nie- 
Turzem, mal terorystycznych i agitacyj radyka- 
łów. Po stronie umiarkowanych stanęli 
nawet zasadniczy antagoniści dzisiej- 
szych członków gabinetu, w obawie, 
aby przyszły gabinet nie wyszedł z 
łona partyi niwelującej wszystko. 0O- 
gół wyborców wreszcie przeraził się 
frakcyjnego i politycznego fanatyzmu 
nieprzejednanych, którzy chlubią się 
swoją nienawiścią do wszelkiego ist- 
niejącego porządku i do każdego, kto 
się ośmiela zalecać umiarkowanie lub 
unika frazesów, rozbudzających na- 
dzieje, któreby mogły być zrealizowa- 
ne chyba kosztem obalenia istnieją- 
cego porządku, nietylko politycznego 
ale i społecznego. 

W miarę rozwijającego się ru- 
chu i zajęcia, gdy bezwzględni i za- 
ślepieni uie są w stanie pozyskać o- 
ólnej sympatyi w drodze walki 


AR] 


Obwieszezenie. | 

Odnośnie do tutejszego obwieszczenia 
z dnia 19 sierpnia 1885 l. 50.642 podaje 
się do wiadomości PP. hodoweów komi, iż 
w roku bieżącym 11 ogierów rządowych od- 
danych będzie na własność ograniczoną 
mniej zamożnym hodowcom. | 

Z powyższych ogierów 8 ustawionych 
w Drohowyżu, zaś 8 w Olchowcach, gdzie 
do 15 października 1885 mogą być oglądane. 

Z e. k. Namiestnictwa. 
Lwów, dnia 13 września 1885. 
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Lwów, 18 wrześmia, 


Objawy ruchu wyborczego „A 
irauncjjeć.uiy dość dlugo charakter | g 
niezdecydowany. 


zoryentować i wybierać w duchu|twa i prawa wyrokowania bezwzglę- 
względnie najkorzystniejszym dla kra- | dnie o wszystkiem. Pochlebianie to 
ju. Zbyt natarczywe wystąpienie ra- | pospólstwu zamanifestowało się nie- 
dykałów, a w końcu zamanifestowa- | tylko w mowach radykałów, ale i w 
nie solidarności z ich poglądami na-jich programach szumnie głoszonych. 
wet ludzi, których dotychczas nie po- | Nie spodziewali się jednak nieprzeje- 
mawiano o przenoszenie ambicyj oso-| dnani. że w ten sposób mimowolnie 
bistych nad interes publiczny, dopro A a gabinetowi Brissona zadanie 
| 
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szej postawy stronnictw. Obecnie mó-' dziły w większ 


| Bo kiedy taki tuz odejdzie z naszego do- | 
|mmu z odkoszem, któż się aśmieli po nim 
posunąć. Miejże rozum -— przemówił ka- 
| sztelan, odzyskując nagle redzicielską wolę 
|i stanowczość i z lekka edtrącił cozkapry- 
| szone dziecko od siebie, 
— Ja nie chcę tateezku, ja nie chcę, 
sobie sama wydam po Sercu. 
= A eo mi tam asćka z tem ser- 
cem! — zagrzmiał ojciec, dawnym jowiszo- 
wym głosem „ śMbordynacya i basta! Wier, 
że za tydzień będą tu swaty wojewodzica, 
proszę Się przygotować stosownie do mojej 
| woli. 

Przerażona dziewczyna tem niespo 
dzianem wystąpieniem, chciała jeszcze pró- 


czas dom cały wywrócono z dołu do góry, 
przygotowując się na sute niezwyczajne 
przyjęcie. Ojciee zaś z córką widocznie unl- 
kali się i stronili od siebie, o ile na to ze- 
l; i zwalał wzajemny ich stosunek. 
jja się 


NI. 

Praktyczny wiek nasz, na zasadzie 
iż „czas to pieniądz" — jakoś wszystko n- 
prościł i przyspieszył, Dziś można przyjść 
na Świat, przebyć na nim czas jakiś. zejść 
zen pozostawiwszy po sobie potomstwo, a 
nie dać wiedziać o tem krewnym, sasia- 
bować niezawodnych dotąd skutków pie- | dom i przyjaciołom. Dawniej tak się nie 
szezot i przymilenia, ale ojciec odwrócił się | udawało: przyszedłeś na Świat, już ci chrzest 
gwaltownie, i wychodzze z komnaty, jeszcze | paradny wyprawiono; a przy obszernych 
raz zagrzmiał : R | kolligacyach i parenteluch sto par rodziców 

—: Słyszałaś waćpanua, już więcej po- | ehrzestayeh łatwo było naliczyć. Zdarza się 
wtarzać nie będę, ale com wyrzekł stać sią | dziś jeszcze spotykać dawne metryki chrztu, 
musi. | spispwane na kilku zszytyeh arkuszach, a 

Biedna Frazia stanęła na miejscu jak | to dla zamieszczenia licznego szeregu ku- 
posąg, wodząc zdumionym i wylłęknionym | mów. Coć tyłko ważniejszego przytrafiło się 
wzrokiem za odchodzącym ojcem, który się |w życiu, przy każdej takiej okazyi tłumy 
tak nagle i niespodzianie zmienił do nie- |cię życzliwych otaczały. A eo mogiła, to 
poznania. Wszakże chwilę tylko pozostała | ju w nurtach łez tonęła. À 
w tej nieruchomości i nagle potrzasając Najwspanialsze wszakże ceremonie to- 
złotą grzywką, jakby lwica rozsierdzona, | warzyszyły tak zwanemu „postanowieniu”, 
z zaiskrzonemi oczyma, zawołała, patrząc | ezyli małżeństwu. Dziś się to wprawdzie 
na drzwi, które zatrzasnął gniewny rodzie: | odbywa bez wielkiej fatygi i zachodów: 

— Jeżeli myślicie, Żem jest taką o- | oświadczywszy się we cztery oczy pannie — 
wieczką jak starsze siostry i dam się ostrzydz |a jeżeli łaska — i rodzicom, można się 
dobrowolnie, to się srodze mylicie | ipo cichutku zaręczyć, następnie ślubować 

I pierwszy raz poważna, jakby się jej| bez wielkiej prozopopei, a nakoniec obejść 
wiek zdwoił niespodzianie, powolnym kro- | się bez przenosin, przepędzając miodowe 
kiem wyszła z komnaty. 4 W oczętach zaś | miesiące po zagranicami kraju, pod strze- 
jej, dotąd figlarnych, zabłysła jakaś woła i | chą niemieckiej oberży. Nie nie mam prze- 


PEC OE O A A ETZ Z e. 


lerozy 
Zdawało się, że w | gamentami rozumnemi, tem natarczy-fz wielu trudnościami wewnętrznemi 
istocie wśród mnóstwa stronnictw i| wiej apelują do ślepych namiętności | i zawikłaniami w polityce kolonialnej. 
frakcyj, trudno się będzie wyborcom | rzesz ludowych, do jego wszechwładz- | 


wadziło do zarysowania się wyraźniej-|o tyle, że tak skrajne doktryny obu- cyi 


a a m a 


„wstręt i obawy. Zresztą pomiędzy 


ltemi frakcyami socyalnych rady- 
(kałów i politycznych  wichrzycieli, 
|mimo pozornej harmonii, istnieje 


istotne rozdwojenie. Cele rozmaitych 
mniejszych odłamów stronnictwa są 
zupełnie odmienne, a pobudki także 
nie z jednego wypływają źródła. Ży- 
wioły te zgodne są tylko w uczuciu 
nienawiści, przedtem do oportunistów, 
a obecnie już i do obecnego gabine- 
tu. Ale wobec hałaśliwych frakcyj, 
żądajacych przewrotu, łączą się 
z soba w zapatrywaniach, wiedzeni 
instynktem zachowawczym , ci wszy- 
scy, którzy wiedzą, jak zgubne by- 
łyby dla kraju w tej chwili próby 
przeobrażeń politycznych. W tych 
czasach podnoszono już nietylko we 
Francyi, ale i za granica, że częste 
zmiany gabinetów są największą klę- `“ 
ską rządu republikańskiego i prze- 
szkodą do uzyskania znaczenia na 
zewnątrz Zmiany bowiem nie dają 
żadnej gwarancyi układom politycz- 
nym, skutkiem czego Francya jest 
ciągle odosobnioną. Prawdę tę uzna- 
ją we Francyi, i głównym niewatpli- 
wie celem umiarkowanych frakcyj, 
będzie zapewnić przyszłemu parla- 
mentowi takich członków, którzyby 
mogli stanowić większość poważna i 
piewymagającą nadzwyczajnych rze- 
ministerstwa,  walcząceg. 
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SPRAWY MONARCHII 


(Z konferencyi przewódców prawicy. — Pzzy- 

sete prezydyum Izby deputowanych — Roz- 

porządzenie Ministerstwa spraw wewnęlrenych 
w sprawie szczepienia ospy.) 

O odbytej w zeszły wtorek konferen- 

mężów zaufania prawiey, dzienniki 


ości narodu oczywisty | wiedeńskie sprzeczne przynoszą wiadomo- 


metamorfozy ojca, a jeszeze mniej spodzia- | też niczemu nowemu nie przyganiająe, 0- 
nego starcia z faworytka córką. Przez ten | powiadam jak to ongi bywało. 


Nim młoda para (nie mówię „rozko- 
chanych*, bo w owe ezasy miłość przed- 
ślubna była zbytkiem, ponieważ małżeń- 
stwa kojarzyły się za wszechwładną wolą 
rodziców), doszła do wielce upragnionego 
„SaM na sam“, przez ileż to musiała przejść 
ceregieli rozmaitych? — począwszy od kon- 
kurów, deklaracyj, zrękowin, wesela, aż do 
przenosin i rozmaitych „lusztyków*, które 
krewni i przyjaciele oblubieńcom wypra- 
wiali, Dla przykładu przytoczę, iż w ze- 
szłym wieku, kasztelan bracławski, Piotr 
Branicki, żŻeniąc się z Szemmbekówna, za- 
ledwie przeszło w rok po weselu wrócił do 
domu, przeprowadzony przez liczny zastęp 
życzliwych, przybywających na przenosiny, 
którzy z półroku u niego gościli. 

Wątpić nie można, że Kasztelan nie 
przepuścił ani joty % rytuału ceremonii 
konkurów, » to z dwóch ważnych racyj, łe- 
cheących jego dumę i miłość własną, a po- 
troszę i rodzicielską, raz że koligacił się 
a najpierwszą i najbogatsza rodziną w kra- 
Ju, a potem iż chodziło o córkę faworytkę, 
irad był się przy okazyi pochwalić jej gład- 
kością, 

Jak w wielu ceremoniach. tak i w tej 
obok powagi i pewnej prozopopei, zawierał 
się pierwiastek komiczny, Najprzód bowiem 
następowało zobopólne porozumienie oby- 
dwóch ojców, ale takowe było tajemnem, 
gdyż cały proceder był jakoby niespodzian- 
ką i strona attentująca konkury, czyniła to 
rzekomo nieśmiało i z obawą rekuzy. Po- 
mimo więc całej niespodzianki, i chociaż 
dom nie wiedział niby co go wkrótce spo- 
tkać miało, w pewien dzień sub secreto 


stanowczość, których tam dotąd nie było. | ciw temu i musi tak być dobrze, kiedy ten | między panami ojcami umówiony, wszakże 
Minął jakiś tydzień od niespodzianej tryb przyswoił sobie postęp spółczesny. Ja! już na tydzień prawie przed tem, roił się 


ści, co się tem tłómaczy, iż członkowie 
konferencyi postanowili o przebiegu dysku- 
syi zachować ścisłą tajemnicę. Czas za- 
mieszcza w tej sprawie list swojego kore- 
spondenta wiedeńskiego, napisany na pod- 
stawie informacyj, jakie powiodło mu się 
zasiągnąć od niektórych wybitnych posłów, 
którzy brali udział w tej naradzie. Pisze on: 

„Hrabia Hohenwart, wywiązując się 
przyrzeczenia, danego nazajutrz po zam- 
knięciu ubiegłej kadeneyi Rady państwa, 
zaprosił członków komisyi parlamentarnej 
prawiey do zjechania się w dniu 15 b. m. 
na poufną naradę Z 15tu ezłonków byłej 
komisyi stawiło się dziesięciu, między ty- 
mi i nasz delegat pan Seweryn SŚmarzew- 
ski. Powodów, dla jakich nie przybyli lwow- 
sey członkowie komisyi parlamentarnej 
Koła polskiego, my tu we Wiedniu nie 
znamy. Wiemy tylko to, co już i w dzien- 
nikach było podniesione, że nie inne, jak 
czysto formalne trudności stały udziałowi 
ich na przeszkodzie. Brak mandatu ze 
strony nieukonstytuowanego, a więć i nie- 
istniejącego jeszeze Koła polskiego, a ewen- 
tualnie inne skrupuły formalnej natury, a 
nie, juk to dzisiejsze dzienniki wiedeńskie 
chórem sobie opowiadają, jakieś nieporozu- 
mienia merytoryczne, były bezwątpienia 
jedynym powodem tej abstencji. Z góry 
konstatujemy, że z tego powcdu żadna 
strata dla kraju nie wynika, że konferen- 
cya żadnych uchwał nie powzięła, ani po- 
wziąć nie mogła, i że o jakichkolwiek 
nkładach z rządem, stawianin żądań lub 
formułowaniu życzeń ani mowy być nie 
mogło. Wszyscy zebrani czuli bowiem ró- 
wnież zupełny brak mandatu ze strony 
własnych klubów , i nikt nie ezuł się upo 
ważnionym do zabierania głosu w imieniu 
nieobecnych kolegów. P. Smarzewski oświad- 
czył, że nie posiada żadnego mandatu ani 
od swych polskich kolegów komisyjnych, 
ani od innych członków Koła, i jedynie 
we własnem imieniu bierze udział w kon- 
ferencyi. Takież same jednakowoż oświad- 
czenia zmuszeni byli dać i inni członko- 
wie konferencyi, bo właściwego mandatu 
nikt z nich nie miał. 

Wszyscy uczestnicy konferencyi nabyli 
też przez wzajemną wymianę myśli i infor- 
macye z prowincji, przeświadczenia, że owe 
kwasy i rzekome wzajemne niedowierzanie 
w klubach prawicy, istniały przeważnie tyl- 
ko w fantazyi usłużnej eentralistycznej pra- 
sy. O ile z relacyj konferencyjnych wnosić 
można, nawet ów ogień niemiecko - narodo 

niecony w ciągu feryj parlamentarnych 
zał się prawdziwym „ogniem słomianym* it 
nawet ze strony radcy dworu Lienbachera 
nie grozi prawicy żadna przeciwko jej je- 
dności skierowana akcya. Radca dworu Lien- 
bacher — jak jest uzasadnioną nadzieja — 
pozostanie i nadal w związku z prawicą." 

Staroczeskie dzienniki ogłaszają na- 
stępujący komunikat o pomienionej nara- 
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dzie, którą nazywają „konferencyą przed- 
wstępną przewódców prawicy“: „Mężowie za 
ufania prawicy — były reprezentowane wszy- 
stkie cztery kluby — zebrali się d. 15 b m. 
u hr. Hohenwarta na pogadankę w spra- 
wie organizacyi prawicy. Nabyli oni przy 
wymianie myśli tego przekonania, iż zape- 
wnionem jest dalsze istnienie dawniejszej or- 
ganizacyi i że wogóle przeważa wszechstron- 
nie intencya traktowania zgodnie i solidarnie 
wszystkich kwestyj. Żadnych obowiązują- 
cych uchwał nie powzięto, albowiem poje- 
dyńcze kluby jeszcze się nie ukonstytuo- 
wały. * 


parlamentarne zajmują się bardzo żywo 
kwestyą przyszłego prezydyum Izby depu- 
towanych. Pomimo odmiennych doniesień i 
kombinacyj, nie ulega wątpliwości, iż dr. 
Smolka przy wyborze prezydenta otrzyma 
stanowczą większość. Pierwszym wicepre- 
zydentem zostanie obrany hr. Ryszard Clam- 
Martinic, a miejsce drugiego wiceprezyden- 
ta ma być ofiarowanem opozycyi i dopiero 
gdyby z tej strony nastąpiła odmowna od- 
powiedź, zostaną oddane głosy na barona 
Gódela. Wybór prezydyum nie nastąpi je- 
dnakże w dniu otwarcia posiedzeń, lecz do- 
piero po odczytaniu Najw. mowy tronowej 
i zrekognoskowaniu tych wyborów, przeciw 
którym nie podniesiono żadnych zarzutów. 
Wybór prezydyum przeto, który nastąpi 
najpierw tylko prowizorycznie na przeciąg 
czterech tygodni, dokonanym zostanie pra- 
wdopodobnie na pierwszem posiedzeniu po 
Najw. mowie tronowej,* 


Według informacyj Tagblattu, bezpo- 
średnio po zebraniu się nowej Rady pań- 
stwa odbędzie się wybór członków dele- 
gacji. 

— Politische (orrespondene zamieszcza 
następujący komunikat: Już w dekrecie kan- 
celaryi nadwornej z dnia 30 lipca 1840 r. 
zwrócono na to uwagę, iż rewakcynacya 
szezepionych i rychłe szczepienie wszyst- 
kich nieszczepionych jest najskuteczniej- 
szym środkiem dla zwalezenia epidemii o- 
spy i z tego też powodu wydanem zostało 
rozporządzenie, aby, w razie ukazania się 
epidemii ospy, przedsięwziętą została nie- 
tylko rewakcynacya już szczepionych, lecz 
przymusowe szczepienie osób nieszczepio- 
nych. Spostrzeżenia, jakie zostały poczy- 
nione w roku zeszłym i w ciągu bieżącego 
o widocznych skutkach tego policyjno-sani- 
tarnego zarządzenia, zniewoliły Ministerstwo 
spraw wewnętrznych do polecenia wszyst- 
im naczelnym władzom krajowym, aby po- 
wyższe postanowienie przypomniały wła- 
dzom podwładnym i zniewoliły je do ści- 
słego wykonywania. 


(Wydalanie obcokrajowców z Prus.) 
Berliński korespondent wiedeńskiego 
Vaterlandu pisze w sprawie wydalań z 
Poznańskiego: „Deputacya polskich wię- 
kszych właścicieli z pewnym członkiem 
Izby panów sejmu pruskiego na czele, 
przybyła tu przed tygodniem. Panowie ci 
z góry już mogli być przekonani, że ich 
misya na nic się nie przyda — zapewne 
jednak nie spodziewali się, iż cały tydzień 
czekać będą musieli, zanim się dostaną do 
ministerstwa spraw wewnętrznych. Misya 
ich naturalnie się nie powiodła. — Minister 
Puttkamer zasłania się odnośną uchwałą 
całego ministerstwa — Do dnia 1 paź 
| dziernika musi 80.000 wydalonych kraj 
opuścić. Niektórym tylko przedłużono pobyć 
do Nowego roku, a w pewnych wypadkach 
jako ostateczny termin opuszczenia kraju 
oznaczono dzień 1 kwietnia. Rozporządze- 
nia te najboleśniej dotkną ubogjch. Trzeba 
jednak i to uwzględnić jeszcze, że poje- 
dynczy członkowie rodzin, do owych 30.000 
wydalonych nie są liczeni. Według zdania 
urzędników, germanieacya zachodnich Prus 
wskutek tego zostanie przyspieszoną*. 
Czytamy w N. fr. Presse: Z protokołu 
posiedzeń górno szląskiego stowarzyszenia 
górniczego i hutniczego w Katowicach do- 
wiadujemy się, iż stowarzyszenie to repre- 
zentujące interesa hut, w których pracuje 
przeszło 80.000 robotników, oświadczyło się 
jeszcze w lipeu b. r. przeciw wydałaniom 
robotników z Królestwa Polskiego, z Gali- 
cyi i z Czech. Przedtem wniosło jeszcze 
stowarzyszenie petyeyę do ministerstwa 
przeciw wydalaniu robotników z Królestwa 
i otrzymało odpowiedź, iż rząd o ile można 
uwzględni w tej mierze interesa przemysłu. 
Mimo to w kilka tygodni później zaniepo- 
koiła górnoszląskich przemysłowców wiado- 
mość, jakoby i austryaccy robotnicy mieli 
być wydaleni. W łonie stowarzyszenia skon- 
statowano, że ubytek robotników z Czech nie 
zrobi wielkiej szkody, z powodu, że w ogóle 
czeskich robotników przybywa mało i że 
Czesi jako robotnicy nie bardzo są poszu 
kiwani. Skonstatowano natomiast, że po 
wstrzymanie przypływu robotników galicyj- 
skich nader ciężko uczuć się da w kopal- 
niach węgla w Górnym Szląsku. Na posie- 
dzeniu wydziału stowarzyszenia podniesiono, 
że napływ galicyjskich robotników nastę- 
puje tylko w późnej jesieni, ki8%$" robota 
jest najpilniejszą i kiedy w Galicyi ukoń- 
czone są Żniwa. Wtedy właśnie potrzeba 
wielkiej liczby robotników, technieznie nie 
konieczne wyćwiczonych, mianowicie do 
napełniania węglami skrzyń. Znaczna część 
tych robotników rekrntuje się z pomiędzy 
rolniczej ludności polskiej Galicyi. Galicyj- 
scy robotnicy są prawie bez wyjątku porzą- 
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liczną gromadą gości, krewnych, powino- |u nóg zaszeleściało, tak iż przerażony na 


watych, przyjaciół i doborem co znaczniej- 
szych personatów Wszystko się weseliło, 
jedna tylko oblubieniea przyszła, szezegól- 
niej jeżeli kawaler był jej nie po sercu, 
ścigana żartami poważniejszych panów, po- 
łykając gorżkie łzy, wyglądała raczej na 
kandydatkę do katafalku, niż ślubnego ko- 
bierea. Nikt wszakże na to nie zwracał 
uwagi, przypisując tę dyspozycyę umysłu 
wrodzonemu wstydowi dziewiczemu. 

Trzy dni już tylko oddzielało dom 
kasztelana od błogiej oczekiwanej chwili. 
A pomimo, iż w wyczekiwaniu weselono 
się, jednak to nie uszło uwagi baczniej- 
szych, iż biedna oblubienica, nikła prawie 
co godziny, jakby z niej życie uchodziło. 
Na dpi cztery przed aktem solennym, jak 
to było we zwyczaju, młodsza po Fruzi 
siostra, Tekla, przybyła z klasztoru, aby 
się już Światu pokazać, a następnie drużbo- 
wać siostrze. I to nie mogło być pociechą 
dla stroskanej oblubienicy, bo te dwie sio- 
stry, nie chowały się w jednym klasztorze, 
a kiedy starsza o lat kilka, wyjeżdżała z 
domu, młodszą jeszcze wodzono prawie na 
pasku, więc można powiedzieć, iż się za- 
ledwie znały. Teklunia choć nie dorówny- 
wała Fruzi, ale hoża i wabna była dzie- 
wka — jakoś los kasztelankom urody nie 
poskąpił. 

Ojciec zdawał się najmniej zwracać 
uwagę na to, eo się z córką działo. Raz 
stanąwszy na wysokości rodzicielskiej po- 
wagi, zejść z niej nie myślał, tembardziej, 
mając to wewnętrzne przekonanie, iż działa 
dla jej dobra. Przykładów zaś dotąd nie 
bywało, aby z pod tej woli rodzicielskiej 
dzieci się poważyły wyłamywać. 

Otóż zajaśniał już dzień trzeci przed 
pomyślnością, jaka ten dom spotkać miała. 
Kasztelan jako człek pobożny, co rana od- 
mawiał długie pacierze, w dnie pogodne 
przechadzając się po szerokim szpalerze 
ogrodowym, prowadzącym do kaplicy. Kie- 
dy tak zamodlony, przerzucając różaniec ze 
słoniowej kości, odwróciwszy myśli od zie- 
mi, podnosił je ku niebu — coś mu nagle 


bok uskoczył, Podnosił już kij sękaty, na 
którym się wspierał, aby skarcić to zuchwa- 
łe stworzenie, które oŚmieliło się przerwać 
rozmowę pana ziemskiego, z Panem nie- 
bieskim, gdy przez łzy dał się słyszeć u 
p ojca rozpaczliwy głos córki: 

-— Ojcze | samiście mi powiadali , ja- 
ko przyrzekliście mojej umierającej matce, 
uczynić mnie szczęśliwą... 

Zaniosło się niebożątko płaczem po 
tych kilku wyrazach i dalej mówić nie mo- 
gło, a tylko łkało rzewliwie. Ojciec nad- 
spodziewanie rozezulony widokiem rozpaczy 
ulubionego dziecka, zabaczywszy zwykłej 
surowości, podniósł ją łaskawie, do serca 
przytulił i pytał łagodnie: 

— Bóg z tobą, moje dziecko, chybaś 
nie przy zdrowych zmysłach, bo sama po- 
wiedz, ażali tej obietnicy z nawiązką nie 
dotrzymuję, a za dni parę da Bóg docze- 
kać, będziesz miała jej niezbity dowód, sta- 
wając na najwyższym szczeblu honorów i 
fortuny ?... 

— A jeżeli ja w tem mego szezęścia 
nie upatruję?.. — rozpoczynała wyraźniej 
ośmielona dobrocią ojca. 

— Czy to dzisiejsze kury od jaj mędr- 
sze! — przerwał z ironią, jednak zawsze 
łagodnie kasztelan — że same o swoim lo- 
sie stanowią? Zanotuj to sobie asindzka, 
że rodzicom najlepiej wiadomo co do szczę- 
ścia dzieci potrzebne, tak nas dawniej u- 
ezono i dobrze nam z tem było. Idź, po- 
módl się moje dziecko, podziękuj Bogu, że 
ci dał los tak świetny i proś Go o posłu- 
szeństwo względem rodziców, boć to jest 
kardynalna enota dziecka.... Rozchmurz się, 
zmień ten aspekt trupi, żebyś się wojewo- 
dzicowi podobała. A teraz zostaw mnie, bo 
już słońce wysoko, a jeszcze siła pacierzy 
mi pozostaje. 

Po tych słowach wcale umiarkowa- 
nych, klepiąc córkę po bladej twarzy, od- 
trącał ją z lekka od siebie. 

Wszakże Fruzia stojąc nieruchoma, o- 
zwała się rezolutnie : 


— Cale mi na tem nie zależy, abym 
się wojewodzieowi podobała. 

— Przecie to powinność żony, być ze 
wszech miar miłą i powolną dla męża. .. 

— Wiem o tem, ale żoną wojewodzi- 
ca zostać nie myślę — wymówiła drzącym, 
ale stanowczym głosem, z resztkami odwa- 
gi, jaka się z jej uciśnionej piersi dobyła. 
Co to za fomfry moscia panno! — 
zawołał sierdzistym głosem kasztelan, aż 
drzące nogi ugięły się pod wylęknioną i 
ledwie na miejscu dostać mogła. 

— To się skończyć musi — wołał co- 
raz gniewniej ojciec. — Albo za trzy dni 
przyjmiesz jak należy konkury wojewodzi- 
ca, albo zaraz odjedziesz do klasztoru do 
ciotki ksieni i tam na zawsze pozostaniesz... 
Nadto zrobię od siebie manifest w grodzie, 
zrzeknę się takiej córki niewdzięcznej i 
wyrodnej, która woli ojca nie szanując, 
wstyd mu zamiast pociechy przynosi... 

Drząca jak listek jesienny uginała się 
; nieboga pod rodzicielskiemi gromami, nie 
śmiejąc ust otworzyć. 

— I ja bym miał połknąć ten wstyd 
od własnego dziecka, oburzyć przeciw so- 
bie takiego potentata jak wojewoda, despekt 
mu podobny wyrządzając Psu oczy zaprze- 

dać przez upór jakiejś dzierlatki?... Albo 
mi będziesz powolną do końca, albo na- 
tychmiast wyjedziesz do klasztoru |... Masz 
wóz i przewóz, możesz wybierać, 

Dziewczyna jakby skamieniała, blada 
i drząca stojąc pod gniewem rodzicielskim, 
słowa przemówić nie mogła. 

— Cóż to, oniemiałaś asindźka | stoisz 
jak posag, masz do wyboru. Mów!... — Je- 
szcze zda się gniewniej zawrzasnął kaszte- 
lan i szarpnął tak silnie różaniec, iż pa- 
ciorki potoezyły się po całym ogrodzie. 

— Będę posłuszną woli ojca... — wy- 
szeptała dziewczyna niknącym głosem. 

— Pamiętaj sobie aśćka, że zemną 
nie przelewki! — zmówił krótko, a ostro 
i szybkim krokiem w ogród się zagłębił... 

(Ciąg dalszy nastąpi). 
PiorR Jaxa BYKOWSKI. 


dni i pracowici. Mniemanie, jakoby zagra- 
niczni robotnicy zabierali chleb robotnikom 
własnym i obniżali zapłatę, polega na nie- 
znajomości stosunków. Zaden zarząd ko- 
palni nie myśli o przyjmowaniu zagrani 
eznych robotników, dopóki ma dostateczną 
liczbę krajowych Zresztą z samej wysoko- 
ści płace wynika, że galicyjscy robotnicy 
bynajmniej nie obniżają ceny. O narodowo- 
politycznych dążeniach, nawet mowy nie 
ma wobec faktu, że ci robotnicy pod wzglę- 
dem politycznym zupełnie są obojętni (indif- 
ferents). 

Dziennik Poznański dowiaduje się, że 
z Księztwa Poznańskiego władze wydaliły 
jednego poddanego angielskiego mającego 
paszport legalny. 

Dzienniki podały wiadomość, że robo- 
tnicy Polacy w Zyrardowie zamierzali wy- 
pędzić robotników Niemców, i że zamiar 
ten nie przyszedł do skutku jedynie dzięki 
interwencyi polieyi i wojska. Obecnie jeden 
z dyrektorów fabryki żyrardowskiej, p. Wą- 
tróbski w liście do redakcyi Kraju zape- 
wnia, że cała ta wiadomość jest najzupeł- 
niejszą bajką. 


(Sprawy ros_yjskie.) 
(Napływ Niemców do prowincyj nadbałtyckich. — 
Przedłużenie t. z. wzmocnionej obrony. — Obostrze- 
nie przepisów ełowych. — Nowe podniesienie ceł, — 
Zawieszenie wydawnictwa. — Nowe parowee.) 

Do Pol. Corr. piszą z Petersburga 
pod d. 18 b. m.: 

Gdy rząd pruski wydala poddanych 
rossyjskich, w prowincyach nadbałtyckich 
daje się uczuwać silny napływ niemieckich 
poddanych, których konkurencya ciężko od- 
bija się na miejscowej ludności, albowiem 
klasy uprzywilejowane z niechęci do ży- 
wiołu łotyskiego, dają pierwszeństwo przy 
przyjmowaniu do służby przybyszom nie- 
mieckim. Przypływ ostatnich daje się uczu- 
wać przedewszystkiem w fabrykach , gdzie 
dyrektorami, urzędnikami i kierownikami 
warsztatów i t. d. są po większej części 
Niemcy, którzy naturalnie protegują swoich 
rodaków a krzywdą miejscowej ludności, 
pozbawionej skutkiem tego zarobku i chle- 
ba. Ogólnie ubolewają dalej nad tem, iż 
większa część nauczycieli w gimnazyach 
szlacheckich , należy do narodowości nie- 
mieckiej. Wszystko to poczyna coraz bar- 
dziej niepokoić ludność rossyjską , pośród 
której objawia się już pewne wzburzenie. 

Dziennik urzędowy ogłosił rozporzą- 
dzenie o przedłużeniu w Petersburgu je- 
szcze na rok jeden przepisów o t.z wzmo- 
cenionej obronie. , -< 

Petersburskija Wiedomosti donoszą, iż 
pomiędzy departamentem cłowym a główną 
dyrekcyą poczt zawartą została umowa, na 
mocy której bezpośrednio po nadejściu ka- 
żdej poczty zagranicznej, pojawiać się mają 
w urzędach pocztowych urzędnicy ełowi, 
aby uczestniczyć w otwieraniu pakietów, 
tudzież rewidowaniu zawartych tamże prze- 
syłek w opaskach krzyżowych, prób towa- 
rów i t. p. Jeżeli urzędnik cłowy się nie 
pojawi, następuje sortowanie i wydawanie 
rzeczonych przesyłek bez zwłoki. Podejrza- 
ne przesyłki mają być natychmiast przesy- 
łane do urzędu cłowego. 

Dzienniki donoszą, że projektowanem 
jest dalsze podwyższenie ceł na żelazo la- 
ne, na żelazo w stanie nieobrobionym i 
rudę. 

Wedle doniesienia jednego z dzienni- 
ków :stońskich, wydawnictwo miesięcznika 
wychodzącego w Rewlu w języku niemie- 
ckim p. t. Nordische Rundschau, zostało za- 
wieszone przez władzę. 

Ministerstwo marynarki zamówiło w 
Danii dwa parowce klasy pierwszej. 


(Btan rzeczy w Hiszpanii.) 


Madrycki korespondent National Zig. 
pisze: Po niezmiernem wzburzeniu zapano- 
wał od kilku dni zupełny spokój W kołach 
politycznych czuć pewne przygaębienie i 
to w tych samych sferach , które przedtem 
najzawzięciej przeciw Niemeom podnosiły 
okrzyki. Widocznie, że przesyłane z Anglii 
i Francji rady, ażeby zdążano do pojednaw- 
czego załatwienia sprawy z Niemcami, 
wpłynęły uśmierzająco na rozgorączkowane 
umysły w Hiszpanii, a dzienniki tak libe- 
ralne jak i republikańskie usiłują w celu 
trafienia na dobrą drogę odwrotu, badać 
przyczyny pojednawczej postawy Niemiec. 
Ucichły też najgłośniejsze zarzuty zdrady ; 
obecnie tajni i jawni nieprzyjaciele króla 
Alfonsa walczą wszakże ciągle oskarżenia- 
mi, żekról potrzebuje protekcyi Niemiec, a 
Hiszpania znajdzie się wkrótce względem 
Niemiec w tym samym st: sunku, jak Por- 
tugalia względem Anglii. Przy znanej am- 
bicyi hiszpańskiej, podejrzenie takie jest 
już dostatecznem, żeby wywołać nienawiść do 
osób, które są obwiniane o ściągnięcie uro- 
jonej obrazy Hiszpanów. 

Powinniby jednak Hiszpanie być wdzię- 
czni Niemcom za wywołanie sprawy wysp 
Karolińskich. Dopiero bowiem teraz mógł 
się kraj cały przekonać o konieczności ra- 
dykalnych reform w armii i flocie wojen- 
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nej. Twierdzą też. że kortezy, które mają 
być zwołane w październiku, zajmą się prze- 
dewszystkiem temi reformami i obmyśle- 
niem kredytu na koszta reorganizacyi. Ma 
przyjść do tego bez względu na to, czy w 
gabinecie pozostaną konserwatyści, czy 


przyjdą do steru postępowcy. Dzisiejsza flo- | 


ta hiszpańska skłąda się z 70 okrętów, z 
których 20 figuruje w urzędowych wyka- 
zach jako okręty pierwszorzędńe. Są one 
tymczasem prawie wszystkie nie do użycia 
w boju, jako statki starego systemu, cho- 
ciaż kilka z nich, jak korwety Oonsuilo, Na- 
vas de Tolosa i varowiee Liniers, mają być 
zamienione w baterye pływające, inne zaś 
wymagają naprawy radykalnej. Nie raniej 
problematyczną jest armia terytoryalna, któ- 
ra w razie wojny, obliczona jest na pół mi- 
liona żołnierzy, w istocie jednak nie mo 
głaby Hiszpania wystawić więcej, jak 200.000 
dobrze wyćwiczonego żołnierza. 

Kwestya Karolin przekonała zresztą 
Hiszpanów, że ustronne ich położenie geo- 
graficzne nie zabezpiecza tak zupełnie od 
wszelkich wpływów Światu i że jest rzeczą 
niebezpieczną marzyć tylko o przeszłej wiel- 
kości i opłacać stosunkowo niezmierny kor- 
pus oficerski, który zadania swego nie szn- 
ka tam, gdzie ono jest właściwie, ale wi- 
dzi je w rozpoczynaniu rewolucyj polity. 
eznych i podejmowaniu się roli przewód- 
ców w demonstracyach przeciw initym mo- 
carstwom. Jako objaw otrzeawiemia Z na- 
miętnych uniesień poczytać można i to, że 
w Hiszpanii przypuszezają Jug możność dy- 
skusyi nad jej prawami do wysp Karoliń- 
skich i zgadzają się przyzitać Niemcom 
prawa handlowe i stacye na węgla na tej 
grupie wysp. Jakie zresztą panują prze- 
dzenia i wyobrażenia, dowodzi ustęp dzien- 
nika Imparcial, który pisze: „Przedewszy- 
stkiem opinia publiczna kraju, którego flo- 
ta jest słabą, a wojsko nieliczne, odniosła 
wielki tryumf nad tak wilkiem i proźnem 
mocarstwem, jak niemieckie. Byłoby samo- 
chalstwem twierdzić, že Hiszpania utrzy- 
mała się przy swojem prawie groźba, ale 
W kaźdym razie dokazała tege stanowezość 
zdecydowanego na wszystko narodu. Pomi- 
jając zresztą i to, nie przestanie być fo 
ttom, że projekt Bismarcka poniósł klęskę 
w obliczu całej Kuropy, że kanclerz nie- 
miecki musiał uznać, iż nie znał narodu 
hiszpańskiego, i że w końcu przekonał się 
o niebezpieczeństwie romańskiego przymie- 
rza, które przedtem zawsze za mrzonkę po- 
czytywał." 

Ulubionym tematem patryotów hiszspań- 
skich są porównania Napoleona I z ks. Bis- 
marckiem, a wnukowie gerylasów « roku 
1808 powtarzają z dumą, że Opatrzność 
wybrała ich zn narzędzie dla zadania klę- 
ski niezwyciężonemu dotychczas olbrzymo- 
wi niemieckiemu. W Niemczech zapewne 
nikt im za złe nie weźmie tego miłego ma- 
rzenia. Rząd sam traktuje ludność jak roz- 
pieszezone i źle wychowane dziecko. W 
pierwszej chwili ten sam rząd przyłączył 
się do wrzawy ogólnej, albo przynajmniej 
wtórował jej szczerze. Potem, gdy Niemcy 
zajęli wyspę Yap, wytoczył śledztwo mary- 
narce hiszpańskiej, chociaż władza ta woj- 
skowa zachowała się Ściśle według przepi- 
sów z Madrytu. Rozumie SIę, że to wywo- 
łało wzburzenie w marynarce. Mówiono Już 
o pronunciamentach i w istocie z trudno- 
ścią dał się nakłonić generał Topete do 
cofnięcia swojej dymisyi. Ażeby uśmierzyć 
nieco wzburzenie, widział się zniewolonym 
minister marynarki, wydać rozkaz dzienny 
do admirałów i oficerów marynarki, w któ- 
rym ich zapewnia, że sam czuwa nad ho- 
norem walecznej marynarki, że nigdy nie 
istniały żadne podejrzenia, że śledztwo Za- 
rządzono nie przeciw walecznym żołnierzom, 
ale w celu zbadania wypadków na Karoli- 
nach Zaczyna zresztą kiełkować przekona- 
nie, iż rząd dopuścił się błędu, występując 
za radto szorstko przeciw jedynemu przy- 
jacielowi, Niemeom, skutkiem czego Hiszpa- 
nia widzi się teraz odosobnioną. 


KRONIKA 


|... == Najjaśniejszy Pan raczył najmiło- 
sciwiej udzielić z prywatnej Swej szkatuły gmi- 
nie Iruchanów, w powiecie stryjskim, na do- 
R e budowy szkoły, zapomogi w kwocie 

„ — W Muzeum narodowem w Kra- 
kowie, wystawione jest obecnie olbrzymie płótno 
ś. p. Stanisława Chlebowskiego, byłego malarza 
nadwornego sułtana Abdul Medżida, „Wjazd 
Mahometa U do Konstantynopola“, już dawniej 
przez rodzinę zmarłego ofiarowane do tegoż 
Muzeum. Obraz ten pozostawił artysta zaledwie 
podmalowanym; gdzieniegdzie płótno nie jest 


sma 


nawet pokryte farbami, ale liczne studya obok I 


obrazu wystawione, dozwalają domyślać się, o 
ile artysta pragnął go wykończyć Jakoż wia- 
domo wszystkim, co bliżej znali zmarłego ar- 
tystę, ile lat przygotowywał się on do tego 
obrazu, robiąc studya w zbiorach sułtańskich, 
prywatnych i publicznych europejskich, aby 


, zyskać ścisłość archeologiczną przedstawienia; 
| głęboka znajomość Wschodn, zapewniała dobre 
| uchwycenie typów zdobywców bizantyńskiej 
|stolicy, Artysta zajęty przeważnie pracą dla 
|. pragnął tym obrazem okazać światu, co 
| umiał, Wystawiając niedokończone jego dzieło, 
zarząd Muzeum pragnie okazać cześć, jaką 
żywi dla zmarłego; kiedy obraz ten nie mógł 
stać jako ostatnia praca artysty, przy łożu 
jego śmierci, niechże tn w Muzeum przypomina 
| tego niezmordowanego pracownika na polu 
j sztuki. i 

— Księżna Antoniowa Radziwił- 
łowa w przejeździe z Nieświeża do Berlina, 
bawiła dzień jeden w Łańcucie. Tamże bawili 
w ostatnich dniach: hr. Artur, August i Józef 
Potoccy; ten ostatni powrócił z podróży po 
Bośnii i Ozarnogórze. Bawiła tam także baronowa 
z hr. Lauckormiskich de Vaux. 

— „Nzpilkać. Taki jest tytuł nowego 

illustrowanego pisma  humorystyczno - satyry- 
oznego, wydawanego w mieście naszam, którego 
numer okazowy doszedł mas dzisiaj Pierwsze 
wrażenie, jakicśmy odnieśli po przejrzeniu tego 
numeru okazowego, każe nam wszelką pochwałę 
; oddać wybornym ilustracyon, wykonanym. przez 
(p. Wacława K, w znanym tutejszym zakładzie 
| litograficanym J. Kostkiewicza. 
i (m) Liczne budowie w naszem mije- 
joe pociągają «m sobą częstokroć ofiary: pod 
| ciosami toporów padają piękne parki, ogrody i 
| place zadrzewione, ażeby zrobić miejsce wzno- 
FR się budyvkom. W ostatnich dniach roz- 
| 


parcalowano piękny park, niegdyś Maciejowskich, 
przy ulicy Garncarskiej i rozpoczęto budowę willi 
dla profesora uniwersytetu, dr. Piętaka. 

Koncert WŁ Mierzwińskiceo, 
| jak się dowiadujemy, odbędzie się we Lwowie 
Ania 8 października. W koncercie sławnego 
tenora weźmie udział utalevtowana pianistka ze 
szkoły p. Marka, panna W, Paltinger. Program 
| koncertu, który się adbędzie w teatrze, podamy 
| wkrótce. Jednocześnie dowiadujemy się, że p. 
= Qrünfeld, e. k. nadworny pianista wy- 
t 


stapi w naszem mieście z koncertem dnia 5 li- 
stopada, a p. Antoni Rubinstein, który w sto- 
liezeh enropejskich w tym roku po raz ostatni 
jako piunista występować zamyśla i dochód 
z koncertów przeważnie na cele dobroczynne 
przeznaczy, wystąpi we Lwowie dnia 10 gru 
dnia. 

W szkołe muzycznej p. L. Marka 
zaprowadzone zostały z dniem 15 b. m. klasy 
paralelne dla uczenie i uczniów I i LI kursu. 
Ulegając wielostronnym życzeniom ułożył dy- 
rektor również lekcye zbiorowe po dwio ucze- 
nice na godzinę na kursie trzecim, w którym 
wyłączaje sam nauki udziela. Uezenice i ucznio 
wie klas paralelnych dla początkujących i sre- 
dnio przygotowanych biorą także udział w bez- 
płatnych zbiorowych ćwiczeniach i produkcyach 
pod kierownictwem dyrektora, a bliższe szeze- 
góły co do warunków otrzymać można w kan- 
celaryi szkolnej, w Rynku 1. 9 I piętro. 

— Na pogorzeleów gminy Rudy, wpły- 
nęły do c.k. starostwa we Lwowie datki w łą- 
cznej kwocie 19 zł., która to kwota odesłaną 
została na ręce p. starosty w Żydaczowie. 

— Na pogorzelców w Horodence 
wpłynęły następujące dalsze datki: do e. k. sta- 
rostwa w Białej 17 zł. 88 et.; do starostwa 
w Borszezowie 50 zł. 57 et.; "do starostwa 
w Husiatynie 61 zł. 3 et.; do starostwa w My- 
ślenicach 6 zł 30 ct; do starostwa w Ży- 
daczowie 12 zł, 12 et. Wszystkie powyższe 
kwoty odesłane zostały na ręce c. k. starosty 
w Horodence, 

„ — Przemysł fotodrukarski i cynko- 
graficzny — piesze lwowski korespondent Nowej 
Hejormy — tak szeroko rozwinięty na Zacho- 
dzie, w kraju naszym zaledwie pierwsze kroki 
stawia. Zasługą wprowadzenia tej gałęzi arty- 
stycznegu przemysłu dla' Galicyi, przypada p. 
Edwardowi Trzemeskiemu, właścicielowi zakła- 
du fotograficznego we Lwowie, który w swoim 
zawodzie pierwszorzędne w kraju zajmuje sta- 
nowisko. Doprowadziwszy sztukę fotograficzną 
do doskonałości, zajął się p. Trzemeski urzą- 
dzeniem swego zakładu na wzór pierwszorzę- 
dnych europejskich firm fotograficznych, założył 
fotodrukarnię i cynkografię. Dzięki temu można 
u nas obecnie wydawać dzieła ilustrowane, co 
poprzednio dla braku rytowników i dla wyso- 
kich kosztów, połączonych ze stalorytami lub 
drzeworytami, na zbyt wielkie natrafialo tru- 
dności. I tak w ostatnich czasach poleciło mu- 
zeum przemysłowe p. Trzemeskiemu zdjąć zna- 
czną liczbę przedmiotów ; Instytut stauropigiań- 
ski z powodu jubileuszowego obchodu wydaje 
pamiętnik z pięknemi ilustracyami fotodrukowa - 
nemi, a obecnie komitet archeologiczny wyda 
album przedmiotów, znajdujących się na wy- 
stawie na 50 kartonach, które w zakładzie p. 
Trzemeskiego zostaną wykonane. Nadto p. Trze- 
meski wyda wspaniałe album zawierające ilu- 
stracye do powieści Sienkiewicza „Ogniem i 
mieczem“, rysowane przez znakomitego artystę 
p. Juliusza Kossaka A że każdy przemysł u nas 
szczególnie z początku potrzebuje większych 
wkładów, przeto komisya krajowa dla przemy- 
Í stu poleciła jednomyślnie Wydziałowi krajowe- 
| mu do uwzględnienia prośbę p. Trzemeskiego 
[o pożyczkę 3600 zł. z funduszów na cele prze- 
mysłu przeznaczonych. Wydział krajowy uzna- 
jąc również pożyteczną działalność p. Trzeme- 
į skiego, do prośby tej na onegdajszem posiedze- 
niu w zupełności się przychylił. 


„Mazeta Lwowska" 2 doia 18 września 1885. 


wa 


== Samobójstwo. Pani Alojza Krenzel, 
przybywszy wczoraj wieczór po kilkudniowem 
przebywania u swych dzieci, do swego mie- 
szkania pod l. 4 przy ulicy Głowińskiego, zaj 
mowanego także przez jej męża Teodora Krenzla, 
byłego zarządcy drukarni Pillera i byłego c. k. 
oficera, liczącego lat 63, ojca już samoistnych 
trojga dzieci, zastała drzwi zamknięte, a na 
klamce kartkę ołówkiem przez niego napisaną, 
by drzwi nie wyważać, ponieważ jego Żona 
przebywa u swych dzieci pod 1. 2i przy ulicy 
Łyczakowskiej. Po otworzeniu drzwi zastano 
Krenzła na łóżku nie żywego, z rewolwerem 
w prawej ręce, a na prawej jego skroni spo- 
strzeżono ranę od wystrzału. Trup cuchnał już, 
z czego należy wnioskować, iż Krenzel zastrzelił 
się już prawdopodobnie 15 b. m., albowiem nie 
widziano go od tego czasu z mieszkania wy- 
chodzącego, Przyczyną samobójstwa był niedo- 
statek i niesnaski domowe. Według zmalezio- 
uych przy samobójcy notatek nosił on się już 
od roku 1880 z zamiarem odebrania sobie ży- 
cia, Zwłoki odstawiono po oględzinach lekarskich 
do trupiarni głównego szpitala. 

— Przy młócenia zboża na maszy- 
nie, na folwarku dworskim w  Rożniatach, 
pow. mieleckiego, parobek Tomasz Nowieki, 
liczący lat 19, pochwyceny skutkiem własnej 


nieostrożności przez cepy, doznał tak siluego 
uszkodzenia, ża na miejscu Życie zakończył 


Śledztwo zarządzono. 

Zapiski policyjne. Skradzisno 
8 sznurków korali francuskich, wartości 14 zł., 
e którą ta kradzież jest poszlakowaną sługa Ka- 
tarzyna Borek a Krasowa; koszyk z jedwabna 
czarną chustką w białe kropki; spodnieę w białe 
i żółte paski, dwie srebrne łyżeczki; czarny 
barankowy kożuch. — Zgubiono woreczek czarny 
a kwotą 10 zł. w Rynku; zastawnieze kartki 
1.83.964 na brylantowy pierścień za 24 zł. za- 
stawiony i 1. 57.949 na złoty krzyżyk, za 3 
zł, w ruskim banku zastawiony, zaś l. 17.979, 
załdadu zastawnicezego i kredytowego. — Zna- 
leziono 15 b. m. wieczór 18 białych chusteczek, 
i to 8 znaczone literą B., a kilka z kolorowemi 
brzegami, na ulicy Kamiennej, — Zakwestyo- 
nowano (2 tuzinów białych kościanych guzików 
i tuzin motków czarnych niei ma zynowych 
hw AA 

+ Zmarli w ostatnich dniach: w Ży- 
temierzu utalentowany młody fortepianista i 
kompozytor Juliusz Zarębski, mezeń Liszta; 
w Graden, jak już wiadomo z depeszy Karol 
br. Mecsery de Tsoor, były namiestnik Czech i 
Styryi oraz minister polieyi, e. k tajny radca 
iezłonek Izby panów Rady państwa, przeżywsów 
lat 81. 

— Nowa opera. Jak donosi Słowo, p. 
Zygmunt Noskowski wykończył dzieło operowe, 
które w tych dniach ma być złożone dyrekcyi 
teatrów warszawskich. Po Wieczornicach jest 
to pierwsza obszerniejszą praca dla sceny, tego 
wielce utalentowanego kompozytora. 

— Paweł Cassagnac, znany przy- 
wódca bonapartystów, jak donoszą z Paryża, 
sprzedał w tych dniach dziennik Pays, którego 
był redaktorem i wydawcą i wstąpił do redakcyi 
Figara. 

— Kronika podróży. Entomolog Grzy- 
majło, który przez lat dwa podróżował po Azyi 
środkowej z polecenia petersburskiego towar”y- 
stwa geograficznego, powraca już do Peters- 
burga. 

— Wyprawę nankową do kraju nad- 
amurskiego zamierza urządzić w roku przyszłym 
petersburskie towarzystwo geograficzne. 


Zapis stypendyalny. Zmarły w 
O lesie kapitan Parczewski zapisał znaczny ma- 

jątek na ustanowienie stypendyów dla młodzieży. 

Korzystać z zapisu będą mogli tylko poświęca- 

jący się studyom mad językami wschodniemi. 
— Ze sportu. Czwartkowe gonitwy 

w Moskwie, były czwartemi z rzędu w jesien- 

nym sezonie, Pierwszym był bieg 0 nagrodę 

dla dwuletków na wiorstowym dystansie. Zwy- 

ciężył przychodząc do mety w 1 minutę i 18 

sekund „Baronet“ hr. L. Krasińskiego, z na- 

grodą rs. 1.680; w szeregu koni pobitych były 

„Kordecki* i „Sasin“ p. (Grabowskiego, oraz 

„Chiromancya* p. Dorożyńskiego. 0 nagrodę 

rs. 1.000 w następnym biegu walczyło siedm 

koni. U słupa zawrzała walka pomiędzy „Plo- 

tka“ ks, Gagarina i „Giaurem* p. T, Doro- 

żyńskiego; pierwsza, forsowana przez Gillama 

zwyciężyła połową łba; „Lady Saville“ hr. L. 

Krasińskiego stanęła trzecia; „Tweed* p. L, 

Kronenberga bez miejsca; półtorej wiorsty prze- 

byto w I min i 52 sek. Nagroda imienia 

„Cesarzewicza*, była trzecią z rzędu. U startu 

zaraz został się „Highland“ hr. L. Krasińskie- 

go, podobno z winy jeźdzca, po torze dążyło 

tylko sześć koni! z których pierwszą na półto- 

rej długości była „Fine Mouche“ p. Grabow- 

skiego, za nią „Kin Grust* Ilienki; „France- 

sca“ hr. L, Krasińskiego, mająca niemało zwo- 

|lenników, przez trzy wiorsty szła bardzo do- 
brze, ale przy końcu biegu zupełnie została 
w tyle. Pierwsza nagroda wyniosła rs. 5.450, 
a dystans 8 wiorsty 211 sąż. przebieżono w 4 
min. i 28 sek. Nagroda zachęty rs. 760, kra- 
jowey jeźdzcy, dostała się p. Ursyn-Niemcewi- 
czowi, dzięki „Marynie*; nagrodę drugą rs. 
150 przyniosła „Maryna Mniszkówna* p. Gra- 
bowskiemu, podczas gdy „Gonzalo“ p. T. Do- 
rożyńskiego został w tyle. W hamdicapie przy- 
jęły udział „Sierra* pp. A. Wotowskiego i E. 
'Reszke, „Vale“ Aug. hr. Potockiego i „Tele- 


graf“ Dorożyńskiego, wszakże nagrody przypa- 
dły koniom rossyjskim. —  Częściowy rezultat 
gonitw piątych, podaje telegram. „Baronet“ 
wygrał nagrodę dla dwuletków, drugą była 
„Markiza" p. L. Kronenberga; nagrodę imienia 
„Herbela* przyniosła również hr. Krasińskie- 
mu kasztanowata „Francesca“. 

Zdrowie polieyanta Świder- 
skiego, ofiary morderczego zamachu przy ulicy 
Marszałkowskiej w Warszawie, polepsza się cią- 
gle i jest nadzieja, że ranny zostanie uratowany. 
Po przyjściu do zdrowia czekają go różne a za- 
służone nagrody. Mianowicie został on już mia- 
nowany starszym dozoreą policyjnym, a pan 
generał-gubernator Hurko, z funduszów pozo- 
stawionych do własnej dyspozycyi, wyasygno- 
wał dla rannego rubli 100. Losem dzieci i żony 
jego zajął się p. oberpoliemajster warszawski. 
Wielka kradzież. U wdowy W. 
Rachmaninowowej w Moskwie skradzieno w tych 
dniach po wyłamaniu zamku od komody, szka- 
tułkę zawierającą 200.000 rubli w gotówce i 
papierach wartościowych. Sprawcy kradzieży 
dotychczas nie wykryto. 

— Pożary lasów w Rossyi. Według 
przybliżonych damych, jakie zebrało rossyjskie 
ministerstwo dóbr państwa, latem roku bieżą- 
cego było 87 pożarów ieśnych, które zniszczyły 
około 100.000 dziesięcin, powodnjąe straty na 
kilka milionów rubli. 

— Kuropatwy w Prusach wschodnich 
tak są lic'ne, Że cena ich z 60 feników spa- 
dła tej jesieni na 40 feników, t. j. około 25 
centów. U nas trudno dostać kuropatwę za gul- 
dena. 

— Samobójstwo. Jak donosi Kuryer 
Qodz., w parku na Pradze, w Warszawie, zna- 
leziono w tych dniach zwłoki powieszonego 
mężezyzuy. Z papierów, jakie przy nim zostały 
znalezione, okazuje się, iż denat nazywa się 
Józef Jakosz, liczy 45 lat wieku i jest podda- 
nym anstryackim. Zwłoki zabezpieczono, celem 
wdrożenia Śledztwa sądowego. 

— Czarownica. Jak donosi Serat. 
Dniew., niedawno temu w dzielnicy „Na Gó- 
rach“ w Saratowie, późno w nocy  zbudziła 
mieszkańców straszna wrzawa nliczna. Pokazało 


się, Że tłum ludu 7 .ześladował „czarownicę“, 
o której śród wierzących w cezary obiegały 
pogłoski, że mogła przybierać na się postać 


konia, świni i czapli. Tym razem słynna cza- 
rownica stała w postaci konia przed rozwście- 
caonag gawiedzią, Ażeby koń nie parsknął na 
ludzi płomieniami, związano mu pysk moen’ 
powrozem; bito nieszczęsne zwierzę okrutni 
i wciąż wołano: „Nie z tego! Musisz nam p 
wiedzieć: kto jesteś, zkąd idziesz i co robiłaś' 
Koń nie odpowiadał; wówczas część gawiedzi 
poprowadziła upartego do cyrkułu, ażeby 
policya zmusiła czarownicę do szczerego Wy- 
znania, a część do jej domku się udała, Nie- 
stety! ozarownicę znaleziono w jej własnej 
osobie i postaci, spiącą snem błogosławionych 
w jakiejś stodole; właściciel konia też znalazł 
się wkrótce, i sprawa umorzoną została, 


— Rabusie. Z Rudziszek, stacyi kolei 
warszawsko-petersburskiej, donoszą: W pobliżu 
wsi Markowszczyzna, w lasach przytykających 
do drogi żelaznej, zasiedli od wiosny zbiegli 
z więzienia złoczyńcy, i przez kilka miesięcy 
niepokoili mieszkańców swemi napadami. Kra- 
dzieże i grabieże stały się powszedniemi. 
W bandzie tej poznano dwóch włościan z tejże 
samej wsi Markowszczyzna, sądzonych i w roku 
zeszłym na zesłanie na Syberyę, za spalenie 
wsi Panuszyszki. Dwaj inni znów należeli do 
szczepu litewskiego. Po kilkakrotnych obławach 
daremnych. zdołano w końcu ująć jednego łotra 
tylko i to dzięki włościaninowi ze wsi Lejpu- 
ny, zwanego Matonys, który nie zważając na 
gęste strzały z rewolweru do niego wymierzo- 
ne przez złoczyńcę, zmusił go w końcu do 
poddania się i oddał w ręce sprawiedliwości. 
Od tej pory rozbójniecy przycichli nieco. 

— Spadek milionowy. Przed miesią- 
cem pisma krajowe i zagraniczne doniosły o 
ogromnej sukcesyi, jaka spadła w Anglii na 
dwóch braci Rozwadowskich z gubernii mińskiej. 
Spadek ten wyniósł około 100 milionów rubli, 
z czego 25 pre. za wyegzekwowanie go otrzy- 
mać mieli trzęj adwokaci ze strony pp. Rozwa- 
dowskieh. Otóż obecnie, jak opowiadają w Miń- 
sku, pp. R. postanowili milion ofiarować na 
cele dobroczynne, przeważnie na stypendya przy 
kilku średnich zakładach naukowych. 

— Pantera na wolnej stopie. Dzien- 
niki z Leodyum donoszą, że z menażeryi w Boirs 
uciekła wielka pantera. Straszne to zwierzę roz- 
szarpało jedno dziecko i uciekło w las, Kilku my- 
śliwych udało się za nią w pogoń, a jeden 
z nich, słynący z odwagi, młody Pascal Vrolis, 
z nadzwyczajną śmiałością przystąpił blizko do 
zwierzęcia i jedną kulą uwolnił okolicę od stra- 
sznego gościa. Mieszkańcy Boirs w uniesieniu 
wdzięczności zanieśli na rękach odważnego mło- 
dzieńca do jego mieszkania, 


— Wystawa obrazów i innych dzieł 
sztuki w auli e, k. szkoły politechnicznej, otwarta 
każdego dnia od godziny 9 rano do 6 wieczór, 
trwać będzie do końca września bież. roku. 
Wstęp w dni powszednie 20 ct., od dzieci 
10 et. W niedziele i święta 10 et. bez różnicy 
wieku. 


Rada miasta Lwowa. 


(Posiedzenie z dnia 17 września). 


(Z) Przewodniczący p. Dąbrowski 
polecił odczytać pismo wys. Namiestnictwa, 
które pp. radni wysłuchali, powstawszy 
z miejsc, a które tak opiewa: „Jego cesar- 
ska i królewska Apostolska Mość, Najjaś- 
niejszy Pan, polecił oznajmić Radzie gmin- 
nej miasta Lwowa Najwyższe podzięko- 
wanie za życzenia złożone Jego ces i król. 
Apostolskiej Mości z powodu Najwyższych 
Urodzin. W myśl reskryptu J. E. pana 
Ministra spraw wewnętrznych. z dnia 1 
września r. b., chciej W. Panie Prezyden- 
cie to Najwyższe podziękowanie, bezzwło- 
cznie oznajmić tutejszej Reprezentacji 
miejskiej, Loebl“. i 

Wiceprezydent p. Mochnacki za- 
brał głos w celu przedłożenia nagłego 
wniosku. Na wstępie przedstawił niesły- 
chanie serdeczne przyjęcie, jakiego doznali 
goście galicyjsey w stolicy węgierskiej. 
Wobee tego entuzyazmu, z jakim nas przyj- 
mowano, rzekł mowca, w przekonaniu, że 
gmina m. Pesztu nie przyjęłaby daru 600 
złr. uchwalonego przez lwowską reprezen- 
tacyę miejską na rzecz ubogich peszteń- 
skich, nie składałem tej skromnej ofiary, 
lecz odwiozłem ją napowrót i zwróciłem 
na ręce p. prezydenta m. Lwowa. Jeszcze 
podczas pobytu w Budapeszcie powzięliśmy 
zamiar złożenia najserdeczniejszego podzię- 
kowania  Bodapeszteńskiej  reprezentacyi 
miejskiej, i w porozumieniu z reprezenta- 
cyą m. Krakowa, która w tej chwili odby- 
wa również naradę, ułożyliśmy następujący 
projekt adresu (czyta): „Do  Prześwietnej 
Reprezentacyi Stolicy Węgier! Dawna przy- 
jaźń i braterstwo, łączące ludy Węgier i 
Polski węzłem historycznym, utrwalonym 
wspólną dolą i niedolą, a uświęconym w 
obronie chrześciaństwa i wolności, za o 
statnią bytnością rodaków naszych na 
ziemi węgierskiej, na nowo zostały wzmo 
enione. Na zawsze wyryły się w głębi 
serc naszych pełne zapału powitania i 
serdeczne przyjęcie, jakich doznali rodacy 
nasi od chwili przestąpienia granie sław 
nego Królestwa Węgier, jak niemniej go- 
rące uczucia okazywane im na każdym 
kroku przez szlachetnych mieszkańców 
wspaniałej stolicy i jej dostojną Reprezen- 
tacyę. 

„Patrząc na rozkwit Waszego narodu, 
śledząc postęp nauki przemysłu, jaki za 
wskazówką wielkich swych patryotów ro- 
zwinęli Węgrzy, każdy przejęty być musi 
najwyższą czcią i podziwem dla narodu, 
który w tak krótkim czasie najnowszych 
swych dziejów, pośród cywilizowanych lu- 
dów Europy, tak poważne i wybitne wy- 
walczył sobię stanowisko. 

Pod wpływem tych uczuć Rady sto- 
łecznych miast Lwowa i Krakowa wyraża- 
ją w imieniu swoich rodaków dostojnej Re 
prezentacyi stolicy Węgier i wszystkim 
mieszkańcom kraju, najserdeczniejsze po- 
dzięki wraz z zapewnieniem, że dzień szó- 
stego września 1885 r. i dni następne sta- 
nowić będą nową, piękną kartę w dziejach 
naszego Narodu“. 

Wśród hucznych oklasków, bez dy- 
skusyi i jednogłośnie uchwaliła Rada 
nagłość wniosku p. Mochnackiego i przy- 
jęła przedłożony projekt adresu dziękczyn- 
nego bez zmiany. 

W ciągu posiedzenia nadszedł tele- 
gram od dr. Szlachtowskiego, dono- 
szący, że Krakowska reprezentacya miej- 
ska przyjęła również bez zmiany wniesiony 
projekt adresu dziękczynnego. Zostanie on 
w tych dniach wysłany w ozdobnych okład- 
kach. 

P. Gostkowski wystosował do p. 
przewodniczącego trzy interpelacye: 1) Co 
zdziałała dotychczas ankieta wybrana na 
początku bieżącej kadencyi, w celu czuwa- 
nia, ażeby w mieście nie wzmagała się 
drożyzna? 2) Czy wiadomo p. prezydentowi, 
że masarzp. Underka sprzedaje wyroby ma- 
sarskie z padliny? 8) Czy poczynił p. pre- 
zydent stosowne kroki, ażeby przedsiębiorca 
oświetlenia naftowego, wywiązywał się le- 
piej, niż dotychczas, ze swojego obowiązku ? 

P. Dąbrowski odpowiedział, że 
ankieta drożyźniana, pod przewodnictwem 
dr. Czyżewicza, miała odbyć dwa posiedze- 
nia ale niewiadomo, czy istotnie zebrała 
się na te posiedzenia i czy powzięła jakie 
uchwały. (Co do p. Underki, sprawa jego 
jest przedmiotem dochodzenia sądowo-kar- 
nego, nie można więc przesądzać o orzecze- 
niu sądowem. Co do oświetlenia, przeko- 
nał się sam p. przewodniczący, na ulicy 
Zielonej, że nie odpowiada ono warunkom 
kontraktu niedawno zawartego, i zarządził 
stosowne dochodzenie. 

Po tej odpowiedzi zaproponował pan 
Gostkowski wybór nowej ankiety droży- 


źmianej. Wybrano: pp. Gostkowskiego, Bo- | 


dyńskiego, Krasuskiego i Łukawskiego 
P. Heppe zwrócił uwagę na niewła- 
ściwe zamiatanie 


a 


P. Żółkiewski zapytał, co się 
dzieje ze sprawą tramwajową, załatwioną 
już przed 4 miesiącami? 

P. Dąbrowski odpowiedział, że 
sprawa ta zalega w sekcyi III, i że w ogó- 
le bardzo wiele spraw zaległych oczekuje 
załatwienia; to też chcąc wyczerpać ma- 
teryał nagromadzony a niezałatwiony, jest 
pan prezydent zniewolony od przyszłego 
tygodnia zarządzić na tydzień dwa posie 
dzenia Rady. 

Z porządku dziennego uchwaliła Ra- 
da: Wyasygnować gal. Towarzystwu go- 
spodarskiemu 200 zł. tytułem subwencyi 
na urządzenie VII targu zbożowego. Przy- 
jęto do wiadomości zatwierdzającej akt 
kollaudacyjny, tyczący się budowy gmachu 
dla szkoły Maryi Magdaleny ; budynek ten, 
wystawiony we własnym zarządzie, koszto- 
wał 46 182 zł. 

Pomijamy mniej ważne sprawy, Wwczo- 
raj załatwione na publicznem posiedzeniu, 
a notujemy tylko uchwałę zapadłą na po- 
ufnem posiedzeniu, według której p. Roe- 
ring, ogrodnik miejski, wysłany został 
kosztem miasta do Paryża, w celu studyo- 
wania planów założenia i urządzenia tam- 
tejszych plantacyj publicznych, ogrodów, 
spacerów i t. p. i zużytkowaunia następnie 
zdobytej wiedzy w naszem mieście przy 
zakładaniu nowych skwerów, publicznych 
miejsc spacerowych, głównie zaś nowego 
parku miejskiego na Stryjskiem. 


/ wycieczki do Pesztu. 


IV. 

(Z) Turysta, przybywszy z po za gra- 
nie krajów korony św. Szczepana do Pesz- 
tu, i nie posiadający języka węgierskiego, 
gotów w pierwszej chwili narzekać na ka- 
rygodną |lekkomyślność, iż odważył się 
szukać wrażeń w mieście, w którem, jak 
sądzi, nie zdoła zrobić jednego kroku bez 
znajomości mowy Madyarów. Wszędzie 
oko spotyka się jedynie i wyłącznie z na- 
pisami węgierskiemi, do uszu dolatują wy- 
łącznie dźwięki obcej zupełnie gwary, ni- 
gdzie nie daje się dostrzedz choćby naj- 
drobniejsze ustępstwo na rzecz jakiegoko|- 
wiek z języków, więcej rozpowszechnionych 
w Europie. Są to jednakże tylko formy, 
które krępują nieco, nie utrudniają jednak- 
że bynajmniej pobytu w Peszcie. Znajo- 
mość języka niemieckiego jest tutaj w rze- 
czywistości niemal tak rozpowszechnioną, 
jak madyarskiego, a niezdarzyło mi się, 
abym zapytując na ulicy pierwszego lepsze- 
go z przechodniów o to lub owo po nie- 
miecku, nie został zrozumianym i nie otrzy- 
mał uprzejmej i wyczerpującej intormacji, 
Po hotelach, restauracyach i kawiarniach 
służba włada biegle językiem niemieckim, 
w handlach, a nawet na skwerach wzdłuż 
Dunaju, na których zalega tysiące przeku- 
pniów z owocami, można bez żadnej tru- 
dności porozumieć się w tymże języku. 
Handel i przemysł zresztą znajdują się, 
choć nie w tej mierze jak u nas, to prze- 


Nigdzie nie zdarzyło mi się spotkać 
choćby z jednym z polskich dzienników, 
nawet w tych lokalach publicznych , które 
dla wygody swoich gości utrzymują stosy 
pism zagranicznych; nie ma też w czytelni 
na wystawie żadnego z dzienników pol- 
skich — widocznie, ani tu, ani tam, nikt 
o nie się nie dopomina, boć nie ma wątpli- 
wości, że gdyby poczyniono jakiekolwiek 
zabiegi, nie pozostałyby one bez rezultatu. 
Również na wystawach księgarskich nie 
dostrzegłem ani jednej książki polskiej. 
Pod tym względem pomyślniejsze są sto- 
sunki w Wiedniu , Pradze, Berlinie, Wro- 
cławiu, i w wielu innych większych mia- 
stach zagranicznych. 

W czasie naszego pobytu w Peszcie za- 
stanowił nas brak ekwipaży prywatnych. 
Widzieliśmy prawie wyłącznie same dorożki, 
które jednakże odznaczają się wykwintno- 
ścią i dobrym zaprzęgiem. Brak ekwipaży 
tłómaczy się zupełną prawie w tej porze 
nieobecnością w stolicy klas wyższych i za- 
możniejszych, które zazwyczaj dopiero po- 
czynają ściągać w październiku do miasta. 
Poznać to można po zewnętrznej fizyogno- 
mii pałaców wzdłuż ulicy Andrassego, któ- 
rych okna są po większej części pozasła- 
niane żaluziami. 

Plaga żebractwa, która tak dotkliwie 
daje się uczuwać gdzieindziej, jest w Pe- 
szcie zupełnie nieznaną, daięki wzorowo 
zorganizowanym domom przytułku i zakła- 
dom roboczym. Ubogi, niezdolny do pracy, 
znajduje schronienie w zakładzie, żebrak 
wyciągający rękę z powodu wstrętu do pra- 
cy, bywa do niej pociągany sposobem przy- 
musowym. W tym względzie panuje bardzo 

(surowy rygor, to też na ulicach nie można 
dostrzedz żebraka lub włoczęgi. Dodatnie 
miejsce w organizacyi gminy stołecznej zaj- 
muje korpus konstablów w malowniczych 
i zgrabnych strojach. spełniają oni swo- 
ją służbę z wielkim taktem lecz zara- 
zem z energią. Publiczność chętnie i z po- 
spiechem zastosowuje się do ich wskazó- 
wek i unika zatargów, uważając ich wy- 
łącznie za stróżów porządku publicznego i 
bezpieczeństwa osobistego, którzy przy speł- 
nianiu swoich trudnych obowiązków mają 
prawo liczyć na poparcie ze strony ogółu. 
Konni konstable, spełniający  przeważ- 
nie służbę na ulicach, zaopatrzeni są w 
krótkie trzeinki, któremi dają znaki pu- 
bliczności, dorożkom, ekwipażom it, d. a 
jedno skinienie wystarcza do uchylenia 
chwilowego nieporządku i przywrócenia ładu 
lub spokoju A 

Uzupełnieniem Pesztu jest Buda, wzno- 
sząca się po drugiej stronie Dunaju i sta- 
nowiąca dla siebie osobne miasto o 60.000 
blisko mieszkańcach. Po Peszcie Buda robi 
wrażenie prowincyonalnego miasta, chociaż 
i tutaj znajduje się wiele wspaniałych bu- 
dynków i więcej zabytków starożytności, 
niżli w samej stolicy. Do najwspanialszych 
gmachów należy bezwątpienia sam zamek 
królewski, budynek od strony Dunaju dwu- 
piętrowy, od strony zaś miasta jednopię- 
trowy, Mieliśmy sposobność oglądać część 
komnat zamkowych, mianowicie te, które 
służą do publicznych przyjęć, inne bowiem, 


cież w znacznej części w ręku izraelitów, | z powodu spodziewanego przybycia Najj. 
którzy, pomimo zmadyaryzowania swoich. Państwa, były podówczas odnawiane i sku- 
nazwisk i imion, zachowali odrębne wła- | tkiem tego zamknięte dla szerszej publicz- 


ściwości i posługują się chętnie językiem 
niemieckim. Powyższe spostrzeżenia poczy- 
niłem w czasie dwóch uroczystych świąt 
żydowskich. Najokazalsze sklepy przy pryn- 
cypalnych ulicach, były w tych dniach 
szczelnie pozamykane, a rzesze przystrojo- 


ności. Sale te obszerne, wspaniale urządzo- 
ne, w stylu- renesansowym, pełne złoceń, 
„imponujący sprawiają widok. Z obrazów, 
„widzieliśmy tylko dwa kolosalne płótna, 
, oba nowożytnego pędzla. Jedno przedstawia 
| epizod z obrony Wiednia r. 1638, drugie 


nych świątecznie synów i cór Izraela, oku-  koronacyę Najj, Pana na króla Węgier w 
powały przebojem najwygodniejsze miejsca | kościele katedralnym Pesztu z mnóstwem 
w lokalach publicznych i na wystawie, : postaci portretowanych. Z mniejszych, zwra- 
prowadząc ożywioną konwersacyę prawie ; Ca na siebie uwagę obrazek malarza Vagi, 
wyłącznie w znanym nam dobrze żargonie. ; przedstawiający przyjęcie turystów polskich 
Skoro dotknąłem kwestyi napływowej ; w chacie wieśniaków morawskich. Kościółek 
ludności, powiem przy tej sposobności słów , zamkowy uderza nadzwyczajną prostotą, 
kilka o przebywających w Peszcie Pola-, lecz zarazem czystością stylu. 
kach. Jak mnie zapewniano, cyfra zamiesz- | Z pobytu w Budzie warto wspomnieć 
kałych w stolicy węgierskiej naszych roda- | o kolei sznurowej, urządzonej pomiędzy 
ków jest dość znaczną, a w każdym razie, dziedzińcem zamkowym i brzegiem Dunaju. 
taką, iż gdyby istniała pomiędzy rozproszo- ; Kolej ta składa się z wagonów dwóch klas. 
nemi jednostkami silniejsza spójnia, stano- i Można się nią spuszczać ze stromej góry i 
wiliby weale pokaźną kolonię. Pomimo je- | wznosić na wyżyny co pięć minut, przy- 
dnakże gorących zabiegów pojedyńczych | czem jednocześnie jedna partya wagonów 


najgłówniejszych ulie, | 


osobistości, zajmujących wybitne stanowi- | 
ska w społeczeństwie, nie powiodło się, 
wytworzyć takiego łącznika; ogół Polaków, 
żyje rozproszony, mało znają się oni pomię- | 
dzy sobą, i nie starają się bynajmniej na- 
śladować Czechów, którzy stanowią dobrze : 
zorgamizowaną kolonię, z własnym osobnym, 
lokalem, biblioteką i t. d. Wielu z rodaków i 
naszych weszło w związki 
z Węgierkami; życie takich rodzin za- 
traca powoli cechy narodowe, i pierwsze 
Już pokolenie zapomina: prawie całkowicie 
mowy ojczystej. Sam miałem sposobność 
poznać kiika takich domów polsko-węgier- 
skich, zupełnie, przynajmniej z pozoru, 
zmadjaryzowanych. Z przyjemnością należy 
przytem zaznaczyć, iż rodacy nasi używają 
w Peszcie jąk najlepszej opinii i cieszą się 
ogólną sympatyą, jako pracowici, spokojni 


w porze dnia nieodpowiedniej i prosił oji szezerze przywiązani do ziemi, która ich 


zaradzenie złemu. 


karmi, 


małżeńskie ' 


windowaną jest za pomocą ukrytych w tu- 
nelu machia parowych do góry, druga to- 
czy się na dół. Podróż, chociaż trwa bar- 
dzo krótko, pełną jest emocyi Ruch pomię- 
dzy Budą a Pesztem jest nadzwyczaj oży- 
wiony, a komunikacya odbywa się dwoma 
mostami i statkami parowemi. Na uwagę i 
zwiedzenie zasługuje wreszcie długi elipty- 
_eznego kształtu tunel, przerzynający górę 
zamkową, a wreszcie małych rozmiarów 
roze Sulejmana“, zabytek z czasów, 
gdy w Budzie rezydowali wielkorządcy tu- 
reecy. 


GOSPODARSTWO | HANDEL 


* Komitet e k. Towarzystwa gosp. 
i galic. podaje niniejszem do wiadomości po- 


wszechnej, a w szczególności do wiadomości pp. 
plantatorów chmielu, iż podczas VIIgo między - 
narodowego targu zbożowego odbędzie się w myśl 
uchwały sekcyi chmielowej dla ożywienia sta- 
gnacyi handlowej wystawa i targ na chmiel 
dnia 6 i 7 października we Lwowie, stanowiąc 
przytem co następuje: 1) iż każdy uczestnik 
targu chmielowego obowiązany ;jest przesłać 
(już nie próbki jak dotąd), ale po dwa wańtu- 
chy chmielu swego pierwszej i drugiej sorty 
znpełnie odpowiednie i równe całemu zbiorowi ; 
2) nadesłać zgłoszenie do komitetu z oznacze- 
niem iłości wańtuchów i dołączeniem po 1 zł. 
od wańtucha, do 25 b. m, najdalej; potrzebne 
blankiety wydają się na żądanie; 3) chmiel 
wysłać na koszt własny pod adresem pana 
Ignacego Russmana, ulica Brygidzka nr. 9 
we Lwowie tak, iżby chmiel do 4go pa- 
ździernika najpóźniej doszedł; chmiel później 
nadesłany przyjęty nie będzie; 4) przy każdym 
wańtuchu ma być dołączona kartka kartonowa 
z dokładnem oznaczeniem miejscowości, zkąd 
chmiel pochodzi i nazwy właściciela, prócz te- 
go podana ma być ostatnia stacya kolei i po- 
ozta, jakoteż ilość centnarów do sprzedania 
z każdego okazanego gatunku; 5) targ chmie- 
lowy połączony będzie z premiowaniem, miano- 
wicie wyznaczone są dla chmielu przesłanego 
w wańtuchach dwie nagrody po 40 zł. a cztery 
po 20 zł., które udzielone będą chmielarzom, 
a właścicielom chmielarń odnośnych dyplomy. 
Chmiel nadesłany w próbkach premiowany nie 
będzie, Przyznaniem nagród zajmie się osobna 
komisya, złożona z pp. Michała Kokurewicza, 
Kazimierza hr. Dzieduszyekiego, Karola Kiselki, 
Roberta Domsa, Ignacego Russmana, dyrektora 
kraj. szkół roln. w Dublanach, p. Władysława 
Lubomęskiego i dyrektora dóbr Arcyksięcia 
Albrechta w Żywcu p. Kaufmana. — Komitet 
nadmienia przytem, iż skutkiem zabiegów, po- 
czynionych przez delegatów naszych na targ 
wiedeński, którzy podezas pobytu swego w Wie- 
dniu rozgłosili w pismach tamtejszych, jakoteż 
plakatami, iż podczas targu zbożowego we Lwo- 
wie odbędzie się i targ na chmiel, spodziewane 


jest przybycie kupców zagranicznych 


Bank Rolniczy we Lwowie. 
(Ulica Karola Ludwika |. 1) 
Dnia 17 września 1885. 
Ceny à i00 kilo — Zoco Lwów. 


Pszenica gotowa. 6:50 7.25 
usposobienie lepsze p — —.— 
yto gotowe . — DAŃ 
usposobienie lepsze  ———— 
Owies obroczny 5'25 575 
usposobienie spokojne —— —— 
Jęczmień 5:20 7— 
usposobienie 
Rzepak nowy 95 = 
usposobienie stalsze a 722 
do nasienia —— —:— 
Groch do gotow. —'— —— 
obroczny —— —— 
Wyka JE —— —— 
Bobik szef ĄE= 
Hreczka —— = 
Kukurudza | o TS 
usposobienie " «kkk i 
Chmiel za 50 kl. bez popytu — — ——- 
Koniczyna czerwona —'— —— 
biała. . = "= 
szwedzka mm MM 
Spirytus za 10.000 lt. pret. 27:75 28:25 


Brak znaczniejszych zapasów usposa- 
bia konsum. do chętniejszego odbioru, re- 
gestrujemy też usposobienie lepsze, wobec 
nizkich jednak notowań targów zagranicz- 
nych i ogólnego zastoju, ceny nie doznały 
zwyżki. 

Uwaga. Bank rolniczy utrzymuje na 
składzie i w magazynach swoich: owies, 
chmiel, przyjmuje zamówienia na ma- 
szyny rolnicze, jak niemniej do siewu je- 
siennego na pszenicę banatkę i franken- 
steinską, żyto montańskie, saskie (krzy- 
ca) i krajowej produkcyi drugiego plonu 
żyto probstajskie i sybirskie. 


OSTATNIA POCZTA 


Jak donieśliśmy wezoraj części 
nakładu, Najj Pan przybył wczoraj zra- 
na w pożądanem zdrowiu do Gódóló. 


w 


Jego Ces. Król. Mość, Najj Pan, 
opuszczając Pożegę, raczył wydać następu- 
jące Najw. pismo «dręczne do bana Kro- 
acji: 

; Kochany hrabio Khuen-Hedervary ! 

Ostatnie dnie przyniosły Mi ponownie 
pocieszający dowód, jak bardzo wszystkie 
klasy ludności Moich ukochanych królestw 
Kroacyi i Slawonii oddane są Mnie i Mo- 
jemu Domowi w tradycyjnej wierńości i 
synowskiem przywiązaniu, albowiem tak 
pojedyncze jednostki, jak i najrozmaitsze 
stowarzyszenia ze wszystkich części kraju 
szły z sobą w zawody, gdy chodziło o da- 
nie wyrazu tym cennym uczuciom. Napeł- 
nia Mnie zawsze zadowoleniem objaw tak 


szlachetnych uczuć, polecam też Panu, 
abyś wszystkich, którzy spieszyli z dała i 
z bliska, celem wzięcia udziału w owych 
lojalnych manifestącyach i  serdeeznem 
przyjęciu zgotowanem Mi tutaj, ewentual- 
nie wszystkich ich wysłańców, zawiadomił 
o najgorętszem Mojem podziękowaniu wraz 
ze szczerem życzeniem, iżby powszechny u- 
dział w objawach wiernego przywiązania, w 
połączeniu z lojalnym patryotyzmem, przy- 
sparzał w myśl Moich ojcowskich intencyj, 
zawsze im i całemu krajowi najobfitszego 
błogosławieństwa. 
Pożega, 16 września 1885. 
Franciszek Józef. w. r. 


P. Minister spraw zagranicznych hr. 


Kalnoky wyjechał do dóbr swoich na 


Morawie. 

Fremdenblait dowiaduje się z dobrego 
źródła, że dotychczasowy przełożony wy- 
działu dla naukowych zakładów wojskowych 
w ministerstwie wojny generał- major 
Wurmb zamianowany został szefem sek- 
cyi w tym wydziale; przełożonym tego wy- 
działu zamianowany być ma pułkownik 
Feldenhauer, który od lat wielu czynnym 
był w tym wydziale przy boku generała 
Wurmba. Nominacye te — pisze dalej przy- 
toczony dziennik — musimy tem bardziej 
powitać ze szczerem zadowoleniem, iż ge- 
nerał-major Wurmb, będzie i nadal także 
wykonywał pełny wpływ ra naukowe za- 
kłady wojskowe. 


ao FR 


Znaną jest sprawa kapitana ba- 
rona Potier aresztowanego przed pół 
rokiem pod zarzutem wydania Z poruezo- 
nej mu kancelacyi ważnych dokumentów 
wojskowych. Otóż, jak obecnie dowiaduje 
się Fremdenblatt, kapitan br. Potier z po- 
wodu przekroczenia przeciw przepisom słu- 
żbowym przez wyjawienie zarządzeń, które 
miały być trzymane w tajemnicy, skazany 
został przez wyższy sąd wojskowy na je- 
den rok zaostrzonego więzienia 1na utratę 
stopnia oficerskiego. 


Według depeszy do Poł. Corr. z We- 
necyi, niemiecka ,cesarzewiczowa, 
która przybyła tam d. 14 b. m z trzema 
córkami z Monzy, gdzie była gościem kró- 
lowej Małgorzaty, zamierza zabawić w We- 
necyi dni kilka. Cesarzewiczowa zamieszkała 
w pałacu królewskim. 

Na najbliższej sesyi parlamentu 
niemieckiego ma wystąpić Rada związkowa 
z wnioskami wielkiego znaczenia ze wzglę- 
du na socyalno-polityczny pro- 
gram ks. kanclerza. Przedewszystkiem 
ponowi Rada związkowa wniosek o zabez- 
pieczenie robotników rolnych i leśnych. 
Drugi wniosek ma na celu ubezpieczenie 
tych urzędników i wojskowych, którzy SĄ 
zajęci przy rządowych przedsiębiorstwać 

omunikacyjnych ; trzeci wreszcie wniose 
znajdujący się obecnie w stadyum opraco- 
wania, odnosi się do ubezpieczenia żegla- 
rzy. Natomiast projekt ustawy o zabezpie- 
czeniu robotników na wypadek starości I 
niezdolności do pracy nie zostanie podobno 
wniesionym na najbliższej sesyi. 

Niektóre dzienniki berlińskie donoszą, 
iż zapowiedziany przyjazd ks. Bis- 
marcka do stolicy niemieckiej 20- 
staje także w związku ze zmianami, jakie 
mają zajść wkrótce w dyplomatycznym per- 
sonalu Niemiec. Zmiany te dotyczą SszCcze- 
gólnie posad ambasadorów w Paryżu, Wie- 
dniu, Konstantynopolu i Londynie. Książę 
Reuss opuszcza podobno stanowisko posła 
w Wiedniu; kto go jednak zastąpi, dotych- 
czas niewiadomo. Ambasador: paryski hr. 
Minster zamierza Z widowni politycznej 
zupełnie się usunąć, następcą jego ma zo- 
stać dotychczasowy ambasador w Konstan- 
tynopolu, Radowitz, albo A NU 
podobniejszem , sekretarz stanu hr. Hatz- 


AE W berlińskich kołach dyplomatycznych 
twierdzą, iż między hr. Minsterem i ks. 
Bismarckiem zaszły w nowszych czasąacn 
nieporozumienia, które ustąpienie Mitnste- 
ra przyspieszą. Pogłoskę tę potwierdza 0- 
koliczność, iż paryski ambasador podczas 
swej ostatniej bytności w Niemczech nie 
odwiedził ks. Bismareka w Warzynie, jak 
to pierwej zwykł był zawsze czynić. | 

Z Brunswiku piszą z dobrego źródła 
do Nat. Zig., iż sfery decydujące trwają 
stanowczo przy kandydaturze ks. Reuss, 
obecnego ambasadora niemieckiego w Wie- 
dniu na regenta w Brunswiku, który też 
niebawem jako taki zostanie zaproponowa- 
ny reprezentacyj krajowej. 


Z Paryża donoszą, że na ogłoszony 
w Justice program radykalny, uderzają 
dzienniki skrajniejsze, i twierdzą, że pro- 
gram ten nie zadawala stronnietwa i musi 
być uzupełniony, 

Temps pisze o mowie p. Clémenceau, 
że była tylko negacyą, i dodaje: „Gdyby 
przyszła Izba miała jedynie zadanie potę- 


pić przeszłą politykę, to może wystarczy- 
łyby krytyki pana Clémenceau. Mają nie 
mniej za złe p. Clómenceau, że mimo pro- 
testów władzy, miał swą ostatnią mowę na 
placu publicznym, co jest wedle ustawy 
z roku 1881 wzbronionem. Zapytują tedy, 
czy deputowanemu wolno bezkarnie dawać 
tak zły przykład ? 

Minister spraw zagranicznych p. Frey- 
cinet przyjmował przedwczoraj posła hr. 
Foucher de Careil, który tegoż dnia wie- 
czorem odjechał z powrotem do Wiednia. 

Wielkiego oburzenia przyczyną była 
w Paryżu wiadomość, podana przez Gaulois, 
że adjutant generała Courcy przybył w tych 
dniach do Paryża w misyi nadzwyczajnej. 
„Jakież więc jeszcze zawikłania czekają nas 
na dalekim Wschodzie?“ zapytuje wspomnia 
ny dziennik. Wiadomość tę, utrzymywaną w 
tajemnicy, stwierdziły jnż dzienniki półurzę- 
dowe w następującym komunikacie: „Adju- 
tant generała Courcy, porucznik liniowy 
marynarki Drouillard, przybył w samej 
rzeczy ostatnim kuryerskim statkiem do 
Paryża w misyi. Cel tej misyi ma chara- 
kter administracyjny. Polecono adjutantowi, 
ażeby min'strowi wojny p. Campenon zdał 
wyczerpującą relacyę o prawdziwych przy- 
czynach wypadków, których widownią było 
Hue. Nie możemy podawać szczegółów o 
informacyach, które dał głównodowodzący 
w Tonkinie adjutantowi, ale możemy zarę- 
czyć, że wiadomości przesłane zmienią w 
wielu punktach mylne dotychczas zapatry- 
wania ministra wojny, które się opierały 
na relacyach poprzedników generała Cour- 
CYK 


Z Rzymu donoszą do Pol. Corr., że 
prezes gabinetu włoskiego p. Depretis, po- 
wróci do stolicy Włoch w pierwszych dniach 
października. 


Z Konstantynopola donoszą 
o niemiłem wydarzeniu, które spotkało posła 
angielskiego sir H D. Wolffa. Poseł udał 
się jak zwykle də pałacu W. Porty we 
czwartek, ażeby rozpocząć czwarte posie- 
dzenie konferencyjne z pełnomoenikami 
sułtana, oświadczono mu jednak, że Assym 
i Kramil basza konferują z Wielkim wezy- 
rem i nie mogą w tej chwili przybyć. 
Dyplomata angielski czekał cierpliwie przez 
półtory godziny, a gdy wreszcie przybyli 
ministrowie tureccy, sir Wolff opuścił 
salę obrad. Twierdzą nad Bosforem, że 
zajście to wywołał p. Nelidow. 


Polit, Corr. podaje z Konstanty- 
nopola następujący fakt: W przeszłym 
tygodniu odkryto w jednym z browarów 
na Perze materyały eksplodujące. 
Wiadomość o tem wprawaiła w ruch nie- 
zwykły policyę i aresztowano kilka osób, 
między któremi jest kilku Włochów. O 
śledztwie rozpoczętem nie pewnego dowie- 
dzieć się nie można. Mówią, iż jeden z 
Włochów tłómaczył się tem, że miał uży- 
wać dynamitu do celów rozsadzania ka- 
mieni i skał. Opinia publiczna oczekuje 
z wielką niecierpliwością na rezultat 
śledztwa, 


„. Według doniesienia Polit, Corr, Ko- 
ścioł armeński poniósł wielką stratę, dono- 
szą bowiem z Jerozolimy o Śmierci ar- 
menskiego patryarchy msgr. Essai, 
który zmarł w dniu 9 b. m. Konstantyno- 
pols l patryarchat armeński zarządził na- 
tychmiast uroczyste requiem we wszystkich 
kościołach armeńskich. Narodowa rada ar- 
meńska odroczyła swoje posiedzenia, a do 
patryarchatu w Jerozolimie wysłano pismo 
kondolencyjne. 


_ W Danii, jak donoszą do pism za- 
granicznych, zapanować miało wielkie wzbu- 
rzenie i obawy, z powodu ruchu niemie- 
ckich okrętów wojennych na wodach duń. 
skich. Duńska marynarka otrzymała rozkaz 
HE okrętów obserwacyjnych do Sun- 
u 1 Bełtu. Przeciwko zarządzeniu temu 
nie podniosą Niemcy zarzutu, ale mogą za- 
protestować przeciw artykułowi dzienni- 
ka National Tidende, który pisząc o „nie- 
mieckich szpiegach*, dodaje, że oficerowie 
niemieccy uwijają się na Aggersó, gdzie 
Dania ma budować twierdzę, ażeby odry- 
sować plany. Dalej wzywa Tidende rząd, aže- 
by za każdym okrętem niemieckim wysłał 
jeden statek duński, 


MĘLEGRANY GAZETY LWOWSIUEJ 
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Wiedeń, 18 września. Według 
Pol. Corr., Najj. Pani z początkiem 
października b. r. przedsięweźmie z 
Miramare krótką podróż morską. 
Wiedeń, 18 września. (Tel. pryw.) 
Z polskich deputowanych p. Sma- 
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rzewski wziął wprawdzie udział w 


naradach u hr. Hohenwarta, oświad- 
czył jednak wyraźnie, iż nie repre- 
zentuje Koła polskiego, albowiem ono 
jeszcze się nieukonstytuowało. Nie- 
obecność oficyalnej reprezentacyi Koła 
polskiego tłómacza sobie jedynie wzglę- 
dami formalnemi; zresztą nikt nie 
wątpi, iż stosunek prawicy 
nie ulegnie żadnej zmianie. Z 
żadnej strony niezaproponowano 
ani myślą proponować zmia- 
ny organizacyi prawicy. 
Wiedeń, 18 września. (7el. pryw.) 
Według doniesienia dzienników, de- 
legacye zbiorą się w ostatnich 
dniach pażdziernika w Wiedniu. 
Wiedeń, 18 września. Wiener 
Abendpost nazywa bezzasadnem donie- 
sienie o mającem rzekomo nastąpić 
zupełnem zawieszeniu przemysło- 
wej działalności w zakładach 
więziennych, tudzież o projekto- 
wanem rozwiązaniu kontraktów dzie- 
rżawnych, dodaje jednakże, iż Minister 
sprawiedliwości dąży do powstrzyma- 
nia o ile możności wszystkiego, coby 
mogło przynieść szkodę drobnemu 
przemysłowi. Zakłady więzienne będą 
przyjmowały i nadal zlecenia do wy- 
konywania artykułów eraryalnych. 
Wiedeń, 18 września. (Tel, pryw.) 
Z Konstantynopola donoszą, iż podno- 
szą tam projekt, aby uczynić z Egi- 
ptu na wzór Wschodniej Rumelii pro- 
wincyę uprzywilejowaną ze statutem 
organicznym, którego opracowania pod- 


jęłaby się międzynarodowa komisya. 


Egipt zostałby w takim razie posta- 
wiony pod zbiorową opiekę mocarstw. 
W. Porta nie ustaje w uzbrajaniu swo- 
ich północno-afrykańskich wybrzeży. 

Praga, 18 września. Wice- 
burmistrz Valisch wybrany w 
drugiem głosowaniu, przyjął wybór i 
podziękował w językach czeskim i 
niemieckim. 

Berlin, 18 wrzesnia. Na osta- 
tniem posiedzeniu międzynarodo- 
wej konferencyi telegrafi- 
cznej, przyjęto ogromna większością 
miasto Paryż, jako miejsce zebrania 
się w roku 1890 przyszłej konferen- 
cyl. Delegat francuski zawiadomił, iż 
Francya zgadza się na te uchwały. 
Następnie podpisano 34 egzemplarzy 
porozumienia. W mowie zamykającej 
konferencyę, podniósł jej prezydent 
dr. Stephan ważne postępy, osiągnięte 
przez reformę systemu taryfowego. 
Najbliższa konferencya w Paryżu — 
powiedział mowca — pod zręcznem 
kierownictwem francuskiej administra- 
cyi, dokona dzieła reformy. Mowca 
wspomniał z uznaniem o gorliwych 
zabiegach członków konferencyi, o 
solidarności w pracy i osobistem 
zbliżeniu. Przedstawiciel Anglii po- 
dziękował p. Stephanowi, a przedsta- 
wiciel Portugalii wyraził pedziękowa- 
nie za gościnne przyjęcie. 

Berlin, 18 września. (Tel. pryw.) 
W dniach ostatnich ożywiły się nad- 
zwyczaj rokowania pomiędzy 
Kuryą i Prusami. P. Schlózer po- 
wrócił do Rzymu. 

Sofia, 18 września. (Ze. pryw.) 
Rokowania pomiędzy radykalnymi i 
konserwatywnymi w sprawie utwo- 
rzenia jednolitego stronni- 
ctwa rządowego, nie doprowadzi- 
ły do pożądanego rezultatu. 

paryż, 18 września. Według 
biuletynu sanitarnego stan zdrowia 
w całej Francyi w ostatnim ty- 
godniu był wyborny. Nie zaszedł ani 
jeden wypadek cholery. 

Paryż, 18 września. 
przebywający obecnie we Francyi 
ambasadorowie republiki 
udadzą się z końcem bieżącego mie- 
siąca na swoje posady. 

W radzie ministeryalnej oświad- 
czył Freycinet, iż pogłoska o pro- 
teście chińskim jest nieuzasa- 
dnioną. 

Madryt, 18 września. (Tel. pryw.) 


Wszyscy | 


Rząd hiszpański postanowił zażądać 
80 milionów na powiększenie mary- 
narki i wzmocnienie fortyfikacyj nad- 
brzeżnych. 

Obiega pogłoska, iż Francya 
doradza Hiszpanii, aby zgodziła 
się na projekt sądu polubownego, 
Hiszpania atoli waha się z przyjęciem 
propozycyi, gdyż mniema, iż Niemcy 
uznają ostatecznie prawa jej do Ka- 
rolinów. 

Madryt, 18 września. W ciagu 
dnia przedwczorajszego zmarło w ca- 
łej Hiszpanii na cholerę 360 osób. 

Wiedeń, 18 września. Szef sek- 
cyjny w ministerstwie wojny Szve- 
teny otrzymał wyraz Najwyższego 
zadowolenia za znakomitą na tem sta- 
nowisku pełniona służbę i zamiano- 
wany został komendantem 4 dywizyi 
pieszej. 


Telegrafowany kurs wiedeński. 

Wiedeń, 16 września 1885, godzina 1 
min. 48. Alp. Tow. górn. 38:60, Węg. akcye 
kredyt. 28975, Akcye anglo-austr. 102*—, Akcye 
banku Union 80:10, Akcye kolei Karola Lu- 
dwika 239'80, Akcye kolei północnej 23450, 
Akcye kolei południowej 138:40, Akcye kolei 
Alföd 185:75, Akcye kolei Elżbiety 291-40, 
Akcye kolei Lwowsko-Czerniowieckiej 230-25, 
Akcye kolei węg. półnoeno-wschodniej 176*—, 
Wiedeńskie losy 126*75, Akcye kolei Rudolfa 
—'—-, Akcye kolei Albrechta —'—, Węgierskie 
obligacye państw. w złocie 109:50, Galicyjskie 
obligacye indemnizacyjne 101:50, Losy regulacyi 
Cisy 122:50, Losy tureckie 101:50, Węgierska 
renta 99-77, Akcye banku związkowego 10330, 
Akcye banku obrotowego —*—, Akcye kolei pań- 
stwowej —'-—, Rubel papierowy 1 25*/,, We- 
gierskie losy 119'25, Marka niemiecka ——, 
Usposoblenie mdłe, 

Wiedeń, 16 sierpnia 1885 r. godzina 5 


minut 17. Akcye kredytowe —'—, Anglo- 
Austr. —*—, Unionbank —*—, Kolej Karola 
Ludwika —'—, Południowa —'—, Renta pa- 
pierowa —*—, Galic. listy zastawne —*—, 
Galicyjskie obligacye indemnizacyjne —-*—. 
Galicyjski bank rustykalny —'—, Losy z roku 
1853 — —, Napoleondor —*—, Rubel papiero- 
wy —'—. Usposobienie —. 


Wiedeń, 17 września 1885 r., godzina 10 
min 38, Akcye kredytowe 288:75, Anglo- 
Austr. 102:—, Unionbank 80:10, Kolej Karola 
Ludwika 238750, Południowa 188*—, Renta pa- 
pierowa —'—, Galic. listy zastawne —-- 
Galicyjskie obligacye indemnizacyjne 
69/, listy zastawne banku krajowego 91:75, 
4'/,0/, pożyczka krajowa z 1888 roku 90:50, 
Napoleondor 9'91'/,, Rubel papierowy 1.24*/,. 
Usposobienie słabe. 

Telegramy zbożowe z dnia 16 września, 
Wiedeń: Pszenica za 100 kilogram. —*— do 
—— gł, żye —+- do —'— zł, jęczmień 
—-— do = zł, kukumdza —'— do =*— 
zł., owies do --' zł., okowita per 
10.000 litr procent 237:— do 27:25 zł. Buda- 
peszt: Pszenica 100 kilogr. (na wiosnę) 7:18 
do 7:20 zł., rzepak (sierpień—wrzesień 10:75 
10:87zł. Berlin: Pszenica żółta (na wrzesień) 
154— do — żyto —*— m., spirytus 41:60, olej 


, 


rzepakowy —'— m., Szczecin: Pszenica 
——, rzepik —'—. Paryż: mąki 159 kilogr. 
49'—, fr. olej rzepakowy —'— fr., spirytus 
——, fn Wrocław: Pszenica —'—, żyto 
-——, owies —'—, spirytus —'—, kukurudza 


——, Kolonia: Pszenica —-—. 


Odpowiedzialny redaktor Adam Krechowiecki. 


Przedpłata na Gazete Lwow- 
ską wynosi za czwate ćwierćrocze 
w miejscu 8 zł, pocztą 4 zł; 
za miesiąc październik w miejscu 
1 zł, pocztą 1 zł. 85 ct. 


W Teatrze hr. Skarbka. 
W Piątek dnia 18 września 1885. 


Po raz drugi: 


Po śliskiej drodze 


komedya w 4 aktach z francuskiego przez Ludwika 


Leroy. 
OSOBY: 

Raul de Vandenil p. Woleński 
Jerzy de Montreux p. Żelazowski 
Baron de Malbonty p. Kwieciński 
Książę Dymitr p. Kasprowicz 
Clavignac p. Ruszkowski 
Rambure p. Szobert 
Józef, służący p. Wysocki 
Lekarz p. Debieki 
Saint-Gratien p. Starzewski 
Montour p. Narkiewiez 
La Jonchóre p. Lenard 


pni Stachowi z 
pna Urbanowicz 
pni Piasecka 


Walentyna da Vandenil 
Karmina 
Paui de Bresles 
Pani de Sorgues pna Kowalska 
Sydonia pokojówka pna Wisłobodzka, 
Rzecz dzieje się; Akt lszy w Paryżu, następne 
w Nicei. 
Początek o godzinie 7mej wieczorem. 
Hote? Angielski 
Pp. K. Poglies ze Złoczowa. 
ze Złoczowa. M. Rosner z Kołomyi. 
Popławski z Husiatyna. 
Hotel Europejski 
Pp. S. Starzyński z Derewni. I. J. Bie- 
niecki z Kozinie. Dr. J. Karpiński z Kotomyi. 
M. Sicherman z Budapesztu. J. Vesely z Neu- 
bydzowa. I. Ehrenfeld z Wieduia. I. Wassting 
z Wiednia. 
Przyjechali do kwowa 
dnia 18 września 1885. 
Hotel George'a 
Pp. Z. hr. Cieszkowski 4 Krakowa. T. 
Kownacki ze Switazowa. A. Rakowski z Rossji, 
L. Janocha ze Strzylcza. W. Czajkowski z 
Medwedowie. 0. Branstadter z Lipska. 
kRociągi kolejowe 
od 1 czerwca 1885 
przychodzą do Lwowa: 
podług zegaru lwowskiego 
Z Czerniowiec: o godz, 10 mim. 5 wieczór 
pociąg pospieszny o zodz 3 miu. 35! 


H. Alscher 
Dr H 


cennik Iwowskiej Izby handlowej | przemysłowej. 
Lwów dnia 17 września 1858 
piaca — żądają” 
wsłutą austr. 
złr. et. 


1. Akcye za sztukę. 


aui. 
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. m. k. 31237 50 240 50 
Kol. iwow.-czer.-jas. po 200 zł. wa. S4229 — 232 — 
Banku hip. galie. po 200 zł. w. a. $4273 — 277 — 
Banku kred. gal. po 200 zł. w.a. $1225 — 230 — 
a. List, zast. za 100zł. = 
Tow. kredyt. galie. 5 pr. w. a. 98 65 99 65 
= s » ápr. w. a al 9050 9150 
x b „5 pr. okresowe 30] 98 65 95 65 
Tow. kred. gal. 4pr.wa.los41"/,1. 2] 8820 89 20 
Banku hip. galie. 6 pr. w. a. [101 35 102 85 
s 5 w» _5 pr. w. a. | 9640 9740 
s 5 n 5 pr. W. A. Wy- eż 
losowane z 10 pr. premią . . 2] 9880 99 80 
Listy dłużne g. Z.kr. wł. (dawniej = 
6 s 8pr. w.a.w likwidacyi =f 57 — 59 — 
Listy dłużne g. Z. kr. wł. (dawniej 5 
5 pr.)2'/4pr.w.a. w likwidzcyi 3f 53 — 56 — 
ála pre. kraj. listy zastawne 9150 9250 
B bity dłużne za 100 zł. 
Ogóln. rol. kred. Zakład dla Gal. 
i Bukow. 6 pr. los. w 15 lat. Er ma 
4. Obligi za 100 zł. 
Indemniz. galie. 5 pre. m. k. 101 — 102 — 
Oblig. Komunalne gal. Zakł. kred, 
A (dawn. 6 pr.) 3 pr. wa. ——- —— 
Obligi komunalne Banku krajo- 
wego 5 pr. w. a. I emisyi . 97 — 98 — 
Pożyczki kr. zr. 1873 po6pr.wa. [102 75 104 — 
Pożyczki kr. z r, 1883 po 4*/ą pr. wa. 90 75 91 45 
5. Lony miasta Krakowa 17 — 19 — 
a Stanistawows 23 50 25 50 
6. Monety. 
Dukat holenderski d 580 590 
Dukat cesarski . . 5 : 5 88 5 93 
Napoleondor. . . . . . : 986 996 
Półtmperysł 4.0 6 0 6 „ [3017 1027 
Rubel rossyjski srebrny > 1 54 1 64 
a ` apierowy 1 23'/, 1 253, 
100 marek niemieckich . . 60 35  €1 55 


Srebro . $ 
Suponv w srabrze 


Kuratele. | 


L. 5484. (6118 2—3) | 

Hryć Kieryluk z Dobrowlan-Zaleszczy- 

ki marnctrawcą uznany, kuratorem Hnat 

Zwizdaryk z Dobrowian ustanowiony zo- | 
stał. 

C. k. sąd powiatowy 

Zaleszczyki, 29 lipca 1885. 


L. 2589 (6037 2—3) | 

Małżonków Tymka i Darkę OWI 

ków z Oserdowa uznano marnoirawcami | 

kuratorem Ilko Skwaryj z Oserdowa, | 
C. k. sąd powiatowy. 


Bełz, dnia 12 kwietnia 1885. | 

| 

L. 3685 (6063 3—3) | 
Uchwałą c. k. sądu obwodowego w i 


Kołomyi z dnia 26 marca 1885. 1, 2587. | 
uznano Anastazyę Filipczuk za głupkowatą, 
i kuratorem dla tejże ustanawia się Teodo- 


"agi Ma i «gi 
JEM W W M W 


6 


reno i o godz. 8 min. 30 po południu, De Podwołoczysk z głównego dworca: 


pociąg raięszamy, 
Z Krakewa: o godz. 5 min. 36 rano pociąg 
pospieszny, 0 godz. 9 min. 27 wieczór 
pociąg osobowy, o godz. li miu. 
przed południemt pociąg ruięszaty, © g0- 
dzinie 3 minut 58 po 


kuryerski. 

Z Podwsłoczysk na dworzec Podzamcze 
o godz. 10 min. 12 wieczór pociąg po 
spieszny, o godz. 2 
godz. $ min. 20 po południu pociąg 
mięszany, 


7 Podwołoczysk na dworzec główny lwow- 
ski: o godz. 10 min. 26 wieczór pesiąg 
pospieszny, o godzinie 2 min. 15 po po- 
łudniu pociąg kuryerski, o godz. 3 min 
5 raBoio god 8 miu, 50 po południa 
pociąg mięszeny. 

Pocigg osobowy: o godz. 
ze Stryja, Stanisławowa, 
górza, Zwardonia. 


S min. 25 rano 

Chyrowa, 2s- 

Pociąg osobowy: o gode. 4muu 35 po po- 
iudziu ze Stryja, Stanisławowa, Drohoby- 
cas, Borysławia, Chyrowa. 


Pociąg mieszany : o godz. I miu. 59 w uc- 
cy z Husiatynu, Stanisławowa, 


doris, 


drałokaadiaz ze Kwawa: 


bo Fodwołoczysk z dworca Podzamcze : 


o godz 6min. 7 rano pociąg pospieszny, 
o godz. 1 min. 9 po południn pociąg 
mięszany, © godz. 10 adu 56 wieczór 


pociąg mięszany. 


Do Czerniowiec: o godz. 6 rano podiąg pè 
spieszny, o godz. 12 w południe i o go- 


dzinie 10 min. 46 w wsoy pociąg mię-, 


SZARY 


Do Krakowa: o godz. 10 min, 46 wieczór 


pociąg pcapieszny, 0 godu 4 min. 5 | metr suchy 15.0 °C 


tato pociag osobowy, o godz. 4 min. 50 
po południa pociag mieszany i o gedz. 


Kars giełdy wiedeńskiej 


% dnia 16 września 1885. 


i Ding państwa. 


Jednolity dług państwa w banknot. 
maj-listopad à 3 
Joyssierpioń . . . . o o « 

Jednolity dług państwa w srebrze. 
styczeń-lipiec ak R 53.70 63.85 
kwiecień-październik . . . . . . 88.80 83.95 

osy z roku 1354 po 250 złr. m.k.4pr. 127.50 pi 
Sam 


płacą żądają 


83.30 68.45 
83.30 83.45 


E „ 1860 po 106złr. 5 pr.  141— 141.50 

` „ 1864 po 100 złr. 171.— 171.50 

n 1864 pa50 złr. . 169— 169,50 

Renty Com. po 42 lir. austr. . . . 43.— 4ā.-- 
Listy zastaw. domen, państw. po 120 

zdob pic CE o, . . . . UB650KDSNZ 

Rentə papierowa Spr. z r. 1881 o. . 100.— 100.40 


> 


Austr. renta zł. wolna od podatk, spr. 109.85 


2. Obligacye indemn. $ pr. (za 100 zł. 
Czech 107.50 


Bukowiny 102.15 103.25 

Galicyi . . : - 101,50 104.— 

Niższej Austryi . 107.50 106.25 

Siedmiogrodu . 101.50 102.45 

Węgier 103.— 103.75 
3 Akcyea. 


Bauk Anglo-aust. 200 zł, emit, zł. 120 101.60 
Inst. kred. dla handlu po 160 zł.. . 289.10 ś 
Niższo-austr. tow. eskomt, po 500 zł. 585,— 
Gal. banku kip. po 200 zł, . . . . —. 
Gal. bank. d.han. i prz. a 200zł. wpł. 40pr. —.— 
Gal. zakł. kred. ziemsk. » 200 zł. 
Bank dla krajów koronnych a 300 zł, 
SOL OORD ooa e mo oo 
Banku austro-węgiarsk, a 600 zł. . 
Koi. Albrechta a 200 zł. w srebrze 
Aust. Tow. BER dun. po500 zt. m. 459.— 
Kol. Cesarzowej Elżbiety po 200 zł. m. 238.75 
Kol. Preszow-Tarn. (w. e.) a 200 zł.. —— 
Północna kolej po 1000 zł. m. k. . . 2335 2840 
Kol. Kar. Ludw. po 200 ał. m. k. , 239.50 240. — 
Tiwow.-Czarn. kslei Do 20044, w., 3. war. 280.— 28050 


ra Kurylaka ze Stecowy. 


Z c. k. sądu powiatowego 
Sniatyn, dnia 30 kwietnia 1885 


L. 10537 


38 | 


południu pociąg | 


Stryja, | 
Drohobycza Borysławia, Chyrowa, Zwar- | 


i 
i 


ł 


2 miu. 25 po południu pociąg kuryerski. 


| 


(6020 3 —3) 


Wasyl Klapitura z Uherska uznany mar- 


notrawcą, kuratorem Nykoła Sydor. 
C. k. sąd powiatowy 
Stryj, dnia 5 lipca 1885. 


L, 4142. (6141) 
Zbarazki c. k. sąd powiatowy uwiada- 
mia, że Paweł Rymarz z Wałechówki 
marnctrawcę Został uznany a kuratorem 
Semko Kruk ze Stryjówki postanowiony. 
C. k. sąd powiatowy 
Zbaraż, dnia 28 czerwca 3885. 


L. 8265 (6122 1—38) 
Szymon Polak z Wilkowie uznany 
głupkowatym, kuratorem ustanowiono Jana 
Polaka z Wilkowie. 
Biała, dnia 5 wrześnie 1885. 


za 


o godz. 5 min. 56 rano pociąg pospiesz- ` 


4 min. 8 po południu 


ny, 0 godz. ) u 
o godz i2 min. 35 


pociąg  kuryerski, 


po południu pociąg muęszany, o godz. 10. 


min. % wieczór pociąg mięszany, 
Pociąg mięszany: o godz. /mej z rana do 
Stryja. 


Pociąg osobowy: o godz. 11 min. 45 przed 


południem do Stryja, Stanisławowa, Dro- 
hobycza, Borysławia, Chyrowa. 


in. 28 rano i 0 | Pociąg mięszany: o godz 7 min, 5 wie- 


czór do Stryja, Stanisławowa, Husiatyna, 
Drohobycza, Chyrowa, Zagórza, Zwardonia. 


NADESŁANE. 


pianino, 


(e oi 

ESER s$ 
Spostrzeżenia 

(Z obsewwatoryum ©, k. Uniwersytetu wa 1. wowie) 

dnie 18 września 3885 0 7 rano 

mm przy tmp. MQ. Paydzra 

Parchromea wiluoby 13030 

ść vary A0Smm Wilo BR m™ 

W, on A 


'Famperatuca puwiotrza 12. aë 


że 


Barommakr 784.6 


Barowmote opada 
SAR 20 


Wiadomość w kaneelaryi | 


d j Elektryczność powietrza, 


Jasieycyani | 


Stau baromatru nad poziom morza 762.5 mm 
Najwysza tomporaiura dois wszorajszego 24,40 
Najniższa temperatura w nosy 1464. 
Mość opada mierzenege 0 7 g, 0.0mm. 


Spasirzeżenia metoorośogiszae. 
'Z ekserwatoryum © k. Szkoly paf- 
technieznaj wa Lwowie 

Ag950 A =s AAP w. = 340" 5. 

I Dla 19 września 1885 

| E. =—G"2l *,9s @, = lib 63m 57s; 
Zachód słońca 18go września o 6h. wschód 
i 


Ę 


Sung 
o 17h. 43m g. 

We wrześniu nastąpi ostatni» kwadra księżyc: 
i 1d 18h 50m; nów 8d 10h 19w, g, pierwsza kwa- 
į dra 15d 19h 50m, g; pełnia 28d 21h 30mg 
i Księżyce będzie si znajdywać w punkcie przy» 
ziemnym |(Perigeum) 6d 3h 5, w punkcie od- 
tł 


E f i ; ziemnym (Apogeum) 17d 28h, 5. 

Z powodu wyjazdu 

jest do odstąpienia nowe, 
jeszeze nie używane 


taniej jak cena fabryczna. 
agencyi Tow. wzai ubezpieczeń. Hetmańska l. 12. 


Równanie ezasu będzia przez cały wrzesień u- 
| jemne, wskutek czogo zegary słoneczne wyprzedzać 
\ będą zegaryzwykłe » ilość E. w prawdziwe południe 


Srodni stan  baromotru zredukowany do 
| poziomu Adryatyku jest dla Lwowa 763 -nnż; 
i średni stan temperatury 14° s0- 

; = z p 1 zm ae e 

15 września 1585 ESEJ" rhĄ 

ausra w wsbaoż. || 980 N E330 T32 ay 
omietra miei” | | 
201 18, 160 
metra Sl raf regr. 
IW WAGH ika 
= | 
15, | 134, Vw 
twór y 3 | 
52 S 14) 
( | ë 0 
i. | s. | sw. sw. 
«ir | 1 | MAT 2 
ość opatu mierzonego ogh Owwo 
Marwyàuzi bemtiwAciuya w ezsta anis, odorytawe, 
u Su. 20,5 
Nauniłeż: isuseralugu W wik faia LE 


a 38 


13, 


woltów 


i Prognoza na dobę następna od 12h w południe 18 

| września 1885. 

Przy wietrze zachodnio- poładuiowym i śred- 
i niej temperaturze dnia około 20°C., niebo przewa- 
| żnie czyste, wilgoć powietrza więcej jak mierna, 
' pogodnie. 


Tow. kol. że. państw, pu 200zł. mu s. 251.41 291,80 
Połud. kol. państw. po 200 zł. w. a. 138.75 138.75 
I kol. węg. gal. a 200 sł. w srebrze 176.-- V76.50 


iA tajn 


4, Listy gastawas losowane. 


Ogólny rolniczo-kredytowy Zakład dla 
Ualiwyj i Bukowiny w 15 L6 pe. 
Powsz. avstr. zak, kr. ziem. 4ta pr. w. 

złocie w 50 L h 


53. 
94,15 100.25 


TI 


3 ARE: premiowa po 3 pr. 5860 39.10 
Gal. zak. kr. ziem. Krak. los w 181.6 pr. 99.— 59.75 
"iwa Tag; PTAK” w 20 1. 7 pr. 101-— — — 
m 3 G] s w 36 1. 5 fa pr. 92.75 100.— 
Gal. Tow. kred. w. a. po % pre. 91.— 91.50 
z s s » po 5 pre, 48.80 99.3; 
n n s n po 5 pore. w 
37 latach zwrotna . 99.80 99.50 


Gal. banku hip. po 6 pre. ; „ 101.50 102.25 
Gal. Zakł. krad. włośc, po 6 pre. . 
Banku austro-węgiersk, po 5 pre. . 
Weg. Tow. siem ake. po B'js pre. 
„ Zakł. kr. ziems, po K'lq pre. 


"103.25 105.75 


` 162.90 108.73 
5. Qbiigacye z prawam piorwszeństwz (za 100 zł.) 


Kol. Albrechta a 360 zł. 5 pr. w. a. 100,— 100,40 
Tow. kol. żel. Preszów-Tarnów (w. 6x.) 

a 300 zł, 5 proc. w srebrze . 100,85 100.75 
Kol. pół. po 100 zł. m. k. „ 106-— Ł07.-— 
po 100 zł. w. a. . 100.75 101.25 


Kol. gal. Kar Lud. emisya z r. 1881 
WHJR IME po 6 o 66 . 100.40 100.70 
dtto. tio, (Jarostaw-Sokal) . 100.— 100.50 


Kol. Iiwow.-Czer.-Jass. III. emis. a 300 


zir, 4 pre. w srebrze z r, 1884 . 2.50 83.— 

z r. 1884. . 90.70 91.10 

z r. 1868 . m p 

z r. 1873. —— —— 

Weg. gal. kol. a 200 sł. 5 pr. w. a. 99.380 99.70 
© LoBy. 


Inst. kr. dla han. ipr. po 100 zł. w.a. 176.75 177.25 
Clarego po 40 zł. m. k. . 40.— 40.50 


Tow, żegl. par. na Dunaju po 160zł. m.k, 11425 114.50 
Koglevicha po 10 zł. m. k. . . . . 19— 19.50 
Losy miasta Krakowa po 20 zè. w. a 18.— 19.— 


Pożyczka miasta Lublauy po 20 zł. 21.25 28.— 
Pożyczka miasta Budy po 40 zł, w. a. 4225 43.— 
Paliago po 40 zł m Y 3850 59,50 


Licytacye. 


L. 1198 (6155 1—3) 

Na zaspokojenie wierzytelności 30 zł. 
70 et. w. a. zpn. odbędzie się publiczna przy- 
imusowa sprzedaż realności ne. 801 w Wierz- 
boweu, dłużnika Kuby Gryean własnej dnia 
14 października, 17 listopuda i 16 grudnia 
1885, zawsze o godz. 9 rano przedsięwziętą 
będzie i że realność ta na trzecim terminie 
nawet poniżej eeny szacunkowej, kwotę 780 
zł. w. a. wynoszącej, pozbytą zostanie. 

Wadyum wynosi 78 zł w. a. resztę 
warunków powziąść można w registratnrze 
tusądowe j. 

C. k. sąd powiatowy. 
Budzanów, 12 czerwca 1865. 


L. 5123. (6043 1—3) 
C. k. sąd powiatowy w Mikołajowie o- 


i» AB OW Er. 


Czerwona. krzyża auair. Tow. po 10 zł. 
? „ wsgiersk. „ pa5 zł 890 
Wundacya szpitala Arcyks. Rudolfa 
po 10 zł. w. a... AES 
Balma po 40 za, m. K. . 
St. denois po 40 zł. m. 


pa 


Pożycz. m. Stanisławowa (po20 zł. w.a.) 24.— Ja 
Poż. Tryesta po 100 zł. m. k. - 132.50 133.25 
z po 50 z}. w. a. 66.50 69.50 
Waldsteina po 20 zł. m. k. . 20.50 28.50 
Windiechgraiza po 20 zł. m. k, 88.25 38.75 


7. Woksio (m 3 miesiące) 
Augsburg na 100 zł w. p n. 
Berlin za 100 mark w. p. u. 
Frankfurt za 100 mark. w. p. 
Hamburg za 100 mark, w. p. 
Londyn sa 10 ft. szt. 
Paryń za 100 fr. 


B. -—.- 
135.05 125.20 
: 49.50 49.55 
JRurs złoż. 


Dukat essarski mon. 5.08-— 5.90.— 

n  połnej wagi 5.87.—  589,— 
Korong . . a. SR > 
20-frankówka . 3.91—  9.92.— 
Rossyjski imporyai 19.21.— 16.23, — 
Talar zwięnkowwy Z (W 
Srebro AŚ PRE (SEED 

liank krajowy. 

6 pre. ohligacye pożyczki krajowej Z — 
4'l, pre. obiigacye pożyczki krajowej —.— —— 
5 Mao oblig. komunalne banku kraj. — m — 
4:1, pre. krajowa listy zastawne 91.50 92.50 


Z iwawskiej izby handlowej ! przemysłowej. 


Telegrafowany kurs wiedeński 
dnia 17 września 1885. Ta" 


Jadnoliiy dług państwa w banknotach 83/35 
s 5 „ W srobrze 83175 
Rənta w ztocie TENI 109/75 
5 pre. austr, rent. marcowa . 190/15 
Akcye banku wiedeńskiego 368] — 
o „  Eredytowego 288/60 
Londyn = 125130 
Srebro . £ — 
Napolsondor . 9|91"Ję 
Dukat cesarski men. 5188 
te) marar niamiactlsh 61/40 


głasza, że celemi zaspokojenia pretensyi Abla 
Rettiga w kwocie 170 zlr. 40 et. z pn., od- 
będzie się w sądzie tutejszym dnia 20 paź- 
| dziernika, 19 listopada i 17 grudnia 1885, 
lo godzinie 10 przed południem, publiczna 
licytacya realności, pod lk. 56 w Rozdole, 
EB wyk. hip. 350 Jana i Maryi Paster- 
| naków własnej, na pierwszych dwóch ter- 
minach sprzedaż tylko wyżej ceny wywoła- 
nia 410 złr. lub za takową, na trzecim zaś 
także poniżej ceny wywołania nastąpić mo- 
że, jako wadyum kwota 41 złr. złożoną być 
ma, wyciąg hipoteczny, akt oszacowania i 
warunki lieytaeyi w sądzie przejrzeć wolno 
i że dla wszystkich, którzyby po 1 czerwca 
1885, prawa rzeczone na wspomniane! real- 
ności nabyli, lub którymby uchwały niniej- 
szej sprawy dotyczące doręczone być nie 
mogły, Antoniego Stasinę naczelnika gminy 
Rozdołu kuratorem ustanowiono. 
Mikołajów, dnia 10 lipca 1885, 


Licytacye. 
L. 4899. (6040 2—3) 
C. k. sąd powiatowy w Lisku uwia- 
damia, że celem zaspokojenia pretensyi Ma- 
jera Leitnera w kwocie 15 zł. a. w z pn. 
odbędzie się w zabudowaniu sądowem w 
dniach 19 październike, 22 listopada i 22 
grudnia 1885, zawsze o godzinie 11 rano, 
publiczna przymusowa sprzedaż ciała hip. 
Nr. 5i wyk. ks. gr. gm Łukawica Jurka 
Chudoby własnego, przy pierwszych dwóch 
terminach przynajmniej za cenę wywołania 
przy trzecim także niżej tejże. Cera wywo- 
łania 120 zł. Wadyum 12 zł. Inne warunki 
przejrzeć w sądzie można. 
C. k. sąd powiatowy 
Lisko, 13 sierpnia 1885. 


L. 14410. (6086 2—3) 

C. k. sąd pow. miej. del. w Tarnowie 
podaje do wiadomości, że celem zaspokoje- 
nia kosztów sąd. Jakóba Zimermana prawo 
nabywcy Walentego Malca w kwocie 13 zł 
56 et. z pn., odbędzie się dnia 16 paździer- 
nika, 13 listopada i 11 grudnia 1885, każ- 
dym razem 0 godź. 10 przed połud. egzeku- 
cyjna sprzedaż przez lieytacyę realności ob- 
jętej wyk. hip. 1. 14 ks. gr. gm. kat. Bo- 
browniki małe, dłużnika Franciszka Klicha 
własnej. s 
Gina wywołania 520 zł. Wadyum SRzł, 

Resztę warunków licytacji i akt osza 
cowania oraz wyciąg hipoteczny przejrzeć 
można w tutejszej registraturze. 

Tarnów, dnia 22 sierpnia 1885. 


L. 6895. „ (5992 2—3) 

W dniach 15 pażdziernika, 19 listopa- 
da i 17 grudnia 1885, 0 godzinie 10 rano 
przeprowadzona zostanie przymusowa sprze. 
daż realności pod Nr. 76 w Dulczy małej 
położonej, masy spadkowej Kazimierza Wo 
laka własnej. an 

Cena szacunkowa wynosi 125 zł, wa- 
dyum 13 zł. 50 et. a. W. a : 

Akt oszacowania i warunki licytacyjne 
można przeglądnąć w registraturze. 

C. k. sąd powiatowy. 
Radomyśl, dnia 8 czerwca 1885. 


L. 5085. _ (6041 2—3) 
Na zaspokojenie pretensyi Jana Ortyń- 
skiego Tomaszów w kwocie 50 zł. z pn. 
przedsięwziętą zostanie dnia 12 październi- 
ka, 12 listopada i 14 grudnia 1885, każdym 
razem o godzinie 10 rano przymusowa liey- 
tacya za lub wyżej ceny szacnakowej sia- 
nożęci „Komarowa* zwanej, do realności 
Nk. 108/836 w Bilinie wielkiej należącej, 
Piotra Bilińskiego Tarasowicza własnej. 
Cena wywołania 400 zł. zakład 40 zł. 
Dalsze warunki i akta do przejrzenia 
w registraturze. 
Łąka, 28 czerwca 1885. 


e. SE 


L. 3929. i (6057 2—3) 
Sąd powiatowy w Husiatynie ogłasza, 
że w tymże sądzie odbędzie się przymuso- 
- wa publiczna sprzedaż */, morga roli w Tłu- 
stenkiem położonej, pod l. 121 ciała tabu 
Jlarnego nie stanowiącej dłużnika Stefana 
Słonia własnej, na zaspokojenie pretensji 
pawła Romanów i innych w kwotach 30 zł. 
i td. dnia 12 października i 9 listopada 1885 
każdym razem o godzinie 10 rano li tylko 
za lub wyżej ceny szacunkowej 80 zł. 
Gdyby nikt ceny szacunkowej nie ofia- 
rował natenczas wyznaczono termin celem 
ułożenia ułatwiających warunków dnia 7-go 
grudnia 5 o godz. 10 rano, na który 


ię w il sarzycieli Z tem, że 
zywB SIĘ wszystkich wierzy do 


jejawiących za przystępujących |. wi 
kszości głosów wniosków wierzycieli uwa- 
żani 


będą. 

Wadyum wynosi 8 zł. » 
Resztę warunków licytacyjnych, 
oszacoWaLIa można w tutejszej registraturze 


Dla wierzycieli, którymby u b wała li- 


stanie; dalej że jako wadyum kwota 41 zł. 
80 et. złożoną być ma, akt oszacowania i 
warunki licytacyjne w registraturze sądowej 
przejrzeć lub odpisać wolno, nareszcie, że 
dla wierzycieli, którzyby dopiero po wyda 
niu wyciągu tabularnego, to jest dopiero po 
dniu 26 marca 1885 rzeczowe prawa na 
wspomnianej części realności nabyli, lub 
którymby uchwały sądowe niniejszej sprawy 


egzekucyjnej dotyczące z jakiegobądź po 
wodu doręczone być nie mogły, adwokat 


dr. Till kuratorem, a jego zastępcą adwokat 
dr. Balko mianowany został, 
Lwów, dnia 29 sierpnia 1885. 


L. 19078. (5932 2—3) 

Dnia 23 października ji 20 listopada 
1885 sprzedawaną będzie przymusowo zawsze 
o godzinie 10 rano w tutejszym sądzie re- 
alność pod l. k. 383, w Buczaczu położona, 
wedle dom. II pag. 881 n. 2i3 haer. Grze- 
gorza Bielowskiego własna, celem sciągnie- 
nia pretensyi Franciszka Hermana w kwo- 
cie 1600 zł. w. e. z pa 

Cena wywołania 1399 zł., wadysm 189 
zł, w. a, Reszta warunków do przejrzenia w 
registraturze. Kurator wierzycieli niewiado- 
mych adwokat dr. Hubrich. 

C. k. sąd powiatowy. 
Buczacz, dnia 27 marca 1885 


L. 5122. (6042 2—3) 

C. k. sąd powiatowy w Mikołajowie 
ogłasza, że w sądzie tutejszym celem za- 
spokojenia pretensyi Matli Grónschlag w 
kwocie 50 zł, z pn, odbędzie się dnia 20 
października i dnia 18 listopada 1885, o 10 
godz. rano przymusowa licytacya realności 
pod l. k. 474 w Rozdole, wedle wyk. bip 
1142 Jana i Anny Pszeniezków własnej, na 
których obydwóch terminach sprzedaż ty!ko 
za cenę wywołania 420 zł. lub powyżej na- 
stąpi, że jako wadyum kwota 42 zł. złożosą 
być ma, że wyciąg hipoteczny, akt oszaco- 
wania i warunki lieytacyi w sądzie przejrzeć 
wolnoi że dla wszystkich, którzyby po dniu 
1 czerwca 1885 prawa rzeczowe na wspomnia- 
nej realności nabyli, łub którymby uchw:ćy 
sądowe niniejszej sprawy dotyczące doręczone 
być nie mogły, Antoniego Stasinę, nacze|- 
nika gminy w Rozdole, kuratorem ustano- 


wiono. : 
Mikołajów, dnia 10 lipca 1885. 


| 
| L. 22455. (595! 2—3) 
| C k. sąd krajowy we Lwowie ogłasza, 
| że w sali rozpraw tegoż sądu w celu za- 
spokoienia pretensyi Wilhelma Doleżal prze- 
eiw Apolonii Fedorowisz i innym w ilości 
1837 zł. 50 et z przyn. odbędzie się dnia 
22 października 1685, o godzinie 11 przed 
(połudn em, przymusowa relicytacya sumy 
40 zł, m. k, wedle- dom. 19 pag. 227 u. 
/8 on. w stanie biernym realności pod l. 
18423], we Lwowie poł żonej, zaintabulowa- 
nej, Ba kiórym to terminie suma ta za ja- 
kąbądź cenę, nawet niżej ceny wywołania 
(498 zł, 50 et. a. w. sprzedaną zostanie, że 
|Juko wadyum kwota 49 zł. 35 et. złożoną 
(być ma, waranki licytacyjne w registrat rze 
Sądowej przejrzeć lub odpisać wolno, na 
reszcie, że dla uieobecnych wierzycieli, tu- 
,dzież dla wszystkich tych, którzyby po wy- 
| daniu wyciągu tabularnego to jest po dniu 
| 12 kwietnia 1885 rzeczowe prawa na wspo- 
| mniazej sumie nabyli, lub którymby uch «ały 
p dow niniejszej sprawy egzekucyjnej do- 
| tyezace z jakiegobądź pow:du doręczone być 
; D18 mogły, adwokat dr. Pająk kuratorem, a 
Jego Zastępca adwokat dr. Dziubiński mia- 
| Powany został, 
| Lwów, dnia 20 czerwca 1885. 


| L. 6633 


í 


0 zł. a. w. z pn. przeprowa- 
; stanie przymusowa sprzedaż w dro- 
ze publicznego przetargu połowy gospodar- 
AE vłościańskiego pod l. k. 198 w Dźwi- 


i d terminem z jakiegokolwiek | NOSTOdZie vołożžonego, wykazem hipotecznym 
cytacyJD* prze O oblicza Mew 5 7 „7 na 
pądź powodu doręczoną być nie mogłe, m | trzech na „pięteeo, dłużnika własnej, w 


by po zastawniczem opisaniu, to jes 
kB 16 sierpnia 1884, jakiekolwiek pra- 
wo rz00Z0WO do tej roli nabyli, ustanowiono 
kuratorem Iwana Seniuka z Tiusteńkiego i 
tychże wierzycieli o rozpisuniu niniejszej li- 
cytacyi ! ustanowieniu dla nich kuratora Ol- 
niejszem się zawiadamia. 

Husiatyn, 29 lipca 1885. 


L. 39292. (6999 2—8) 

C. k. sąd krajowy "© Lwowie ogłasza, 

że w Sali rozpraw tegoż sądu w celu za8po* 
kojenia pretensyi Jana Reibhorna w kwotach 
157 zł. 20 ct., 358 2ł 88 ct., 376 z}, let, 

` 60 zł. 70 et. 160 24. FU el. z przyn. _0d- 
będzie się d 9 października i 19 listo- 
pada 1885, 
przed połud 
Józefa Klem 


przymusową lieytacys do 
dom. 106 pay. 

h części połow 
oote = gf Lwowie położonej, 
na których gpro l Część realności 
tylko wdał S "JYO ania 418 zł, lub 
przynajmni®j za tę cenę sprzedaną zo- 
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d eń 14 października, 18 listo- 
pada i 15 grudnia 1835, o godzinie 10 rano, 
każdym razem w zabudowuau tegoż sądu 
z ię ych terminach, z tem, że ceug 
NAŃ anla stanowi cena szacunkowa 569 zł. 
50 ora W., poręczne 56 zł. 95 et. a. W. 
Że polowa gospodarstwa powyższego na 
pierwszych dwóch terminach tylko za cenę 
wywo*anla lub wyżej takowej, przy trzecim 
terminie tylko za taką cenę sprzedaną zv- 
stanie, któraby ną pokrycie wszelkich nale- 
Żytości Tządowych i ubezpieczonych wierzy- 
telności wystarczała. 

ycląg hipoteczny, akt oszac. wania i 
iene warunki, mogą chęć kupna mający w 
registraturze sądowej przegladnąć, zaś © sta 
nie tabulsrnym w urzędzie hipotecznym a 
o zaległych podatkach w e. k. urzędzie po- 
datkowym w Bóbrce się przekonać. 

W Bóbrce, dnia 1 sierpnia 1885. 


L. 5020. „ (6083 3—8) 
Sąd powiatowy kęcki odbędzie egzeku- 
cyjną sprzedaż realasści Franciszki i Zańi 


18 września 1885 r. 


m 
« 


Płonków pod n. k. 877 w Osieku położonej, 
na pokrycie preteasyi Anny Jaromiukowej 
w sumie 22 zł. 8ł et. z pr, w sądzie w 
dwóch terminach w dniach 19 października 
i 19 listopada 1885, każdym razem o godz. 
10 rano. Cena wywołania 80 zł., wadyum 
30 zł. Kuratorem dla niewiadomych usta- 
nowiono p. Kazimierza Groyskiego, zastępcę 
notaryusza w Kętach, a termin do warun 
ków lżejszych na dzień 19 listopada 1885 
godzinę 3 po południu. 
Kęty, dnia 16 sierpnia 1885. 


L. 9054. (6086 2—8) 

W tut. sądzie odbędzie się a godzinie 
10 rano w dniach 19 października i 23 li- 
stopada 1886 powyżej ceny szacunkowej, zaś 
i dnia 23 grudnia 1885 nawet poniż-j tako- 
j wej. licytacyz realności |. k. 46 rep, 28 w 
Zagórzu leżącej, masy spadkowej 6. p. Jana 
Reszetowskiego własnej, na rzecz Wigdora 
| Schleichera pto 105 zł. z pn. 

Cena wywołania 703 zł, wadyum 70 
(zł, 80 et. Resztę warunków, akt opisania i 
oszacowania wolno przejrzeć w tus. registra- 
turze. Dla nieznanych z życia i miejsca po- 
, bytu wierzycieli hipotecznych, ustanawia się 
| knratorem adw. dr. Lipinera w Rohatynie. 

C. k. sąd powiatowy. 
Rohatyn, dnia 22 sierpnia 1885. 


L. 6598. (6087 2—3) 

Celem zaspokojenia kwot 120 zł. i 209 
zł. w. a. z pn. na rzecz Salemona Marka 
odbędzie się w sądzie tut. publiczna sprze- 
daż przymusowa połowy realności 1. k. 244 
w Rohatynie wedle dom. tom. I pag. 346, 
dłużnika Leona Krzyworączki własnej, w 
jednym terminie dni» 21 października 1585 
o godz. 10 rano za jakąbądź cenę. 

Cena wywołania 350 zł., wadyum 35 
zł Kurator niewiadomych wierzycieli adw. 
dr. Lipiner w Rohatynie, Resztę warunków 
przejrzoć można w tat. registraturze. 

C. k. sąd powiatowy. 

Rohatyn, dnia 27 czerwca 1885. 


L. 7109. (5987 2—83) 

C. k. sąd powiatowy w Bóbrce podaje 
do wiadomości, że w sprawie egzekucyjnej 
Dawida Holfiudera przeciw Jakóbowi Mechlo- 
wi Sparerowi o zapłacenie 390 złr. wa, zpn. 
przeprowadzoną zostanie przymusowa sprze- 
daż w drodze publicznego przetzrgu gospo- 
d„rstwa włościańskiego pod lk. 166 w Pod- 
horodyszczu położonego, lwh. 192 objętego 
dłużnika własnego w trzech na dzień: 14 
października, 18 listopada i Ł6 grudnia 1535 
o godziaie 10 ranu każdym razem w zsbii- 
dowaniu teg'ź sądu w wyznaczonych termi 
nach z tem. te cenę wywołania stanowi ce- 
na szacunkową l63a złr. aw. poręczne 183 
złr. 50 ent. wa. że gospodarstwo powyższe 
w pierwszy h dwóch terminach tylko za ce- 
nę wywołania lub wyżej takowej, przy trze- 
cim terminie tylko wa taką eenę sprzedane 
zostanie, któraby na pokrycie wszystkich na- 
leżytoś i rządowych i ubezsieczonych wie- 
rzytelności wystarczyła. í 

Wyciąg hipoteczny, akt oszacowania il! 
inue ~aruaki mogą chęć kupna mający w 
registraiurze sądowej przeglądnąć, zaś 0 sta- 
nie tabularnym w urzędzie hipotecznym, a 
o zaległych podatkach w e. k urzędzie po- 
datkowym w Bóbree się przekonać. 

C. k. sąd powiatowy. 
W Bóbrce, 1 sierpnia 1885 


L. 5237 (5990 2—3) 
C. k. sąd powiatowy w Leżajsku ogła- 
sza, iż eclem zaspokojenia należytości Aro- 
na Rebhyna w kwocie 60 złr. w. 2 przy- 
należytościami, odbędzie się w gmachu są- 
dowym w dniach 16 października, 17 listo- 
pada i 18 grudnia 1885, o godzinie 10 rano | 
| eg>ekucyjna licytacya realności pod nk. 125 
w Giedlarowej położonej, Michała i Maryan 
ny Płoszajów własnej. Cena wywołania 
485 złr Wadyum 48 zł. 50 ent. w. a. 
| Resztę warunków lieytacyjoyeh przej- 
rzeć możn: w registraturze. 
| Leżajsk, 25 sierpnia 1885. 


—m—— LLL ZZ EE W EWĄ TE WEW 


L. 4018. (5812 2—8) 

Na zaspokojenie wierzytelności galic. 
| Zakładu kredytowego ziemskiego w Krako- 
wie w kwocie 500 zł odbędzie się w tutej- 
„szym sądzie dnia 16 października, 20 listo- 
pada i 80 gruduia 1685, każdym razem 0 
godzinie 10 raio licytacyjna sprzedaż real- 
ności dłażaika Miehała Drabika własnej pod 
1 43 w Zurawicezkach położonej. 
i Wadyum wynosi 10pre. ceny wywoła- 
nia 1920 złr. 
i Bliższe warunki akt detaksacyi i wy- 
ciąg tabalarny dostarczy registratura. 
: Kuratorem niewiadomy h wierzycieli 
adw. dr. Władysław Grabowski. 

Č. k. sąd powiatowy. 
Jarosław, 29 ezerwea 1885. 


82. (60:6 2—38) 
C. k. sąd powiatowy w Bochni zawia- 
damia, iż celem zaspokojenia trzech rat po 
26 złr. 8 cnt. i resztującej sumy 484 złr. 
„132 cnt. způ. odbędzie się na rzecz zakładu 
kredytowego włościańskiego w likwidacyi we 
Lwowie w tutejszym sądzie przymusowa 


L. 73 


sprzedaż posiadłosci wykazem hipotecznym 
gminy katas. Borek nr. 38 objętej dłużnika 
Michała Dziadowea własnej, w trzech ter- 
minach mianowicie dnia l2go października, 
2 listopada i 3 grudnia 1885 każdym razem 
o godzinie 10 przed południem. Wyciąg ta- 
bularny i resztę warunków  lieytacyjnych 
można przejrzeć w registraturze sądowej. 
Bochnia, dnia 8 lipca 1885. 


L. 6806. (6012 2—3) 

W e. k. sądzie obwodowym w Kołomyi 
przeprowadzoną będzie dnia 16 października 
1885, o godzinie 10 rano w biurze V. celem 
wydobscia wierzytelności galic. banku hip. 
7115 złr. 24 ct. z pn. egzeżucyjna sprzedaż 
dóbr Probabiu, wedle wyk. hip. 30 B. p. 7 
dłużnika Szulima Neubergera własnych. Ce- 
ną wywołania jest wartość szacunkowa 
85470 złr., dobra te będą atoli na terminie 
powyższym sprzedane nawet poniżej tej ce- 
ny, wszełakoź nie taniej jak za 15000  złr. 

Wadyum w gotówee lub w papierach 
złożyć się mające wynosi 1773 złr. 50 ent. 
Bl ższe warunki można przejrzeć w tusądow. 
registraturze 

Kołomyja, 30 lipca 1885. 


L. 40888. (6118 2—3) 
C. k. sąd krajowy óla spraw cywilnych 
we Lwowie podaje niniejszem do powsze- 
chnej wiadomości, że celem zaspokojenia 
rat 268 zł 50 et w. a. wraz z Spro*. od- 
setkami, od dnia 1 maja ‘884 i 268 zł. 
50 et. w. 8. wraz z Spr. odsetkami od dnia 
1 listopada 1884 bieżącemi z pn po potrą- 
ceniu jednak uiszczonej kwoty 94 zł. 5 ct. 
wąl. aust. odbędzie się w sali rozpraw sądu 
tutejszego pod ułatwionymi waruakami tył- 
ko na jednym terminie t. j. dnia 10 gru- 
dnia 1885, o godzinie 10 przed południem 
pa rzecz €. k uprzyw. gal. akc. banku hı- 
potecznego we Lwowie egzekucyjna publi- 
czna sprzedaż realności pod l. 9337), we 
Lwowie położonej, wedle dom. 231 pag. 61 
nr. 1, 2 8, i 4 haer. dłużników Ludwika 
Niżałowskiego i Joanny Niżatowskiej wła- 
snej, a wedle dom. 23! pag. 72 n. 14 on. 
za hipotekę pożyczki powyższego banku w 
kwocie 7400 zł. w. a. z pn. służącej, na 
którym to terminie realność powyższa na- 
wet niżej ceny wywołania za jakąkolwiek 
cenę najwięcej ofiarującemu sprzedaną zo- 
stanie. 

Cenę wywołania stanowi wartość tej 
re.lneści przy udzieleniu pożyczki bankowej 
przyjęta w sumie 16.000 zł. 

Każdy z leytujących winieu przed 
rozpoczęciem lieytacyi złożyć do rąk komi- 
sji licytacyjnej jak» zakład (wadyam) Spr. 
ceny wywołania 16000 zł. t. j. sumę 800zł, 
bądź w gotowiźnie, bądź w książeszkach 
gal. kasy oszczędności, bądź w galie. obli- 
gacyach ipdemnizac;jnych, lub też w obli- 
gacjach długu państwa, albo też w listach 
zastawnych gal. Towarzystwa kredytowego 
ziemskiego, e. k. uprzyw. galic. ake. banku 
hipotecznego lub austr. węgierskiego banku. 
Obligacye listy zastawne i listy hipoteczne 
obliczone będą według kursu tychże ogło- 
szonego w ostatnim przed licytacyą nume- 
rze urzędowej Gazety Lwowskiej, Wadyvm 
nabywcy będzie zatrzymane i w depozycie 
sądowym złożone, a o ile w gotowiźnie było 
złożone, w cenę kupna wliczonem zostanie 
zaś wadya innych licytujących po zakończe- 
niu licytacyi będą im zwrócone. Resztę wa- 
runków lieytacyjnych, jakoteż ekstrakt tabu- 
arny powyższej realnoęci można w tus, re- 
gistraturze przejrzeć lub odpisać. 

O tem zawiadamia się obie strony tu- 
dsież dotychezasowych wierzycieli hipote- 
cznych do rąk własnych, zaś wszystkich 
tych, którzyby po duio wydania wyciągu 
tąbularnego, to jest po dn. 1 k»sietnia 1885 
rzeczowe prawa do powyższej realności na- 
byli lub którymby u hwała lieytacyjna lub 
późniejsze uchwały sądowe, tej egzekucyjnej 
sprawy dotyczące, z jakiegobądź powodu do- 
ręczone być uie mogły, przez ustanowione- 
go kuratora dr. Szwedzickiego z zastępstwem 
dr Krówczyńskiego adwokatów we Lwowie. 

Lwów, daia 5 września 1885. 


L. 2860. (6056 3 —3) 

W tut. sądzie odbędzie się o godzinie 
10 rano, w dniach 26 października i 30 li- 
stopoda 1885, powyżej ceny szacunkowej, 
zaś dnia 4 stycznia 1886 nawet poniżej ta- 
kowej, licytacya ciała hipotecznego l. 429 i 
tj części ciału hipotecznego l. 428 gminy 
katastralnej Andrychów Jana i Franciszka 
Kołodziejczyków własnych, na rzecz Israela 
Laufera pto 50 zł. z pn. 

Cena wywołania 176 zł., wadyum 18zł. 

Resztę warunków, akt oszacowania i 
wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tus. 
registraturze. 

Dla nieznanych z pobytu wierzycieli 
hipotecznych, ustanawia się kuratorem dra 
Izydora Daniela w Wadowicach. 

W razie nieudanej sprzedaży na po- 
wyższy:h terminach, wyznacza się do prze- 
słuchania wierzycieli hipotecznych termin 
na dzień 25 stycznia 1386, godź. 10 przed 
południem. C. k. sąd powiatowy. 

Andrychów, 29 kwietnia 1885. 


L. 9250. (6017 1—3) 

C. k. sąd powiatowy w Bochni zawia- 
damia, iż celem zaspokojenia sumy pożycz- 
kowej 400 zł. a względnie niespłaconych 
rat z pn. odbędzie się na rzecz galie. Za- 
kładu kredytowego ziemskiego w Krakowie 
w tutejszym sądzie w terminach mianowicie 
dnia 22 października, 26 listopada i 17 gru- 
dnia 1885, każdym razem o godzinie 10 przed 
południem, przymusowa licytacya realności 
dłużnika Jakóba Jeziorka własnej, pod 1. 57 
w Łazach w powiecie bocheńskim położo- 
nej, liczbą wyk. hip. 57 objętej. 

Cena wywołania wynosi 56000 zł. aw., 
wadyum 500 zł aw. Kuratorem niewiado- 
mych wierzycieli ustanowionym jest adw. 
dr. Zakrzewski. Wyciąg hipoteczny i reszta 
warunków licytacyjnych mogą być w tutej- 
szej registraturze przejrzane. 

Bochnia, dnia 8 sierpnia 1885. 


L. 6934. (5964 1—83) 

C.k. sąd powiatowy w Jarosławiu wia- 
domem czyni, że na zaspokojenie wierzytel- 
ności Maryi Moskalewicz 38 zł. 78 et. aw. 
odbędzie się w tutejszym sądzie 23 paździer- 
nika, 20 listopada i 30 grudnia 1885, o 10 
godzinie rano, licytacyjna sprzedaż połowy 
realności dłużnika Karola Jarzembińskiego 
własnej, pod 1. k. 103 w Jarosławiu na kra- 
kowskiem przedmieściu położonej, z tem, że 
na pierwszych dwóch terminach realność za 
lub wyżej ceny szacunkowej, na trzecim i 
niżej tej ceny sprzedaną będzie. 

Cena wywołania 250 zł, wadyum 25 
zł. Bliższe warunki i protokoły opisania i 
oszacowania dostarczy registratura. 

Dla niewiadomych z miejsca pobytu 
wierzycieli ustanowiono kuratorem adw. dr. 
Ernesta Gaberłego. 

Jarosław, dnia 25 lipca 1885. 


L. 35581. (6098 1—3) 

C.k. sąd krajowy we Lwowie ogłasza, 
że w sali rozpraw tegoż sądu w celu zaspo- 
kojenia pretensyi e. k. uprz. gal. ake. Banku 
hipotecznego we Lwowie w kwocie 9155 zł. 
74 et. wa. z przyn., odbędzie się dnia dwu- 
dziestegodziewiątego (29) października 1885, 
o godzinie 10 przed południem, przymusowa 
licytacya do Józefa i Anny Krasińskich 
czyli Kraszyńskich, wedle dom. 27 pag. 49 
n. 8 haer. i dom. 52 pag. 148 n. 20 haer. 
należących realności pod 1. l. 894 i 
3952/, we Lwowie położonych, na którym 


terminie realności te i niżej ceny wywoła- | 
1360 zł. a. w, wadyum 36 zł. w. a. 


nia 22.290 zł. sprzedane zostaną, że jako 
wadyum kwota 1114 zł. 50 et. złożoną być 
ma, akt oszacowania i warunki licytacyjne 
w registraturze sądowej przejrzeć lub od- 
pisać wolno, nareszcie, że dla nieobeenych 
wierzycieli, tudzież dla wszystkich tych, 
którzyby po wydaniu wyciągu tabularnego 
to jest po dniu 14 maja 1885 rzeczowe 
prawa na wspomnianych realnościach na- 
byli, lub którymby uchwały sądowe niniej- 
szej sprawy egzekucyjnej dotyczące z jakie- 
gobądź powodu doręczone być nie mogły, 
adwokat dr. Bieliński kuratorem a jego za- 
stępcą adwokat dr. Małachowski mianowany 
został. 
Lwów, dnia 29 sierpnia 1885. 


L. 32888. (5998 1—3) 

C. k. sąd krajowy we Lwowie ogłasza, 
że w sali rozpraw tegoż sądu w celu za- 
spokojenia pretensyi 400 zł. z pn. odbędzie 
się dnia 29 października, 10 grudnia 1885, 
i 20 stycznia 1886, każdym razem o godz. 
11 przed południem, przymusowa licytacya 
do Rozalii Gottfried, Ludwika Gottfried i 
Anny Maryanny Konstancyi tr. im. Miał- 
kowskiej, wedle dom. 33 pag. 128 n. 4 haer., 
dom. 38 pag. 180 p. 5 haer. i dom 164 
pag. 395 n. 16 haer. */; części domu i “j, 
części gruntu realności pod l 204% we 
Lwowie położcnej, na których to dwóch 
pierwszych terminach wspomniane części 
realności |. 204/, we Lwowie tylko wyżej 
ceny wywołania 669 zł. 49 et. lub przynaj- 
mniej za tę cenę, na trzecim zaś nawet ni- 
żej ceny wywołania 669 zł. 49 et. sprzedane 
zostaną, że jako wadyum kwota 67 zł. zło- 


żoną być ma, akt oszacowania i warunki 
licytacyjne w registraturze sądowej przej- 
rzeć lub odpisać wolno, nareszcie, że dla 


wszystkich tych, którzyby po wydaniu wy- 
ciągu tabularnego to jest po dniu 20 czerwca 
1885 rzeczowe prawa na wspomnianych czę- 
ściach realności 1. 204'/, we Lwowie nabyli, 
lub którymby uchwały sądowe niniejszej 
sprawy egzekucyjnej dotyczące z jakiego- 
bądź powodu doręczone być nie mogły adw. 
dr. Lehman kuratcrem, a jego zestępcą adw. 
dr. Dulęba mianowany został. 
Lwów, dnia 11 lipca 1885. 


L. 42656. (6119 1—3) 
C. k. sąd krajowy we Lwowie podaje 
niniejszem do publicznej wiadomości, iż 
celem ściągnienia sumy 4832 zł, 49 et. z 
procentami po 7 od sta, od 4 listopada 1885 
liczyć się mającymi, jako resztującego kapi- 
tału p żyezkowego z większej sumy 4713 zł. 


| 


8 


Banku hipotecznego we Lwowie w tut. są- 
dzie w biurze nr. 7 publiczna sprzedaż re- 
alności 1. 821*/, we Lwowie położonej, Joela 
i Mariem Gittel dw. im. Lifschitzów wła- 
snej, a to w trzech terminach dnia 21 paź- 
dziernika, dnia 25 listopada i dnia 29 gru- 
dnia 1885, zawsze o godzinie 10 rano, w 
których to terminach realność w mowie bę- 
dąca niżej ceny wywołania sprzedaną nie 
będzie. 

Cenę wywołania stanowi wartość tej 
realności przy udzieleniu pożyczki bankowej 
przyjęta w kwocie 15.810 zł, zaś wadyum 
1531 zł. 

Rasztę warunków przejrzeć można w 
tus. registralurze. 

O czem zawiadamiamy obie strony, e. 
k. główny urząd podatkowy, e. k. Prokura- 
toryę skarbu, Magistrat kr. st. m. Lwowa, 
Jana Dudkę imieniem własnem, tudzież ma- 
łolet. dzieci Antoniego, Antoniego i Kata- 
rzyny Dudków, przyszłych właścicieli lwow- 
skiej realności l. 507?/,, z nazwiska i imie- 
nia, z życia i pobytu niewiadomych przez 
kuratora dra Waldmana, Salomona Verkauf, 
Ozyasza Baschesa i Jakóba Bardacha, z ży- 
cia i pobytu niewiadomych, a w razie ich 
śmierci, ich z nazwiska i imienia, z życia 
i pobytu niewiadomych spadkobierców, tu- 
dzież z imienia i nazwiska, z życia i pobytu 
niewiadomego wierzyciela, dla którego udzie- 
lić się mającej pożyczki 8.500 zł. z pn. sto- 
pień pierwszeństwa zastrzeżony, jakoteż 
wszystkich tych wierzycieli, którzyby po 
dniu 18 sierpnia 1885, jako dniu wydania 
wyciągu tabularnego do tabuli weszli, lub 
którymby uchwała ta lub późniejsze w tej 
sprawie egzekucyjnej wydać się mające 
uchwały z jakiegobądź powodu weale nie 
lub nie dość wcześnie doręczone być mogły, 
przez ustanowionego kuratora dra Waldmana, 
któremu za substytuta dra Raabego dodano, 

Lwów, dnia 5 września 1885. 


L. 16394. (6110 1—3) 

Dnia 12 października, 16 listopada i 
14 grudnia 1885 o godz. 10 rano odbędzie 
się w tutejszym sądzie przymusowa publi- 
czna sprzedaż raalności pod lk. 139 w Dro- 
hobyczu położonej ciała tabularnego nie sta- 
nowiącej w sprawie Towarzystwa zaliczko 
wego w Drohobyczu stowarzyszenia zareje- 
strowanego z nieograniczoną poręką przeciw 
Karolowi i Maryannie Franuszkiewiezomm pto. 
100 zł. w. a. z pn. 

Cena szacunkowa wywołania wynosi 


Przy pierwszych dwóch terminach 
realność tlko za lub wyżej ceny wywoła- 
nia, przy trzecim nawet poniżej takowej 
sprzedaną będzie. 

Resztę warunków lieytacyjnych, tu- 
dzież akt opisania i ocenienia w tut. sąd. 
registraturze przejrzeć można. 

Dla wierzycieli, którymby uchwały są 
dowe niniejszej sprawy egzekucyjnej doty- 
czące z jakiegobądź powodu doręczone być 
nie mogły, mianowanym został adw. dra. 
Fruchtmann kuratorem. 

w, |< sąd. powiatowy. 

Drohobycz, 1 sierpnia 1885. 


L. 7407. (6127 1—3) 

C. k. sąd powiatowy w Dobromilu za: 
wiadamia, że w tymże sądzie odbędzie się 
przymusowa publiczna sprzedaż realności w 
Borysławce pod l. 47 położonej ciała tabu- 
larnego niestanowiącej, dłużnika Dmytra 
Kulhawca własnej, na zaspokojenie preten- 
syi Zakładu kredytowego włościańskiego w 
kwocie 290 zł. 93 ct., dnia 1 października, 
5 listopada i 10 grudnia 1885, każdym ra- 
zem o godż. 10 rano a to na pierwszych 
dwóch terminach tylko za lub wyżej ceny 
szacunkowej, na trzecim i poniżej takowej. 
Wadyum wynosi 75 zł. Resztę warunków 
lieytacyjnych akt oszacowania można w tu- 
tejszej registraturze przejrzeć. 

Dla wierzycieli późniejszych lub któ 
rymby uchwała lieytacyjna przed terminem 
doręczoną być nie mogła, ustanawia się ku- 
ratorem Alojzego Schneidera i tychże wie- 
rzycieli o rozpisaniu niniejszej licytacyi i 
ustanowieniu dla nich kuratora zawiadamia. 

Dobromil, dnia 18 lipca 1885. 


L. 7400. (6126 1—3) 
C. k. sąd powiatowy w Dobromilu ze- 
wiadamia, że w tymże sądzie odbędzie się 
przymusowa publiczna sprzedaż realności w 
Kwaszeninie lk. 33 położonej, wedle Tom. I 
pag. 90 poz. 2 tejże gminy dłużnika Waśka 
Bełeja własnej na zaspokojenie pretensyi 
Zakładu kredytowego włościańskiego w kwo- 
cie 200 zł. dnia 5 października, 3 listopada 
i 7 grudnia 1885, każdym razem o godź. 10 
rano, a to na pierwszych dwóch terminach 
tylko za lub wyżej e ny szacunkowej, na 
trzecim zaś i poniżej takowej. Wadyum wy- 
nosi 60 zł. Resztę warunków licytacyjnych, 
wyciąg tabularny i akt oszacowania można 
w tutejszej registraturze przejrzeć. Wreszcie 
ustanawia się dla wierzycieli, któcymby u- 
chwała licytacyjna przed terminem z jakie- 


81 et. pochodzącego, tudzież kosztów niniej- | gokolwiek bądź powodu doręczoną być nie 


szej egzekucy! w kwocie 15 zł. 67 ct., od- 
będzie się na rzecz e. k. uprzyw. gal. akc. 


mogła, lub którzyby powydaniu wyciągu ta- | L. 5916. 
> 7 s I C. k. sąd powiatowy w Mościskach o- 


bularnego to jest po dniu 20 maja 1835 do 


i tabuli weszli kuratorem Alojzego Schneidera 
i tychże wierzycieli o rozpisaniu niniejszej 
licytacyi i ustanowieniu dla nich kuratora 
niniejszem się zawiadamia. 

Dobromil, dnia 11 lipca 1885. 


L. 5920. (6133 1—3) 
C. k. sąd powiatowy w Mościskach o- 
głasza, że dnia 15 października i 16 listo- 
pada 1885, każdym razem o 11 godz. przed- 
południem odbędzie się w sądzie licytacya 
realności nietabularnej pod lk. 18 rep. 45 
w Moczeradach położonej, Mikity Szpytko 
własnej, na zaspokojenie pretensyi zakładu 
kredyt. włościańskiego w likwidacyi w kwo- 
cie 105 zł. 22 et. w. a.z pn. z dołożeniem 
że na tych terminach realność ta tylko po- 
wyżej lub za cenę szacunkową sprzedaną 
zostanie, wrazie gdyby na drugim terminie 
sprzedaż do skutku nie przyszła, wyznacza 
się cełem ułożenia lżejszych warunków licy- 
tacyjnych termin na dzień 16 listopada 1885 
o godzinie 11 przed południem a niestający 
za przystępujących do wniosków większości 
stawających uważani będą, 

Cena szacunkowa i wywołalna wynosi 
500 zł., zakład 50 zł. w. a. 

Protokół zastawniczego opisania i o- 
szacowania wraz z warunkami lieytacyi 
przejrzeć można w kaneelaryi sądu. 

Dla niewiadomych wierzycieli kurato- 
rem ustanawia się e. k. notaryusza p. Wik- 
tora Krókowskiego. 

Mościska, dnia 20 lipea 1885. 


L. 2422. (6136 1—3) 
C. k. sąd powiatowy w Strzyżowie za- 
wiadamia, iż dnia 22 października i 24 li- 
stopada 1885 zawsze o 10 rano egzekucyjna 
sprzedaż realności w Niebyleu położonej, 
Chaima Leiby Vogla własnej wykazem hip. 
1. 42 objętej na zaspokojenie wierzytelności 
Herscha Meilecha Schaffera w kwocie 238zł. 
przedsięwziętą zostanie. 

Cenę wywołania stanowi kwota 10 zł. 
50 et. 

Akt opisania i oszacowania jako też 
wykaz hipoteczny i reszta warunków liey- 
tacyjnych są w aktach do przejrzenia. 

Strzyżów, 20 lipca 1885. 


L. 4478. (6138 1—8) 

C. k. sąd powiatowy w Strzyżowie za- 
wiadamia, iż dnia i7 listopada i 22 gru- 
dnia 1885, tudzież dnia 26 stycznia 1886, 
każdym razem o godzinie 10 rano, egzeku- 
cyjna sprzedaż realności pod lk. 75 w Bli- 
ziance położonej, Jana Zegara własnej, wy- 
kazem hip. 83 objętej, na zaspokojenie wie- 
rzytelności galie. zakładu kredytowego ziem- 
skiego w Krakowie w kwocie 91 zł. 54 et. 
w. a. z przedsięwziętą i przy trzecim ter- 
minie takża niżej ceny szacunkowej sprze- 
daną zostanie. Cenę wywołania stanowi 
kwota 380 zł, wadyum kwota 38 zł. 

lane warunki lieytacyjne w tutejszym 
sądzie przejrzeć można. 

Strzyżów, 25 sierpnia 1885. 


L. 4643. (6139 1—38) 
C. k. sąd powiatowy w Strzyżowie 
zawiadamia, iż dnia 17 listopada i 22 gru- 
dnia 1885 tudzież 26 stycznia 1886 każdym 
razem o godz. 10 rano egzekucyjna sprze- 
daż realności pod lk. 54 w Bliziauce poło- 
żonej Mikołaja Mamczaka własnej, wykazem 
hipot. 58 objętej na zaspokojenie wierzytel- 
ności galic. zakładu kredytowego ziemskiego 
w Krakowie w kwocie 98 zł. 67 et. z pn. 
przedsięwziętą i przy trzecim terminie także 
niżej ceny szacunkowej sprzedaną zostanie. 
Cenę wywołania stanowi kwota 330zł. 
wadyum kwota 33 zł. Inne warunki licyta- 
cyjne w tutejszym sądzie przejrzeć można. 
Strzyżów, 26 sierpnia 1885. 


L. 5921. (6131 1—38) 

C. k. sąd powiatowy w Mościskach o- 
głasza, że dnia 28 września i dnia 28 pa- 
ździernika 1885, każdym razem o 10tej go- 
dzinie odbędzie się w sądzie licytacya real- 
ności pod lk. 22 rep. 51 i 48 w Strzetczyskach 
położonej Antoniego Kuc własnej na zaspo- 
kojenie pretensyi Zakładu kredytowego wło- 
ściańskiego w likwidacyj w kwocie 76 złr. 
4 ct w. 8. z pn. z dołożeniem, że na tych 
terminach realność tylko powyżej lub za ce- 
nę szacunkową sprzedaną zostanie, wrazie 
gdyby na drugim terminie sprzedaż do skut- 
ku nieprzyszła, celem ułożenia lżejszych wa- 
runków licytacyjnych termin na dzień 28 
października 1885, o godzinie 3ciej po po- 
łudniu się wyznacza a niestający za przy- 
stępujących do większości stających uważa- 
ni będą, 

Cena szacunkawa i wywoławcza wyno- 
si 150 złr. w. a. 

Zakład 15 złr. 

Protokół zastawniczego opisania i osza- 
cowania wraz z warunkami licytacyi przej- 
rzeć można w sądzie. 

Dla niewiadomych wierzycieli kurato- 
rem ustanawia się tutejszego c. k. notary 
usza p. Wiktora Krókowskiego. 

W Mościskach dn. 28 lipca 1885. 


(6132 1—3) 


głasza, że dnia 28 września i dnia 28 pa- 
ździernika 1885, każdym razem o godz. 11 
rono odbędzie się w sądzie licytacya real- 
ności nietabułarnej pod lk, 80 w Bolanowi- 
cach dla nieobjętej masy spadkowej Iwana 
i Michała Jedynaków należącej, na zaspo- 
kojenie pretensyi zakładu kredytowego wło- 
ściańskiego w likwidacyi we Lwowie w kwo- 
cie 196 złr. w a. z pn. z dołożeniem, że 
na tych terminach realność ta tylko powy- 
żej lub za cenę szacunkową sprzedaną Zo- 
stanie, wrazie gdyby na drugim terminie 
sprzedaż do skutku nieprzyszła wyznacza 
się celem ułożenia lżejszych warunków licy- 
tacyjnych termin na dzień 28 października 
1885 o godzinie 3ciej po południu a niesta- 
jący wierzyciele za przystępujących do wię- 
kszości stawających uważani będą. 

Cena szacunkowa i wywołallna wynosi 
500 złr. w. a. 

Zakład 50 złr. 

Protokół zastawniczego opisania i o- 
szacowania wraz z warunkami licytacyi 
przejrzeć można w kanceiaryi sądu. 

Dla niewiadomych wierzycieli kurato- 
rem ustanawia się e. k. notaryusza p. Wk- 
tora Krókowskiego a dla nieobjętej masy 
spadkowej Iwana i Michała Jedynaków ku- 
ratora w osobie Teodora Ścieranki z Bo- 
lanowic. 

C. k. sąd powiatowy. 
W Mościskach, dnia 28 lipca 1885. 


L. 1952. (6140 1—3) 

Wojniłowski e. k. sąd powiatowy po- 
daje do wiadomości, że nazaspokojenie wywal- 
czonej przez Szymona Hochweisa wierzytel- 
ności 200 złr. w. a. z pn. przedsięweźmie 
dnia 28 września, dnia 12 p:ździernika i 
9 listopada 1885, każdym razem o godzinie 
9 przed południem w budynku sądowym e- 
gzekueyjną sprzedaż jednej niewydzielonej 
połowy posiadłości wykazem hip. nr. 90 i 
całej wykazem  bipot. nr. 91 księgi grunt. 
Wojniłów objętych dłużnika Iwana Bełeja 
Petrów własnych posiadłości z tem że w 
pierwszym i drugim terminie posiedłości te 
tylko za cenę wywołania lub wyżej tejże 
zaś na trzecim terminie także poniżej ceny 
wywołania sprzedane zostaną 

Cena wywołania objętych razem sprze- 
dać się mających realności wynosi 857 złr. 
50 et, wadyum zaś gotówką złożyć się ma- 
jące 86 złr. w. a. 

Gdyby na powyższych terminach sprze- 
daż tej realności do skutku nie przyszła, 
wyznacza się termin na dzień 23 listopada 
1885, o godzinie 9 rano, na który wierzy- 
cieli hipotecznych pod rygorem $. 148 ust. 
sąd. wzywa się. 

Kkstrakta tabularne, akt oszacowania 
i warunki lieytacyjne przejrzeć można w tu- 
sądowej registraturze. 

W Wojniłowie, dnia 10 czerwca 1885. 


L. 8791. (6128 1—8) 

C. k. sąd powiatowy w Dobromilu za- 
wiadamia, że w tymże sądzie odbędzie się 
przymusowa publiczna sprzedaż realności w 
Starzawie położonej wedle wykazu hip. 48 
tejże gminy, dłużnika Mikołaja Sawczaka 
własnej na zaspokojenie pretensyi gal. Za- 
kładu włośc. kredyt. w kwocie 270 złr. 94 


let. dnia 5 października, dnia 2 listopada i 


dnia 15 grudnia 1885, każdym razem o go- 
dzinie 10 rano a to na pierwszych dwóch 
terminach nie niżej ceny szacunkowej na 
trzecim zaś i poniżej takowej. 

Wadyum wynosi 50 żłr. 

Resztę warunków lieytaeyjnych, wy- 
ciąg tabułarny i akt oszacowania można w 
tutejszej registraturze przejrzeć. Dla nieo- 
beenego dłużnika ustanowiono kuratorem 
Audryja Mielnika, dla wierzycieli zaś, któ- 
rymby uchwała licytacyjna przed terminem 
doręczoną być nie mogła, lub którzyby po 
wydaniu wyciągu tabularnego to jest po dniu 
20 maja 1585 do tabuli weszli kuratorem 
Schneidera w Dobromilu i tychże wierzycieli 
o rozpisaniu niniejszej licytacyi i ustanowie- 
niu dla nich kuratora niniejszem się zawia- 
damia. 

W Dobromilu, dnia 13 sierpnia 1885. 


L. 35803. (5997 1—3) 
C. k. sąd krajowy we Lwowie ogłasza, że 
w sali rozpraw tegoż sądu w celu zniesienia 
spólnej własności realności pod l. 831 m. 
we Lwowie położonej, odbędzie się dnia 29 
października i 8 grudnia 1685, każdym ra- 
zem o godzinie 10 przed południem przy- 
musowa licytacya do Majera Dominika, O- 
wadie Dominika, Racheli Dominik, Chaima 
Abrahama dw. im. Dominik, Chany Domi- 
nik, masy spadkowej po Jiides Dominik, A- 
brahama i Debory Bardach należącej real- 
ności pod l. 331 m. we Lwowie położonej, 
ina pierwszym terminie realność ta tylko wy- 
żej ceny wywołania 8000 złr., lub przynaj- 
JU za tę cenę, na drugim zaś nawet ni- 
(żej ceny wywołania 8000 złr. sprzedaną zo- 
' stanie, że jako wadyum kwota 400 złr. zło- 
żoną być ma, akt oszacowania i warunki li- 
| eytacyjne w registraturze sądowej przejrzeć 
| ab odpisać wolno. 
| We Lwowie, dnia 29 sierpnia 1885. 


Rozmaite obwieszczenia. 


. 22. (6096 2—8) 
Ę n od Igo października 1885, 
podwyższa się kwotę przekazów, powziątków, 
mandatów i telegraficznych przekazów, prze- 
syłanych za pomocą wszystkich urzędów po- 
eztowych w obrocie pocztowym austryacko- 
węgierskim z 200 złr. na 300 złr. od sztuki. 

Od tego samego dnia mogą być wysła- 
ne z krajów okupowanych do Austro-Węgier 
zwykłe i telegraficzne przekazy do kwoty 
890 złr. od sztuki, a również z Austro-Wę- 
gier do krajów okupowanych frachty za po- 
wziątkiem i mandaty do kwoty 300 złr. od 
sztuki. Należytość za zwykły przekaz z kra- 
jów okupowanych do Austro- Węgier wynosi 
za 200 złr. do 300 złr. 50 centów, 

Co się niniejszem do powszechnej po- 

je wiadomości. f 
M Dyrekcyi poczt i telegrafów. 

Lwów, dnia 11 września 1885. 


R (6096 2—8) 
S; "M liten October 1885 an wird im 


betrag der durch alle Poftimter vermittelten 
orena, Radhnahmen und Poftaufträge 
von 200 fl. auf 300 


öfterreihijh-ungarijhen Poftvertehre der Hüdft- | 


u gelten. 
w. me Tage fónnen aus dem Of- 
fupationagebiethe nach Deterreich=Ungarn ge” 
wöhnlidhe und telegrafijehe Poftanweijungen big 
zum Höhftbetrage von 300 fl. per Stüd und 
ebenfo aug Defterreih-Ungarn nach bem Ottu- | 
pationagebiethe Fradtjendungen mit Radnahnie, 
dann Poftaufträge bis 800 fl. per Städ ab. | 
gefertigt werden. Die Gebühr für eine gewöhn- | 
lihe Poftanweifung au? dem Olfupatongge- 
biethe nah Oefterreih-Ungarn wird bei einem 
Betrage über 200 fl. bis 300 fE mit 50 tr. 
EAR hiemit zur allgemeinen Kenntnip ` 
te Et Boft< und Telegrafen=Direction | 
Lemberg, Ben lite September 1885, 


M. 24822. (6096 2 - 3): 

[louazwu gôah lro 2KOBTHA 1885, 
NŚĄBAIKUJA6 CA KBOTA NAKAZÓKK Nocark 
NAATH, HAKAZÓRK H TEAEFPAŹMISHKICK Har | 
KAZOKK NEpECHIAANKIYK 34 NOMOdIIO Beky 
SYPAĄÓRAK NOUTOBKIYK KKR oBopoTh nou- 
Torma aRcTpińcko oyropekówh 3% 200] 
BA Ha 300 3A. RÓĄ%K IUTSKU. 

KBóĄ% Toro camoro ANA MOKSTA RS- 
TH BEncAaHĄ 3% KpakBk o AeBeTpo - Oy- 
TQ, SBKISAŃNH H TEAErPAZPKUNA NOWrORĄ | 
NaKAŻKH 49 KROTAI 300 34. RÓĄ% tUTSku, | 
A MORHOK 3% AReTgo- Oyroph A0 Kpa 
BEK OKSNOKANAYA $PATH 34 NOYTOBOW ` 


HAKA3EGI noca'k NAATA H Nowrokń Kakazii | 
AS KROTIW 300 3a. KÓĄ% UITŚKH. Haaekur | 
TOCTA 34 gRuuAŃNf NONTOEŃ HAKAZKU 3% 
Kparkan, OKŚNOBANKIYK 40 AlRcTpo - Oyrop | 
BMIHOCHTA 34 200 34. Ao 800 3a. kp 50. | 
= © CA AO ZATAAKNOH noae RRĄOMO" | 
H. 
ŻA u, k Aupekniu NouTm M Tentrpaówh , 
KRÓRK, ANA ll BepecHa 1860. 
L. 37065, (6070 2—3) | 
„Ć. k. sąd krajowy we Lwowie zawia- j 
damia z miejsca pobytu niewiadomego He- 
mana Pese, że celem doręczenia mu uchwa 
ły fabularnej z dnia 30 sierpnia 1884 l. 
40, którą dozwolono intabulacyi Izaaka 
S heinbachą za właściciela dobr Dobrzanka 
ustanowiony został dla niego kurator w 0- 
sobie adwokata dra Maurycego Ambesa Z 
substytucyą adwoksta dr. Jakuba Reissa. 
Wów, dnia 14 sierpnia 1885. 


L. 12487, de (6033 2—3) 
„©. k. sąd obwodowy jako handlowy W 
Stanisławowie uwiadamia z miejsea pobytu 
niewiadomego Arona Judę Seklera, że prze- 
ciw niemu został dnia 24 cierwca 1885 l 
8968 na rzecz ©. Banneta w Krakowie wY- 
danym nakaz zapłaty sumy wekslowej 407 
złr. 18 et. w, a. 
Gdy miejsce pobytu Arona Judy s 
klera nie jest wiadomem ustanawia się dla 
niego kuratorem adwokata dra Katzenę eh” 
bogena a tegoż zastępcą adwokata dr. Fisch- 
AAU WSpomiany nakaz zapłaty mianowa- 
nemu kuratorowi doręczonym zostaje. 
tanisławów, 29 sierpnia 1880' 


L. 3749, (6018 2—3) 

C. k. sąd powiatowy obwieszcza, że 
dnia 19 listopada 1884 zmarł w Nowym- 
targu Jakób Ślimak z pozostawieniem ko- 
ycylu. SS 

Niewiedząc czy i jakim osobom przy- 
służa prawo do pozostałego spadku, wzywa 
SIę tych wszystkich, którzy z jakiegobądź 
Powodu mniemają mieć prawa do niego, by 
w ciągu roku w tutejszym sądzie się zgło- 
sili, swe prawa wywiedli i deklaracye zło- 
Żyli, bo inaczej pertraktacya z tymi co się 
Zgłoszą i tytuł swój wykażą przeprowadzo- 
ng a nieobjęte części lub gdyby się nikt 
Nie zgłosił cały spadek jako bezdziedziczny 
skarbowi państwa przyznany będzie. 

Nowytarg, dnia 7 maja 1885, 


per Stiid erhöht. Dag: ; 
felbe bat bezüglich der telegrafijchen Poftanweie | 


|informącye p. Fryderykowi Richterowi w Ja- 


należy najdalej do 15 października 1 


9 


L. 37985. (6071 2—3) 

C k. sąd krajowy we Lwowie wzywa 
posiadacza rzekomo przez Samuela Fische- 
ra zagubionych, przez Towarzystwo kredyto- 
we miejskie we Lwowie wydanych czterech 
marek wkładkowych z daty: Lwów 7 sty- | 
cznia 1878 l. 49, 50, 70 i 71 po 100 zir. 
w. a, aby w ciągu 1 roku 6 miesięcy i 3 
dni od ostatniego ogłoszenia edyktu w ga- 
zecie urzędowej z takowymi do sądu się 
zgłosił, gdyż w przeciwnym razie takowe za 


umorzone uznane zostaną. i 


We Lwowie, 14 sierpnia 1885. ; 


L. 24338, (6117 2—3) 
C. k. sąd krajowy we. Lwowie podaje 
do powszechnej wiadomości. iż na prośbę 
Rozalii z Kulczyekich Zwierzye vel Bierzyc- , 
kiej, Anny z Kalezyckich Ryczyńskiej i Ka- 
rola Kulczyckiego pod dniem 16 maja 1885- 
l. 24338 do tutejszego sądu o uznanie nieo- ; 
beenych Jana i Michała Kassyanów za zmar- | 
łych wniesioną, wdrożonem zostało ts. u- 
chwałą z 4 lipca 1885 1. 24333 w myśl §. 
24, 277 u. e. postępowanie ustawą z 16 lu- | 
tego 1883 1. 20 d.u p. celem uznania za 
zmarłego, i udowodnienia śmierci zakreślone. 
Nieobecni Jan i Michał Kassyani zni- 
kli od 1809 r. kiedy w czasie wojen Napo- 
leona I do armii wcieleni być mieli. 
Kuratorem dla nich ustanowionym zo- 
stał p. adw. dr. Bobownik, a p. adw. dr. 
Dulęba tegoż zastępcą. ; 

í Wzywa się Sy wszystkich, którzyby 
jaką wiadomość, o miejscu pobytu, życiu lub 
śmierci pomienionych nieobecnych mieli, do 
udzielenia takowej tutejszemu sądowi lub 
kuratorowi. » t 

Termin edyktalny ustanowiony został 
do 31 grudnia 1885 poczem rozstrzygnięcie 
prośby o uznanie za zmarłych nastąpi. 
= We Lwowie, dnia 4 lipca 1885. 


i 

L. 4398. (5994 3—3) 
C. k. sąd powiatowy zawiadamia z ży- 

cia i miejsca pobytu niewiadomego Teodora i 
Richtera, iż przeciw niemu Szymon Nuss- 
baum z Radymna, wytoczył pozew 28 b. m., 
na który termin do rozprawy drobiazgowej 
na 21 października 1885, na godz, 10 wy- 
znaczono, i wzywa pozwanego, by na ter- 
minie powyższym albo osobiście się jawił, 
albo odpowiednie informacye p. dr. Fryde- | 
rykowi Richterowi w Jarosłaniu, ustano- 
wionemu kurutorowi sądowemu udzielił lub | 
innego obrońcę w miejsce tegoż sobie obrał, 
i w pełnomoenietwo onego zaopatrzył. | 
Radymno, dnia 28 sierpnia 1885. | 


i 

L. 4397, (5993 2—3) 
C. k. sąd pow zawiadamia z życia i miejsca | 
pobytu niewiadomego Teodora Richtera, iż | 
przeciw niemu Szymon Nussbaum z Radym- | 
na, wytoczył pozew 28 b. m., na który ter- | 
min do rozprawy drobiazg. na 21 paździer: , 
nika 1885, na godz. 10 wyznaczono i wzy- 
wa pozwanego, by na terminie powyższym, 
albo osobiście się jawił, albo odpowiednie ` 


rosławiu, ustanowionemu keratorowi sądć i 
wemu udzielił, lub innego obrońcę w miej- | 
sce tegoż sobie obrał i w pełnomocnictwo 
onego zaopatrzył, 

adymno, 28 sierpnia 1885. 


L. 25129, (6103 2—3) 
Ogłoszenie kursu nauki telegrafii 
dla mężczyzn. i | 
„ Dyrykeya poczt i telegrafów otwiera ! 
„a 1 listopada 1885, kurs nauki telegrafii 
a mężczyzn, który najmniej trzy miesiące 
trwać będzie, A" aee, 
Celem tego kursu jest wykształcenie | 
RER ia uzupełnienia etatu urzędni- | 
w MADipulącyj „ k. Zakładzie poczt ' 
i telegrafów. cyjnych w c akładzie po 


Podania o przyjęcie na kurs, 


wnieść | 
885 r. 


do e. poczt i tełegrafów we | 


Lwowie. 
Preszący o przyjęcie na kurs, mają si 
wykazać, że ukot rok 18, a nie pad 
kroczyli 30 roku życia 
„, Warunek ten nie odnosi się atoli do 
wojskowych, posiadających prawo na posady 
w służ tawy z dnia 


dyrekcyi 


ie cywilnej, w myśl 
19 kwietnia 1872.) AE 

Do podania należycie ostemplowanego, 
dołączyć należy legalnie wystawione świa. 
dectwo moralneści, odbytej dotychczasowej 
służby rządowej lub prywatnej, ukończonej 
8 klasy gimnazyalnej, lub wyższej szkoły 
realnej z dobrym pos'ępem, (Świadectwo doj- 
rzałości), albo ukończonego innego, z wyż 
wymienionemi szkołami na równi stojącego 
Zakładu naukowego cywilnego lub wojsko- 
wego, fizycznej zdolności do służby telegra- 
fu i dobrego pisma. ; l w 

Kompetenci, mają w podaniu wyraźnie 
oświadczyć, czy przynależą jeszcze do woj- 
ska, a w razie twierdzącym i jeżeli nie po- 
zostają w czynnej służbie wojskowej, dołą- 
czyć do podania dokumenta stwierdzające tę 
ich przynależność, i 

Oprócz tego wymaga się od kompeten- 
tów dokładnej znajomości języków krajowych 
i języka niemieckiego, tudzież wiadomości 


F 


języka francuskiego o tyle, ażeby z łatwością 
czytali i tłumaczyli pisma w tym języku u- 
łoożne. 

Każdy przyjęty na kurs nauki telegra- 
fi, winien złożyć wpisowe w kwocie 8 złr., 
w e. k. dyrekcyi poczt i telegrafów. 

C. k. dyrekcya poczt i telegrafów. 

Lwów, dnia 14 września 1885. 

L. 2774. (6081 2—8) 

C. k. sąd powiatowy w Krośnie za- 
wiadamia z miejsca pobytu nieznanegośJana 
Nowaka, że w celu doręczenia ts, uchwały 
z 18 lipca 1888 |. 5821, zapadłej, w sprawie 
Pawła Jurczaka, o intabulacyę praw włas- 
ności do ciała hipotecznego liczba wykazu 
487, w księdze gruntowej Krościenka wyż- 
nego, ustanowiono dla niego karat.ra Lud- 
wika Nowaka z Krościenka wyżnegoi temuż 
kuratorowi powołaną uchwałę wręczono. 

Z e. k. sądu powiatowego. 

Krosno, dnia 20 kwietnia 1884, 


L. 7392. (6022 2—3) 

C. k. sąd powiatowy w Stryju wzywa 
w skutek wniesionego przez Lipę Halperna 
podania z praes, 15 maja 1885 |. 1892, o 
amortyzację wierzytelności 56 złp., czyli 14 
złr. w stanie biernym realności tegoż Lipy 
Halperna, pod lk. 14 miasto, w Stryju poło- 
żonej, wedle dom. IX pag. 54 n. 9 on., na 
rzecz Icka Frankla ciężącej, i w skutek u- 
chwały z dnia 22 czerwca 1802 n. 514 za- 
prenotowanej, nieznanego z życia i miejsca 
pobytu Ieka Frankla, lub też jego prawona- 
byweów, by w przeciągu jednego roku, naj- 
dalej zaś do 1 lipea 1886, pretensye swe 
do powyższej sumy w sądzie tutejszym zgło- 
sili, gdyż inaczej po upływie oznaczonego 
terminu, amortyzacya tej 
nie tejże ze stanu biernego powyższej real- 
ności dozwolone zostaną. 

Stryj, dnia 29 maja 1885. 


L. 2440/D£. (6115 1—3) 

Z powodu prac przygotowawczych do 
przypadającego dnia 31 pażdziernika 1885, 
losowania obligacyj funduszów indemniza- 
cyjnych Galicyi wschodniej i zachodniej, tu- 
dzież Wielkiego Księstwa Krakowskiego, zo- 
staje począwszy od dnia 20 września 1885, 
zasystowane przepisywanie oblig:cyj izde- 
mnizacyjnych, któreby przy przepisaniu mu- 
siały dostać odmienne numera. 

Po ogłoszeniu wyniku losowania prze- 
pisywanie obligacyj na nowo się rozpocznie. 

Co się niniejszem podaje do powszech- 
nej wiadomości. 

Z e. k. Namiestniectwa 

jako dyrekcyi funduszów indemnizacyjnych. 

Lwów, dnia 14 września 1885 r. 


L. 20975. (6144 1—3) 

C. k. wyższy sąd krajowy lwowski po- 
daje w myśl ustawy z dnia 25 lipca 1871 
l. 96, d. p. p. do powszechnej wiadomości, 
że w skutek prośby Liwschy Lechner, o u- 


sumy i wykreśle- | 
A został przyczem w 


| Sąd. tudzież $. 
I 


z załatwienia sądowego widocznem jest, lub 
że jakie podanie stron odnoszące się do te- 
go prawa do sądu wniesionem zostało, tu- 
ES że restytucya lub przedłużenie powyż- 
„szego terminu dla pojedyńczych stron miej- 
ca nie ma. 

Z e. k. wyższego sądu krajowego. 

Lwów, dnia 30 grudnia 1884. 


L. 5338. (6129 1—3) 

C. k. sąd powiatowy w Łańcucie Wży- 
wa wszystkich w których, rękach dwa kwi- 
ty przez komendę c. k. 3 pułku ułanów 
wystawionych a mianowicie kwit zdaty 
Łańcut dnia 1 kwietnia 1884 na dostarczo- 
ne siano przez Dawida Pasternaka i Meile 
cha Perlmuttera w czasie od 1 do5 kwietnia 
1884 w ilości 1702 porcyi po 3400 gr. i 
120 poreyi po 4500 gr. dalej kwitu zdaty 
Łańcut dnia 6 kwietnia 1884 na dostareze- 
nie siana w czasie od 5 do 10 kwietnia 
1884 w ilości 1694 porcyi po 3400 gr. i 
120 poreyi po 120 gr. znajdować się mogą 
aby je w przeciągu roku w tut. sądzie oka- 
zali albowiem w razie przeciwnym takowe 
za pozbawione wszelkiej mocy uważane a 
wydawca onychże do żadnego wcałe wywo- 
du i odpowiedzi w tym przedmiocie obowią- 
zanym nie będzie. 

Z e. k. sądu powiatowego 
Łańcut, dnia 7 sierpnia 1885. 


L. 3198. (6039 1—3) 
C. k. sąd powiatowy w Krośnie zawią- 
damia niewiadomego z miejsca pobytu Teo- 
dora Hulika z Trzeiany, że w sprawie egze- 
kucyjnej Towarzystwa zaliczkowego w Kro- 
śnie przeciw niemuo 100złr., 150 złr., 200 złr. i 
100 złr. a. w. p Sylwester Jaciewicz e. k. 
notaryusz w Krośnie kuratorem dla niego 
zywa się 
Teodora Hulika by temu kuratorowi swemu 
potrzebną infórmacyę dla obrony praw jego 
dał, w przeciwnym bowiem razie sam za 
skutki swej niedbałości odpowiadać będzie. 
Krosno, dnia 81 lipca 1885, 


L. 21902. (6005 3—3) 

C. k. sąd krajowy na prośbę Michała 
Biernata de praes. 16 lipca 1885 1. 19577 
wdrażając w myśl $$. 201 i 208 ust. gal. 
17 dekretu nadwornego z 
dnia 26 września 1884 nr. 832 zb, u. s. 
postępowanie, wzywa każdego, ktokolwiekky 
książeczkę wkładkową galicyjskiego Zakładu 
kredytowego ziemskiego w Krakowie nr. 
12860 tom. VII str. 160 na imię Michała 
Biernata wystawioną a wraz z dopisznym w 
dniu 15 stycznia 1885 procentem łącznie na 
sumę 215 złr. 38 kr. a obecnie po. podnie- 
sieniu w 27 stycznia i 19 lut-go 1885 roku 
dwóch kwot po 60 na 95 złr. 38 kr. opie- 
wającą posiadać mógł, aby książeczkę tę tu- 
tejszemu sądowi przedłożył w przeciągu je- 
dnego roku sześciu tygodni i trzech dni, a 


niósł i swe ewentualne prawa do tej ksią- 


| względnie o takowej tutejszemu sądowi do- 
| 


tworzenie nowego ciała tabularnego d'a jej d żeczki wykazał, gdyż po upływie tego ter- 


realności pod l. k. 444 w Kołomyi, w tam- | minu 
i w tamtejszej | qalsze 


tejszym powiecie sądowym „szej 
gminie podatkowej położonej, składającej 
się z gruntu i dwóch domów mieszkalnych, 


je. K. sąd obwodowy w Kołomyi wygotował 


projekt otworzyć się mającego ciała tabular- 
nego, który to projekt w tymże e. k, sądzie 
obwodowym przejrzanym być może, a od 
dnia 1 listopada 1885, za księgę gruntową 
uważanym będzie, również oznajmia się, że 
od dnia 1 listopada 1885, począwszy nowe 
prawa własności zastawu i inne prawa hi- 
poteczne, na wyż opisanej nieruchomości, 


(jako nowe ciało tabułarne do księgi grun- 


towej wciągniętej, tylko przez wpis do księ- 
gi bipotecznej nabyte, ograniczone, na in 
nych przeniesione, uchylone być moga. 

Równocześnie wzywa e. k. wyższy sąd 
krajowy wszystkich, którzyby: 

a) na zasadzie praw przed dniem otwar 
cia tego nowego ciała tabularnego nabytych, 
domagali się zmiany wpisanych tamże sto- 
suuków własności i posiadania, bez różnicy, 
czy zmiana ta przez dopisanie, odpisanie 
lub przepisanie, przez sprostowanie , OZAlA- 
czenia nieruchomości lub połączenie ciał 
hipotecznych, czyli też inny sposób nastąpić 
ma; 

b) już przed dniem otwarcia nowego cia- 
ła tabularnego na nieruchomości tej, lub 
na jej częściach nabyli prawa zastawu słu- 
żebności, lub inne prawa do wpisu hipo- 
tecznego przydatne, o ile prawa te jako na- 
leżące do dawniejszego stanu biernego wpi- 
sane być mają, a przy założeniu nowego 
ciała tabularnego wciągnięte nie zostały, 
ażeby w e. k. sądzie obwodowym w Koło- 
myi swoje oznajmienie do dnia 1 lutego 
1886, tem pewniej wnieśli, ile że w prze- 
ciwnym razie, utracą prawo popierania o- 
znajmić się mających roszczeń przeciw oso- 
bom trzecim, które na mocy niezaprzeczo- 
nych wpisów w nowej księdze gruntowej 
zawartych, prawa hipoteczne w debrej wie- 
rze nabędą. 

Nakoniec czyni się uwagę, że obowiąz- 
ku zgłoszenia ta okoliczność nie zmienia, 
że prawo zgłosić się mające z księgi tabu- 
larnej, już do użytku służyć nie mzjącej, lub 


12971, 
,50 et. w. a. i rozwiązanie kontraktu dzie- 


| bytu 


|sunków posiadania może si 


rzeczona książeczka wkładkowa na 
żądanie Michała Biernata za umorzo- 
ną i żadnego znaczenia nie mającą uznaną 
zostanie. 

W Krakowie, 14 sierpnia 1885. 


L. 2971. (6062 3—3) 

C. k. sąd powiatowy w Mikulińcach 
zawiadamia Henzla Haraika z miejsca po- 
bytu niewiadomego, że Władysław hr. Ba- 
worowski wniósł przeciw niemu w sądzie 
tutejszym na dniu 2 sierpnia 1885, do l. 
pozew o zapłacenie kwoty 46:9 złr. 


rzawy dóbr Smolanka, i że do sumarycznej 
rozprawy w tej sprawie termin w sądzie tu- 
tejszym na dzień 23 października 1885, o 
godzinie 9 z rana wyznaczony został. 

Z powodu niewiadomego z miejsca po- 
pozwanego Henzla Harnika, ustana- 
wia się dla niego kuratorem Antoniego Grza- 
nowskiego z Mikulinie=, któremu sie pozew 
z załącznikiem doręcza i Henzla Harnika 
się wzwa, by na terminie powyższym oso- 
biście stanął, lub ustanowionemu kuratorowi 
potrzebnej do zastępywania go informaeyi 
udzielił, lub też innego zastępcę sobie obra, 
inaczej bowiem wyniknąć mogące złe skut- 
ki, samemu sobie przypisać by musiał, 

Mikulińce, 4 sierpnia 1885. 


Księgi gruntowe. 


L. 52. (6125) 
Do do chodzeń miejscowych celem założe- 
nia księgi gruntowej dla gminy katastralnej 
Tyśmienica wvznaczam dzień 14 paździer- 
nika 1885 co podaję do powszechnej wiadomo- 
ści. 
! Każdy mający interes w zbadaniu sto- 
ę zgłosić i wszy- 
stko przytoczyć co do wyjaśnienia swych 
praw za stosowne uzna. 
Stanisławów, dma 14 września 1885. 
C. k. auskultant sądowy: 


Ostermann. 


10 
L. 16473. EDYKT L (5009 8—3) , pomoże mie | =x 


wa 


Q. k. wyższy sąd krajowy we Lwowie podaje niniejszem do wiadomości, że: sg A 
projekt nowych ksiąg gruntowych według ustawy z dnia 20 marca 1874 |. 29 Dz. u. kr. j S E Majętność tabularna A i sda” 
wygotowany dla następujących posiadłości tabularnych i gminnych, od dnia 1 września | ZĘ w gminie katastralnej powiatowego 


1885 za nową księgę gruntową uważanym być ma. | 
I. Dla majętności tabularwych: = m 


z n a a | _Nowosiółki gościnne Nowosiółki gościnne 
aË w okregu 78 Chłopczyce część dom. 74 pag 
ŻA w: À l d 431 i dom. 69 p. 281 
S Y, ajętność tabularna idź (a= sądu — jr - Rudki 
S.A w gminie katastralnej powiatowego 79 entor część dom. 73 pag | Chłopezyce 
© « 
e oe SS S o a M 
80 | Chłopczyce dom. 37 pag. 71 
1 | Łapszyn Łapszyn GE Ó$ _61 | Mokrzany dom. 70 pag. 311 r = RETE — 
eo” m. deleg R -|SJANARESE YE -||- -—3,g| Mokrzany z miejscowością Ho- 
; EDI Rohsożyń = ROCA Mokrzany dom 1i6 AM J { miejsko deleg. 
ONS LON ENS Brzeżanach |- -| PE i Sambor 
4 | Leśniki Leśniki 5__|_Brześciany Brześciany 
5 | Horodyszcze królewskie | Horodyszcze królewskie p 54 | Rakowa | s _ | Rakowa EW == 
6 | Podniestrzany Podniestrzany KM Bereźnica część dom 70 pg. 309 
7 | Czartorya Czartorya Chodorów gg | Część dóbr Bereźnica Ruezczy. 
RF Żyrawa = Zyrawa __| zna dom. 358 pag. 104 
u a Część Bereźnica dom. 35 
9 | Zaleśce Zaleśce 87 28 T ME Bereżnica 
10 | Modzelówka także Mondzelówka| Mondzelówka | Sokolniki z miej- j E p Z 
"Gniłowody = | Gnilowody | scow. Pantalich.] Wiśniowczyk 88 Część B-reźnieca dom. 125 pag. 


_11 | Gniłowody 

Aż | Zendowice część dom. 41 pg. 129 

13 | Żendowice część „ 41 „ 207 

(1% |Zendowice część „ 28 „ 461| Żendowice 
Zendowice- Witosław dom. 251 

= pag. 324 

16 | Tuczna część I. dom. 331 pg. 62 


583 
| Bereźnica dom. 21 pag. 241 
Część w Czukwi i Bereźnicy dom. 
490 pag. 340 

Część z dóbr Czukiew z przy- HR: A 

nal. dom. 499 pag. 11 Y| Czukiew i Bereźnica wany w Sam- 
Część lasu z dóbr Czukiew z 


Przemyślany miejsko delego- 


| 
Podhajce = 
e] 
| 
| 
| 
| 
| 
| 
i 


17 EM 356 II. i IL. dom 124| Tuczna przyległ. dom. 499 pag. 1 borze 
pag. ae _ ma "ma Część Arunfu Z dób Rin — 
18 | Krzyworównia  , ,  ,  |LErzyworównia Kossów a. Ae UE R 
19 | Rozen wielki Rozen wielki Kuty pag. 400 
20 | Rostoki s Rostoki r Grunta Brzeźnik także Wustkie 
> e wka Peczeniżyn k In Pig. Pt Rurczyce stare i uowe 
Z yszyn ò 9 
zë | Nowosielica Nowosielica _Zabłotów | doa 490 pag 300 
24 | Studenne———  [ Studenne -e | 96 Część gruntu z dóbr Burczyce 
29 Łopienka mo" W Łopienka i i A e” dom 490 
26 | Stężnica -n Baligród i 97 Bołt, "| JE = | MPW ENNNEI STOIR 
27 Zerdenka l erdenka - i yz | Kandlerowka I. dom. 527 pag.| 
p Zernica niżna vel Zerniczka Zoni im 95 
28 GR rnica niżna I |E =- = Suszyca rykowa Stare miasto 
żna i — y andlerówka II. dom. 527 pag. 
29 | Końskie Końskie i Witryłów Ja 105 - 
30 | Witryłów czyli Jutryłów BE J p Jabłonica Jabłonia 
31 | Blizne izne i Mikuliczyn z Tartarowem i Wo-| ara. 3; Delatyn 
32 | Temeszów Temeszów Baez i wg rochty y Mikuliczyn J 
33 | Turzepole Tiea $ E Se Sirle Halicz 
34 | Turzepole część s iVo | Wierzchnia 
35 | Trześniów Trześniów +04 | Wierz bnie polna ' -n 
36 | Zmiennica Zmiennica io | Propinaeya Wierzchniańska A. | Wierzchnia Kata 
37 | Karlikow Karlikó w Bukowsko „AUo | Las Wierzebniański i 
35 | Saroy Sarny Krakowiec dut | Propinucya Wierzchniańska B. 
39 | Bratkowka Bratkowka ivo | Kcpanka i folwark Kopanka K paska 
40 | Zarnowiec czyli Zarnowiee Zarnowice „10% | Mołotków Mołotkow Sołotwina 
| —---——-. Krosno i == er 
41 | Jaszczew Jaszczew 11 | Hryciowce Hryniowie 
42 | Potok z Potok au _| Okniany Okniany TŁ 
48 | Zatwarnica część dom 49 pg. 317 „dlg | Bratyszów. Bratyszów rz 
44 | Zatwarniea część „ 116 „ 30318] Zatwarniea „118 | Worona Worona sk śnie: 
45 Zatwarnica część „ 5 116 „ 311 * 114 |Bratkowce Bratkowce NAIĘDICH 
"46 LU p ale i 116 | Lószezańce OE = ——| Złoty Potok 
47 rocisne rocisne | Lutowiska 116 | Zubrzec Zubrzee 
48 | Smolnik dom. 82 pag. 331 i "117 1. Część Gusztyn dom. 500 pa- 
| Obszar gruntu Tartaku parowe-| Smolnik i gin. 142 
49 go w Smolniku dom. 582 pag. AA II. Część Gusztyn dom. 500 pa-| Gusztyn 
|. <a. 65 ; Oo RADIEM I gin. 188 J Borszezów 
50 Rosolin un (119 III Część Gusztyn dom. 500 
51 | Czyszki zyszki i Mościska j pag. 208 = 
52 | Rustweczko Rustweczko (120 Jwanków Iwanków 
i 0 ) j ź Kokoszyńce ; x 
58 KA a Wroc” , : = Kosina; BRE Kokoszyńce i Kozina z Biłką | Grzymałów 
i Grochowce Niżankowice X |. ŻW A ĄJ 
SĄ Warownia Nr. VI. „Iwanowa 1żs | Bosyry Bosyry 5 
góra mna me: 124 | Siekierzyńce dom. 23 pag. 25 
55 Bobrowka obrówka Ee Kociubinezyki  Siekierzynieckiej Siekierzyńce 
56 | Laszki | č Laszki | | | dom. 471 pag. 201 Husiatyn 
57 | Korzenica dom. 44 pag. 183 i Zbrzyź i Dębówka Siekierzy niec a” 
Folwark Zagrody czyli Zagrod-| Korzenica Radymno " 126 kie przyległość do Siekierzy-| Siekierzyńce i Bosyry 
58 | niki dom. 508 pag. 2 l E : niec dom 471 pag. 211 
59 | Wietlin Wietlin | 127. Germakówka Germskó » ka Mielnica 
60 | Czerniawka Czerniawka t 128 | Klimkowce dom. 36 pag. 21 | Klimkowce 
61 | Deszno Deszno j 129 | Czabarów dom. 501 pag. 270 
62 | Królik polski Królik polski E Rymanów 130 | Basówka dom. 50] pag. 290 Kimkowie i Medyn 
63 | Wołtuszowa Wołtuszowa t. Połowa Terpiłówka dom. 49 Nowe sioło 


pag. 293 


II. Połowa Terpiłówka dom 450 
pag 360 


64 Słomianka -_ ANBR 
65 | Tuligł'wy dom. 2 pag. 133 


Słomianka Terpiłówka 


Toligłowy Sądowa Wisznia 132 


Piaski dom. 2 pag. 139 R sl. 
K s a Sanok SmO Tarnornda Tarnoruda, Bozyska Kokoszyncejskałat Qrzymałów 
68 | Mrukowa Mrukowa Zmigród sł p ar P czyli wyżDe] p pianki TA Zbaraż 
69 | Łużki vel Lużek dom 48 pg. 185| Łużki pa) RAA... a 
"RY RUE WIG ooo ou w Bolechów 135 | Pacykó: I som. 14 pag. 28 
70 | St boda dom. 48 pag. 183 Słoboda 5 a - i ! 
"71 | Bystrzyca dom. 92 pag. 95 136 Pacyków ik dom. 1 17 pag. 246 
Grunt w Bystrzycy z przynale-| Bystrzyca 137 Pacyków IMI. dom. 23 pag. Al 
72 żyt. dom. 490 pag. 108 = ! 138 Pacyków AV. dom. 54 pag. 325 Pacyków 
73 | Smolna dom. 92 pag. 96 | 139 Majętn ść sors in villa Pacy- 
Propin=cya w Smolnej z przę-| Smolna Podbuż kó s dom. 80 pag. 2 ; Dolina 
74 | legł. dom. 490 pag. 154 140 Pacyków ad Uzołhany dom 12 
Zdzaua vel Zdiaena dom. 709 pag. 95 
15 pag. 359 Zdzi 1141 | Nowoszyn dow. 14 pag. 29 
Prawo propinacyjne w Zdziannie < cje r Część dóbr Nowoszyn dom. 117| Nowoszyn 
142 pe. 244 


76 z przył. dom. 490 vag. 168 


II. dla posiadłości mniejszych : 

1. Łapszyn, 

2. Rohaczyn z miejscowością Rohaczy- 
nem miasteczkiem i Hutą szklanną, 

8. Leśniki z częściami składowemi w 
gminie katastr. Nadorozniów z miejseowoś- 
cią Raj, podlegające sądowi powiatowemu 
miej del. w Brzeżanach. 

4. Horodyszcze królewskie, 

5. Podniestrzany, 

6. Czartorya, 

1. Żyrawa, i 

8. Zaleśce, podlegające sądowi powia- 
towemu w Chodorowie. 

9. Mądzelówka, . s 

10. Gniłowody, podlegające sądowi po- 
wiatowemu w Podhajcach. 

11. Zendowiee, ' 

12 Tuczna, podlegające sądowi powia- 
towemu w Przemyślanach. ; l 

13. Krzyworównia, podlegająca sądowi 
powiatowemu w Kossowie. 

14 Rozen wielki, , 

15. Rostoki, podlegające sądowi powia- 
towemu w Kutach. 

16. Kowalówka, : , | 

17. Myszyn, podlegające sądowi powia- 
towemu w Peczeniżynie. i l 

18. Nowosielica, podlegająca sądowi 
powiatowemu w Zabłotowie. 

19. Studenne, 

20. Łopienka, 

21. Stężniea, 

22. Zerdenka, . i 

23, Zernica niżna, podlegające sądowi 
powiatowemu w Baligrodzie. 

24. Końskie, 

. Witryłów, 
. Blizne, 
. Temeszów, 
. Turzepole, 
. Trześniów, M , 
. zmienniea, podlegające sądowi po- 
wiatowemu w Brzozowie. |. l 
31. Karlików, e” sądowi po- 
iatowemu w Bukowsku. 
= 32. Sarny z attynencyą Rehberg (osa- 
da niemiecka), podlegająca sądowi powiato- 
wemu w Krakowcu. 

38. Bratkówka, 

34. Zarnowiee, 

35. Jaszczew, || 

36. Potok, podlegające sądowi powiato- 
wemu w Krośnie. 

37. Zatwarnica, 

38. Rosochate, 

— 89. Procisne, 

40. Smolnik, 

41. Rosalin, podlegające sądowi powia- 
towamu w uutowiskach. 

42. Czyszki, 

43. Rustweczko, podlegające sądowi po- 
wiatowemu w Mościskach. 


44. Grochowce, podlegająca sądowi po- | 


wiatowemu w Niżankowicach. 

45. Bobrówka, 

46. Laszki, 

47. Korzenica, 

48. Wietlin. 

49. Czerniawka, , i 

50. Nowa grobla, podlegające sądowi 
powiatowemu w Radymnie. 

51. Deszno, 

52. Królik polski, | : 

58. Wołtuszowa, podlegające sądowi 
powiatowemu w Rymanowie. 

54. Słomianka, A 

55. Tuligłowy, podlegające sądowi po- 
wiatowemu w Sądowej Wiszni. ; 
56. Sanok miasto, podlegająca sądowi 
towemu w Sanoku. 
57. Mrukowa, podlegająca sądowi po- 
wiatowemu w Zmigrodzie. 

58. Łuszki, 

59. Słoboda bolechowska, podlegające 
sądowi powiatowemu w Bolechowie. 
_ 60. Bystrzyca, 
61. Smolna, . , 
62. Zdzianna, podlegające sądowi po- 
wemu w Podbużu. | 
68. Nowosiółki gościnne, 

64. PEC podlegające sądowi 
i mu w Rudkach. MA 3 
U. Mokrzany, z miejscowością Hoło- 

dówka, 
66. Brześciany, 
67. Rakowa, 
68. Bereźnica, 
69. Czukiew, y 
10. Burczyce nowe i stare, podlegają- 
ce sądowi powiatowemu miej. delegow W 
Samborze. i 
71. Pohar, podlegająca sądowi powia- 
towemu w Skolem. 
72. Jabłonia, 
„ 78. Mikuliczyn, podlegające sądowi po- 
wiatowemu w Delatynie. 
14. Bielec, podlegająca sądowi powia- 
towemu w Haliczu. 
a Z UD, 
. Kopanka, podlegające s i po- 
wiatowemu w Kalu pó: a p 
77. Mołotków, podlegająca sądowi po- 
wiatowemu w Sołotwinie. 
78. Stanisławow miasto, podlegające 
sądowi powiatowemu miejsko delegow. w 
Stanisławowie. 


powia 


wiato 


£ 


1 


79. Hryniowce, 
| 80. Okniany, 
; 81. Bratyszów, podlegające sądowi po- 
wiatowemu w Tłumacz. 
| 82. Worona, 
| 88. Bratkowce, podlegające sądowi po- 
 wiatowemu w Tyśmienicy. 
| 84. Leszczańce, . À 
| 85. Zubrzec, podlegające sądowi powia- 
jtowemu w Złotym Potoku. 
| 86. Gusztyn, 
| 87. Iwanków, podlegające sądowi po- 
| wiatowemu w Borszezowie. 
| 88. Kokoszyńce, 
| 89. Kozina z Biłką, podlegające sądo- 
| wi powiatowemu w Grzymałowie. 
| 90. Germakówka, podlegająca sądowi 
jpowiatowemu w Mielnicy. 
| 91. Bosyry, i 
| 92. Siekierzyńce, podlegające sądowi 
į powiatowemu w Husiatynie. 
i 93. Klimkowce. ! ; 

94. Terpiłówka, podlegające sądowi po- 
wiatowemu w Nowem siole. À 

95. Tarnoruda, podlegająca sądowi po- 
| wiatowemu Skałacie. i 

96. Lubianki wyższe, podlegająca są- 
dowi powiatowemu w Zbarażu. 

97. Pacyków z częściami składow. w 
Wełdzirzu, i i 

98. Nowoszyn z częściami składowemi 
w Wełdzirzu, podlegające sądowi powiato- 
wemu w Dolinie, ; 

Sporządzony projekt dotyczących ksiąg 
gruntowych przejrzanym być może, a to dla 
posiadłości tabułarnych pod I 1—142 wy- 
mienionych w urzędzie hipotecznym przy- 
należnego c. k, sądu obwodowego; Zaś dla 
posiadłości wyżej pod II poszczególnionych 
w biurze dotyczącego e. k. sędziego powia- 
towego. y 

Od daia wyżej ustanowionego, wszel- 
kie nowe prawa, czy to własności, czyło za- 
stawu, lub jakiebądź inne prawa hipoteczne, 
odnoszące się do nieruchomości księgą grun- 
tową objętej, jedynie przez wpisanie do tej 
nowo założonej księgi nabyte, ograniczone | 
na innych przeniesione lub uchylone być 


Eon wzywa c. k. wyższy sąd kra- | 
jowy wszystkich którzyby : 

1. Na podstawie jakiego prawa przed 
dniem otwarcia tych nowych ksiąg nabyte- 
go domagali sie jakiej zmiany wpisów hi- 
potecznych, odnoszących się do stosunków 
własności lub posiadania, a to bez różnicy, 
czyli zmiana ta przez dopisanie, odpisanie 
lub przepisanie, przez sprostowanie ozna- 
czenia nieruchomości, lub połączenia ciał 
hipotecznych, lub w jakibądź inny sposób 
nastąpić miała; i 

2. Już przed dniem otwarcia tych no- 
iwych ksiąg hipotecznych nabyli do jakiej 
nieruchomości, wpisanej w te księgi lub do 
| jej części jakie prawa zastawu, służebności 
|lub w ogóle inne jakie prawa do wpisu hi- 
| potesznego przydatne, o ile prawa te jako 
|do dawnego stanu biernego należące, wpi- 
| sane być mają, a już przy zał.żeniu nowej 
: księgi gruntowej tamże wpisane nie zostały, — 
(ażeby z temi prawami, a to co do majętno 

ści tabularnych, wyżej pod I wymienionych, 


| 


| do przynależnych trybunałów I instaacyi, 


|zaś co do posiadłości pod II poszezególnio- ; 
(nych do dotyczących e. k. sądów powiato- | 
| wych najdalej do 

Do dnia 1go września 1886 

Się zgłosili, gdyż w razie przeciwnym utracą | 
j prawo do poszukiwania zgłosić się mającej 
j pretensyi przeciw osobom, które na mocy 
niezaprzeczonych wpisów, w nowej księdze 
zawartych, prawa hipoteczne w dobrej wie- 
rze nabędą. 

„Od obowiązku zgłoszenia się w tym 
terminie z wymienionemi wyżej prawami 
lub roszczeniami nie uwalnia okoliczność, 
iż „zgłosić się mające prawo w dawniejszej 
księdze hipotecznej, w miejsce której nowa 
księga wstępuje, było już zapisane, lub że 
było ono wiadomem z jakiej rezolucyi są- 
dowej, lub że jest przedmiotem dochodzenia 
w skutek podania przed sąd wniesionego. 
Termin wyżej ustanowiony nie może być 
ani przedłużony, ai też w razie jego za- 
niedbania do pierwotnego stanu przywró- 
cony. 

Z e. k. wyższego sądu krajowego. 

Lwów, dnia 30 czerwca 1885. 


Konkursa. 


(6084 3—3) 

C. k. sąd powiatowy w Lutowiskach 

poszukuje dyetaryusza z szybkiem pismem i 

obznajomionego z manipulacyą za wynagro- 
dzeniem miesięcznem 20 złe. 


Zgłoszenia z świadectwami należy 
wnieść do Naczelnictwa najdalej do 25 wrze- 
śnia 1885. 


Lutowiska, dnia 12 września 1855. 


Rozmaite obwieszczenia. 
L. 19863. 


! Rosenbluttowi z 


dzielił, lub innego pełnomocnika swego są- 


lenę Maschlerowa w sprawie przeciw adw. 
dr. Stecowi o 200 złr. z pn., zamianował 
dla niej kuratorem adw. dr. Brzeskiego, 
z substytucyą adw. dr. Goldhammera i na- 
znaczył do rozprawy termin na dzień 12 
października 1885, o godzinie 9 przed po- 
łudniem. 
Tarnów, dnia 2 września 1885. 


L. 2716 (5890 3—38) 
C. k. sąd powiatowy w Wojniczu za- 
wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Jakóba Ramiana, że dnia 13 października 
1888 zmarł w zakładzie karnym w Wiśni- 
czu Wojciech Ramian z Kończysk z pozo* 
stawieniem kodycylarnych rozporządzeń o- 
statniej woli. Wzywa zatem Jakóba Ramia- 
na ażeby w przeciągu roku jednego zgłosił 
się w tutejszym sądzie i wniósł oświadcze- 
nie przyjęcia spadku, w przeciwnym bowiem 
razie spadek byłby przeprowadzony z dzie- 
dzicami zgłaszającymi się i z kuratorem 
Antonim Ramianem dla niego ustanowionym. 
Wojnicz, 80 czerwca 1885, 


L 3189 (5972 3—3) 
Zawiadamia się niewiadomą z miejsca 
pobytu Annę Czekajową pochodzącą z Ryg- 
lic, iż ustanowionym został dla niej kurato- 
rem Jan Mierzwiński celem doręczenia u- 
chwały 1. 2990 ex 1884 
Z c. k. sądu powiatowego 
Tuchów, dnia 17 lipca 1885, 


L. 7201. (5807 3—3) 

Sąd obwodowy zawiadamia nieznanego 
z Żyeiw i miejs'a pobytu Eustachego Za 
jączkowskiego, że w sprawie Kiwy Lamp- 
nera przeciw niemu pto 500 zł. ustanowił 
dla niego kuratora w osobie adwokata Her- 
dlieczki z zastępstwem adw. dr. Milgrama 
i kuratorowi nakaz zapłaty do l. 4568 do- 
ręczył. 

Rzeczą Eustachego  Zajączkowskiego 
będzie dostarczyć kuratorowi temu informa- 
cyi l:b jnnego zastępcę sobie ustanowić, 
gdyż złe skutki sam sobie przypisze. 

Kołomyja, dnia 13 sierpnia 1885. 


L. 1366 (5817 3—38) 
C. k. sąd powiatowy w Mielcu wzywa 
każdego posiadacza obligacyi indemnizacyj- 
nej Galicyi wschodniej nr. 17514 na 100 
zł. m. k. opiewającej, zastrzeżonej na rzecz 
kaucyi służbowej Ś. p. Wiktora Miśniakie- 
wieza c. k. adjunkta podatkowego, ażeby. w 
przeciągu roku sześciu miesięcy i trzech dni 
licząc od trzeciego ogłoszenia niniejszego 
edyku takową w e. k. sądzie powiatowym 
w Mielcu złożył, gdyż w razie przeciwnym 
obligacya ta za umorzoną uznaną zostanie. 
Mielee, dnia 7 maja 1885. 


L. 238349, (6010 3—3) 

C. k sąd krajowy w Krakowie zawia- 
damia niewiadomego z miejsca pobytu Sza- 
ję Luftiga, że Jakób Bober, wniósł przeciw 
niemu w dniu 24 sierpnia 1885, do 1. 23349, 
pozew o zapłacenie sumy wekslowej 500 zł. 
z pn, i wzywa pozwanego, aby ustanowio- 
nemu dlań kuratorowi adw. dr. Józefowi 
podstawieniem adw. dr. 
Leona Rothweina informacyi do sporu u 


dowi przedstawił. 
Kraków, 25 sierpnia 1885. 


L. 44854. (6114 3—3) 

Lwowski e. k. sąd kraj. jako handlowy 
ustanawia Seweryna Kisielewskiego, jako z 
miejsca pobytu niewiadomego, celem dorę- 
czenia mu tus. nakazu zapłaty, z 29 sierp- 
nia 1885 1. 4089 , ma rzecz galic. Zakładu 
zastawniczego i kredytowego we Lwowie, 
względem sumy wekslowej 2000 złr. a. w. 
z pn. wydanego, jak i celem dalszego za- 
stępstwa tegoż nieobeenego, kuratora ad 
aclum, w osobie p. adw. dr. Lityńskiego 
z substytucyą p. adw. dr. Weissa, a dorę- 
czająe rzeczony nakaz zapłaty ustanowione- 
mu p. kuratorowi, o tem nieobecnego przez 
niniejszy edykt do właściwego zastosowania 
się zawiadamia. 

Lwów, 14 września 1885. i 


L. 21460. (6006 5—8) 

C. k sąd krajowy w Krakowie zawia- | 
damia niewiadomych z życia i miejsca po | 
bytu Annę, Barbarę, Aleksandrę i Nadzieję 
baronówny Rozen, że gmina miasta Krako- 
wa wniosła przeciw nim dnia 5go sierpnia 


1885 l. 21480 pozew o orzeczenie, że suma | wiadamia niewia 


490 złr. polsk. z pn. w pozycji 
biernego ezyli karty ciężarów realności pod 
l. 182 dz. IV w Krakowie położonej wyk. 
hip. 1. 768 objętej na rzecz masy Karola Ro- 
zena intabulowana przez zapłatę umorzoną 
zastała i z hipoteki wymienioaej realności 
wyekstabulowaną być winna, i że dla nich 
kurator w osobie adw. dr. Henryka Schoe- 
na z substytytucyą udw. dr. Rothweina u- 
stanowiony został, 

Wzywa się zatem pozwanych, aby ce- 
| lem wniesienia pisemnej obrony w dniach 
90 od dnia doręczenia pozwu i dalszego pro- 


L 
. k. sąd powiatowy w Skawinie o- 
znajmia, że w Krakowie na dniu 22 sierp- 


gminy miasta Krakowa środków obrony do- 
starczyli inaczej złe skutki sami sobie przy- 
piszą. 

W Krakowie, 7 sierpnia 1885. 


L. 6431, (5918 3—3) 

C. k. sąd powiatowy zawiadamia nie- 
znanego z miejsca pobytu i zamieszkania 
Gustawa Rościszewskiego, iż Erazm Umiń- 
ski i sp. wytoczyli pod dniem ú lipca 1879 
l. 9080 przeciw Towarzystwu Wzajemnych 
ubezpieczeń w Krakowie i Gustawowi Ro- 
ściszewskiemu skargę o wyłączenie rucho- 
mości z pod zajęcia protokołem z i8 gru- 
deia 1878 l. 18976 zajętych. 

Dla Gustawa Rościszewskiego ustano- 
wiono kuratorem adw. dr. Myszkowskiego 
w Chrzanowie i celem przesłuchania tegoż 
czy do pism spornych przez stronę pierw- 
pozwaną wniesionych przystępują, wyzna- 
czono termin na dzień 18 listopada 1885 o 
godz. 10 rano. 

Poleca się rustawowi Rościszewskie- 
mu, aby wszelkich środków do obrony służące 
kuratorowi dostarczył, lub innego zastępcę 
prawnego sądowi wskazał. 

Chrzanów, dnia 15 ezerwca 1885. 

L. 23124. (6011 3—3) 

C. k. sąd krajowy w Krakowie zawia- 
damia niewiadomego z życia i miejsca po- 
bytu Wolfa Weinberga a wrazie śmierci te- 
goż, jego z miejsca pobytu, życia i nazwis- 
ka niewiadomych spadkobierców, iż przeciw 
Wolfowi Weinbergowi jako akceptantowi 
wekslu a wrazie śmierci tegoż przeciw jego 
z życia, miejsca pobytu i nazwiska niewia- 
domym spadkobiercom na podstawie wekslu 
z daty Jaworzno 18 kwietnia 1883 na 575 
złr. opiewającego za trzy miesiące od daty 
płatnego wydany został dnia 28 sierpnią 
1885 do l. 23124 wskutek pozwu Schai 
Schenkera de praes. 22 sierpnia 1885 1. 
23124 nakaz zapłaty na resztującą sumę 405 
złr. z pn., i że celem doręczenia pozwane- 
mu Wolfowi Weinbergowi powyższego na- 
kazu zapłaty ewentualnie celem dalszego za- 
stępowania ustanowiony został kurator ad 
actum w osobie p. adw. dr. Borońskiego 
z substytucyą p. adw. dr. Władysława Wil- 
kosza. 

W Krakowie, 28 sierpnia 1885, 


4214 


5979 3—3 
ń ( ) 


k 


nia 1888, bez pozostawienia ostatniej woli 
rozporządzenia zmarła Marya Brandt. 

Gdy mu nie jest wiadomem, kto po niej 
dziedziczy, wzywa wszystkich roszczących 
sobie jakiekolwiek pretensye do tego spadku, 
aby w roku od daty tego edyktu w tutej- 
szym Sądzie zgłosili się i swe prawa do 
dziedzietwa wnieśli z oświadczeniem się do 
spadku, albowiem w razie przeciwnym spa- 
dek, którego kuratorem ustanowiono Teodora 
Pareńskiego, c. k notaryusza w Skawinie, 
przyznany zostanie tym, którzy wniosą swe 
dekłaracye: gdyby się nikt nieoświadczył spa- 
dek jako bezdziedziczny skarbowi Państwa 
przypadnie. 

Skawina, dnia 19 sierpnia 1885, 


L. 5051. (5882 3—3) 

C. k. sąd obwodowy w Złoczowie o- 
głasza, że w celu doręczenia uchwały tusądo- 
wej z dnia 4 kwietnia 1885 1. 2135, w sku- 
tek podania Maryi z Komarów Tchórzniekiej, 
na podstawie kwitu przez Rachelę Kornha- 
ber we Lwowie dnia 6 czerwca 1885, ze- 
znanego, wykreślenie prawa zastawu dia su- 
my 600 złr. w. a., dnia 25 lutego 1880 
płatny i procentów 12 pre. od 28 lutego 
1880, w stanie biernym majętności tab, Sta- 
nimierz w poz. 80, jako karty głównej i 
i części majętności tab. Pohorylce miastecz- 
ko w poz. 40, jako karty ubocznej, na rzecz 
Racheli Kornhaber ciężącego, przy karcie 
głównej zaintabulowano, a przy karcie ubo- 
cznej ta intabulacya wykreślenia zanotowa- 
ną została, ustanowił dla niewiadomej z ży- 
cia i miejsca pobytu Racheli Kornhaber, 
wzgiędnie jej nieznanych spadkobierców, ku- 
ratorem adw. dr. Billeta, z zastępstwem 
adw. dr. Mijakowskiego doręczając ustano- 
wionema kuratorowi pomienioną uchwałę. 

Złoczów, 11 lipca 1885. 


L. 8602. (6088 3—3) 
C. k. sąd posiatowy w Bursztynie za- 
domego z miejsca pobytu 


2 stanie|i życia Antoniego Romań kiego, że z powo- 


du pozwu przeciw niemu i Klemensowi hr 
Dzieduszyckiemu przez Justyna Narolskiego 
wniesionego de praes. 17 sierpnia 1883 |. 
75:2, o oddanie strzelby lub zapłacenie 80 
| złr. w. a, na koszt i niebezpieczeństwo jego 
(kuratorem ad actum ustanowiony został p. 
Franciszek Burzyński, e. k. notaryusz w Bur- 
| sztynie. Antoniego Romańskiego, wzywa się 
i zatem, by na termininie na dzień 30 paź- 
dzienika 1885, o godz. 9 przed południem, 
do rozprawy sumarycznej wyznaczonym, lub 
sam osobiście się jawił, lub swemu zastępcy 


(6078 3—3) | wadzenia procesu pełnomocnika sobie usta- | jawić się kazał, lub też dotyczące informa- 


C. k. sąd pow. miejs. deleg. w Tar- |nowili, lub aby ustauowionemu kuratorowi {eye udzielił ustanowionemu kuratorowi. 


nowie zawiadamia niewiadomą z pobytu He- p. adw. dr. Schoenowi przeciw roszczeniu ` 


Bursztyn, 12 grudnia 1884. 


L. 7398. (6021 3—3) 

C. k. sąd powiatowy w Siryju wzywa 
wskutek wniesionej prośby Lipy Halpern, o 
amortyzacyę pretensyi hipotecznej 25 złr. 
wskutek uchwały z dnia 12 grudnia 1795 
ur. 1824 wedle dora, II pag. 56 n. 1 on. 
w stanie biernym realności pod l. k. miasto 
w Stryju, Lipy Halperna własnej, na rzecz 
Stanisiawa Makuszyć:kiego, względnie tegoż 
spadkobierców ciężącej, tegoż Stanisława 
Makuszyńskiego, lub jego spadkobierców i 
prawonabywców tychże, by w ciągu roku 
jednego, a najdalej do i lipea 1886, pre- 
tensya swe do powyższej wierzytelności bi- 
potecznej w sądzie tutejszym tem pewniej 
zgłosili, ile że. po upływie wyznaczonego 
terminu, proszona amortyzacya i wykreślenie 
pretensyi z rzeczonej wyżej realności dozwo- 
lone zostaną. 

Stryj, dnia 19 maja 1885. 


L. 12161. 

C k. sąd obwodowy w Stanisławowie 
uwiadamia z miejsca pobytu niewiadomych 
Kazimierza Zwolskiego i Feibisza Streita, 
że dla nich w celu doręczenia uchwał w 
sprawie spółki handlowo-rolniczej w Stani- 
sławowie przeciw Kazimierzowi Zwolskiemu 
i innym pto 1150 złr. a. w. z pn. już za- 
padłych i zapaść mających, ustanowiono ku- 
ratorem ad hoc p. adw. dra Katzeneilenbo- 
gena z substytucyą pana adw. dra Buczyń- 
skiego z Stanisławowa. 

Stanisławów, 26 sierpnia 1885. 


L. 2437. (5759 3—8) 

W tutejszym sądzie wniósł Mojżesz 
Parnas przeciw Pawłowi Socha, 
Kielar i Michałowi Socha pozew o zapłace- 
nie 124 złr. 77 ct, w. a. i termin do obro 
ny na dzień 15 października 1885 wyzna- 
czonym został. 

Z powodu niewiadomego miejsca poby- 
tu Michała Sohzy ustanowiono dlań kurato- 
ra w osobie Józefa Boruta z Płosiny jasie- 
niekiej. 

Wzywa się przeto Michła Sochę, by 
ze swej strony udzielił ustanowionemu ku- 
ratorowi dowodów, lub innego pełnomoeni- 
ka przedstawił. 

C. k. sąd powiatowy. 
W Brzozowie, dnia 10 czerwca 1685. 


L 12346. (5750 3—38) 

C. k. sąd obwodowy tarnowski niujej- 
szym edyktem wiadomo czyni, iż Kasa oszezę- ` 
dności w Tarnowie przez adwokata dr, Fo 
rysta w Tarnowie wniosła skargę wekslową 
przeciw Stanisławowi|j Rembacz pto 77 zł. 
w. a. Z pn. 

Ponieważ pobyt pozwanego jest nie- 
wiadomym przeznaczył tutejszy sąd dla za- 
stępstwa na koszt i niebezpieczeństwo za- 
pozwanego tutejszego adwokata dr. Steca z 
substytucyą adwokata dr. Busia na kuratora, 
z którym wniesiony spór według ustawy 
wekslowej przepisanej przeprowadzonym bę- 
dzie. Tym edyktem przypomina się zapo- 
zwanemu, ażeby w przeznaczonym czasie 
albo się sam osobiście stawił, albo potrze- 
bnych dokumentów przeznaczonemu zastępcy 
udzielił, lub też innego obrońcę obrať i to 
tejszemu sądowi oznajmił, ogólnie do bro- 
nienia prawem przepisanych środków użył, 
inaczej z jego opóźnienia wynikające skutki 
sam sobie przypisać by musiał, 

W Tarnowie, dnia 13 sierpnia 1885 


L. 9483. (5758 5— 3) 

C. k. miej. del. sąd powiatowy w Tar- 
nepolu ogłasza, że ustanowił celem doręcze- 
nia uchwały z 6 lutego 1485 |. 2406 dla 
Piotra Diaczuna przeznaczonej ; dła niewia- 
domego z miejsca pobytu i życia Piotra 
Diaczuna kuratorem p. adw. dra Łuczakow- 
skiego z zastępstwem p. adw. dr. Blausteina. 

Wzywa się zatem Piotra Diaczuna, aby 
mianowanym kuratorom informacyj udzieiił, 
albo innego zastępey prawnego ustanowił, 
gdyż w przeciwnym razie złe skulki sobie 
przypisać będzie musiał. 

Tarnopol, dnia 6 lipca 1885. 


JL. 4587. (5876 3—3) 

Bom f. f. Kreis- al Handelëgeridte in 
Kolomea wird fundgemacht, das die Gejel|chaft3= 
firma Leib Ros:uthal & Marcus Schilling 
Manufaetur= waarengejchajt in Kolomea Hber 
erfolgte Aufhebung des Koncurfes aug den Han- 
delgregiftern gelöfht wird. 

Kolomea, den 28ten Mai 1855. 


Bi 12029. (5778 3—3) 


Józefowi ' 


(5900 3—3) | 


Bom t. f. Kreiz- al8 Danbeldgerichte in, 


Stanislau wird EM Dem 


Botti nad l a 


12 


unbefannten 3fidor Lama hiemit befannt ge- 
uiacht, bak grąeu ibn mir bem Beftgluge voni 
Heutigen GA 12039 zu Gunjten beż Mlorig 
Salter in Czernowitz cin Zabhingsauftrag i=- 
ber bie Wechjcijunume pr. 1500 Warf in D. 
R. 28 PROG erlafjen wurde, Da bem Getid: 
te ber Aufenihalt be Geflaqten nicht befannt 
ift, fo rurbe auf feine Gefahr und Roften 
Herr Advofat Dr. Bardach gum Kurator ad 
actum und Herr Abbofat Dr. Katzennellen- 
bogen zu bejen Stellvertreter Deftelt und bie- 
fer Baflungsaufrrag dem Erfieren unter Ginem 
behändigt. 

Sfdor Lamm wird demnach aufgefordert 
feine Behelfe bem aufgeftellten Curator mitzuthei- 
len oder einen anderen Bebollmóchtigten name 
baft gu machen, widrigeng ec Die aug Diefer 
Bernad = taffiguną etwa mit ftehendrn nat- 
tbeitigen Folgen fd felbft zufchretben mitffen. 

Stanislau, Żlten Auguft 1885. 


L. 34349. (5922 3—3) 

Lwowski e, k, sąd krajowy jako ban- 
dlowy ustanawia dla z życia i z miejsca po- 
bytu niewiadomej Sary Götz w sprawie tej 
że i Siissmana Pfau przeciw Zuzannie Skrzyń- 
skiej pto 4110 zł; celem doręczenia jej u- 
chwały z dnia 28 lutego 1884 l. 2299 p. 
adwokata dr. Ambes kuratorem, p. adwokata 
dra Bodeka zaś substytutem, a doręczając 
rzeczoną uchwałę ustanowionemu kuratoro- 
wi, zawiadamia ję do właściwego zastoso- 
wani» się niniejszym edyktem. 

Lwów, dnia I sierpnia 1885. 


Doniesienia prywatne. 


Grzechy włoskie ` 
wysokopienne 10 — 6, letnie do nakycia po cenie 
0--80 centów. i 


Zarząd we księcia Jerzego Czartoryskiego 
w Wiązownicy, p. Jarosław. (6147 1—8) 
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L_. Marka 


przeuiesione zostały do kamienicy, Rynek pod 1. 9 
(na L piętro, dawniej rezydencya arcybiskupia). | 


Kurca azżolne nauki gry na fertepiania w 8 | 


oddziałach i spiewu rozpoczynają się zd. I hama k 
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SSE: RC) 
„„Nirimszść 
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KAZIMIERZ LEWICKI 


GLOWNY SKEA M PLA GEARECWA 


porcelany, szkła | towaróR migszanych 


we Lwowie, ul. Trybumalska i 8. 
ae LAB ww roun An 


zaś La gappatponi znakiem E s” 


szybko, bez przerwy zatra- 

Grunfownie, ÓW ia i pod ha ejs dy- 

skrewyą, leczy wedle jedynie wypróbowanej, w ża- 

dnym kierunku ni e szkodliwej metody, wazelkje 

choroby syfilistyezn e, tudzież skutki nadużyć młodości, 

osłabienia siły mężności, zakaźne i kataralne upławy, 
patologiczny ubytek regularności u kobiet i t. d. 
specyalisia chorób tajemauiczych 

J. D, Kurpi j przy ulicy Wałowej licz. 8 we 

1, Lwowie, ordynuje od $ do 12 

przed, ód 2 A 5 po południu. Sk" źamiejscowyjm 


udziela skuteczną radę listownie i i wysyła odwrotnie 
potrzebue lekarstwa w sposób dyskrecyonalny, 
2 IŻ. 


Księgarnia 


skład i wypożyczalnia 
NUT MUZYCZNYCH 


oran 


ekspedycya pism peryodycznych 


9. A. KrZYŻANOWSKIGO 


w KRAKOWIE, 
otrzymała na główny skład 
Nauka peoleżnictwa 
dla użytku położnych, 
napisana przez 
Dr. Henryka Jordana 
docenta położnictwa U. J. 


GRĘ wydanie drugie TEE 


uwiększone i poprawione. 
Kraków 1885. JC GL Zk. pan 


EIET GOCNIOCK 
| Najlepsze kuragi m 


Fesiauskie, 
w koszykach od 4 do 8 kilo, najsta- 
ranniej opakowane, (5859 5—6) | 
codzieanie Świeże 
otrzymuje i rozsyła najtaniej handel 


F. W. Królikowskiego 


e. Fwawię. 2 Miry ki t 
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| Winogrona? 


ŚR dojrzałe i słodkie, świeża z pnia, także 
SA brzoskwiwie i pigwy po l zł. 50 


cnt, nowe orzechy po 1 zdr. 70 cnt., 
melony, Stiwki i jJabiku raj 
skie po 1 zł. 25 ct., dostarens w 5 kil. 
koszykach franko do każ ia] staczi pocz: 
towej 

BE -DCI PA HES La D-i Tk. s, 4* Mz 
właściciel RE w AS A 
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OOOO E DOGODO 


EL: niezrównane wyroby 


IB 


vzerwuua | Gpierzehia gie 
fj 


Najbardziej 


LO 


dis wydelkatyiania 


SZEŚĆ MEDALI ZASŁUGI 1 DYPLOM UZNANIA! 
kosmetyczne i toaletowe. i toaletowe. 


 IBiale i piekne rece IS? 


rakowe Ratarein 


KREMEM ROSLINNYM 


stoik 80 centów, 


GWIRWYWSAKŁ WEPALEKOWY de mycia ralk 


werubiałewo pishórka 


KE ARORZIERK P0 OZWSZOW 
dla ondania paznogciem białości, różowego odcienia i pięknego połysku. 
Pudełko 


Pyetaryusz 
obeznany z manipulacyę sądową, zakładaniom ksiąg 


gruntowych, pięknem i wprawnem pismem, włada- 
iący dobrze językiem polskim i niemieckim, mogący 


się wykazać chlubnemi świadectwami, 
mieszezenia, 

Faskawe zgioszenia przyjmuje pod adresą I. 
pam PELNE rastanta Sucka 6120 22) 


m T da | 


Lwów, poleca 


koniak 


od najsławniejszych firm z Cegmac 
własnego napełniania i w butelkach ory- 
giaalnych sprowadzany. 


poszukuje u- 


1 but. Menkew 6 letnia złr. 2,50 
1 but. Bontelleau 6 letnia złr. 2,50 
1 but. Salignae 6 letnia złr. 2.50 
BE Wprost z Cognac w eryginalnych 


butelkach sprowadzany. 


1 bat. Salignac z 1* i0-letni zł. 3,— 
1 but. m a 2* 12-letni uł. 8.50 
1 but. m z 3* 15-letni zł}. 4.—- 
| but. Medail d'or 20 letni zł}. 5 — 
1 but. Menkow z 1* 10-letni zł 3,— 
1 but. 5 z 2" 12-letni zł. 3.50 
1 but. a z 8% 15-letni zł, 4.— 
[5651 7—2] 
L. 6966. (6095 3—3) 


Ogłoszenie. 


Dyrekcya galicyjskiego Towarzy- 
stwa kredytowego ziemskiego wypo- 
wiada niniejszem na podstawie $. 63 
! statutów p. Michałowi | Mazuro- 
' wii Maryi z Bańkowskich Mazurowej 
|kapitał w sumie 24.615 zł. 56 et. w. 
a. listami zastawnemi, pochodzący 
|z większej sumy 25.000 złr. w. a. na 
MAGA dóbr Jawora i górsa, w 
powiecie Turzańskim położonych, in- 
tabulowany, z tego Towarzystwa wy- 
| pożyczony: dniem 31go grudnia 1884 


(Joszcze pozos stały. 


ezf Dyrekcya galicyjskiego Towarzy- 
istwa kredy ytowego ziemskiego Wżywa 


iwięc p. p. Michała Mazura i Maryę 
z Bańkowskich Mszurową, jako wla- 
ścicieli tych dóbr, ażeby wypowie 
dziany kapitał w przeciągu sześciu 
miesięcy sh kasy galicyjsk. Towarzy- 
stwa kredylowego ziemskiego złożyli 
pod rygorem eguekucyi a mianowicie 
przymusowej sprzedaży | rzeczenych 
dóbr. 

We Lwowie, 


d. 22 sierpnia 1885. 


te wilieleju i wydefitalnieją pe kiika- 
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25 et. 


25 et 
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do ezyszenie 


MP. 


we Lwowie. Fabryka: ul Koperni 
róg Wałowej, 
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i hrmewania paznogel 


AN IAR ATO 


Filia w KRAKOWIE, 


- awa i 
ER ORA COAT ABEC WATEK 1 


n py 
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25 


emme n re 


od 


46 eeniów do 3 złr. 


Ga ACH 


WIGZ, Ó 


ul. Halicka 


4 
PR 


ka l. 8, sklepy własne: 
Hotel Europejski, 
Sukiennice Nr. 


wszelkie przybory do 


dzkieika do Lamp 
1 sztuka & centy s 


